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Zaproszenie do przedpłaty

Przedpłata na „Gazetę Lwowską11 
wynosi za II ćwierćrocze w miejscu 
3 zł., pocztą 4 zł.; za miesiąc kwie­
cień w miejscu 1 zł., pocztą 1 zł. 3-5 ct.

CZEŚĆ URZĘDOWA
Od 15 do 23 marca r. b. ustał księgo- 

susz w Ostrowie barańskim i tuszowskim, 
Koniorowie, Rusinowie, Weryni, Brzostowej 
górze, Trzęsówce, Jagodniku w powiecie 
k o 1 b u s z o w s k i m ; w Dąbrówce, Radomy­
ślu. Wadowicach górnych, Wadowicach dol­
nych, Eydzowie, Goleszowie, Woli wadow­
skiej i Podbużu w powiecie m i e l e c k i m ;  
w Głowaczowej w powiecie p i l z n e ń s k i m ;  
w miasteczku Lubyczy w powiecie r a w s k i m ;  
w Siedliszeząnach i Nagnajowie w powiecie 
t a r  u o b r z e s k i m.

Wybuchł zaś w Sokołowie w pomiecie 
k o l b  u s z o w s k i m ;  w Bzędzianowicach w 
powiecie m i e l e c k i m ;  i na przedmieściu 
Horaezkówka miasta Tarnowa,

Dnia 23 marca r. b. panował księgo- 
Rnsz w zakładzie kontumacyjnym w Husia- 
tynie, Młodowic, Lubaczowie, Ostrowcu 
Bzczutkowie, Krowiey lasowej, Łukawicy, Rei- 
ehau, Łowczy w powiecie r i e s z a n o w ś k i m; 
Radgoszczy i Od pory szo wie w powiecie d ą ­
b r o w s k i m ;  Krządce, Dzikowcu, Cmolasie i 
Sokołowie w powiecie k o i b u s z o w s k i m ;  
w Złotnikach, Malinin, Gawłuszowicach, Ru- 

..ic, Dulczy mrJej, Babiszu ad Brzeście i 
Kz|azian°wi<a<-h w powiecie m i e l e c k i m ;
ziaimi W,my'SZniCy’ /°JP kaeh> Budniku, Ko 
noeóizp p  nr r  < *Nart’ Bielinach, Tar-
J ,  B u t ^ l s r  S w t i  * Q T f ’tv,T -

było w 16 powiatach 81 miejscowości zara­
zą dotkniętych.

Z ogólnej liczby bydła rogatego tych 
miejcowośei 35 994 sztuk, padło w 172 za­
grodach 388, ubito zaś 1114 chorych i 984 
podejrzanych o zarazę. Ogólna strata wyno­
si zatem 2436 sztuk. Co się podaje do po­
wszechnej wiadomości.

Z c. k. Namiestnictwa.
We Lwowie dnia 24 marca 1879.

CZEŚĆ IIEURZĘDOWA
Lwów, 27 marca.

Za bezwzględność w ciążeniu do 
raz wytkniętego celu nazwano ks. 
Bismarcka typem polityka realnego, a 
jego nieszczęśliwego współzawodnika 
Napoleona III typem polityka idealne­
go, zapewne za wygłoszone raz zda­
nie: Tylko Francuzi zdolni są podjąć 
wojnę za ideę! To odróżnianie polity­
ków realnych od idealnych brane jest 
zazwyczaj w fałszywem znaczeniu. Je ­
den z najznakomitszych współczesnych 
publicystów niemieckich trafnie po­
wiedział, że dobra polityka musi być 
realną ale powinna być przy tern i 
idealną, wielcy mężowie stanu zaś 
muszą być nietyiko realnymi lecz i 
idealnymi politykami. Realna polityka

powiecie p i  1 z n i e ń s k i m • w r  i  L w
woziee, Dęby i ^ o rę b Jh ’ d e b S ° Wie’ P r?°' 
T  . a r  n o  b r z e s k i m ;  w 
ska wola i na przedmieściu miasta Tamowa
w powiecie t a r n o w s k i m .

Od dnia 10 stycznia do 23 niarca r. b.

pó tej n tramem ocenieniu podstawy
działania i sił służących do dyspozy 
cyi, na zręcznem wyzyskaniu tych 
sił w celach nietyiko jasno, lecz nadto 
w ten sposób określonych, że są mo~ 
żliwemi do osiągnięcia. Idealna poli­
tyka buduje dopiero plany na takiem 
trafnem określeniu celu i środków a 
plany te opierają się na wyższej, w 
dalszą przyszłość sięgającej idei a nie 
na przemijających, dorywczych korzy­
ściach. Jasną jest zatem rzeczą, że po­

lityka idealna i realna muszą się na ­
wzajem uzupełniać, jeżeli chodzi o 
osiągnięcie wyższych i trw ałych celów. 
Jeżeli zaś oba te pojęcia nietyiko się 
nie uzupełniają wzajemnie lecz owszem 
pojmowane są jako sprzeczności wy­
kluczające się nawzajem, to nie me, 
mowy o wyższych celach, nie ma 
mowTy o wielkich mężach stanu.

Idąc za temi wskazówkami zna­
komitego publicysty niemieckiego trze­
ba uznać ks. Bismarcka, jako twórcę 
zjednoczonych Niemiec, także za po­
lityka idealnego a Napoleonowi III 
odmówić nie można tego, że był 
także politykiem realnym , zwłaszcza 
w pierwszym okresie swojego pano­
wania. W końcu jednak w obu tych 
wielkich politykach wyrobiła sio je­
dnostronność. W Napoleonie III prze­
mogła fantazja nad realnemi moty­
wami i ztąd jego upadek a w ks. 
Bismarcku dziś realizm działania nie 
jest kierowany wyższemu ideami i ztąd 
te liczne trudności, z jakiemu na każ­
dym kroku walczy tylko poło wicznemi 
środkami.

Dla objaśnienia tej uwagi wska­
zujemy na ostatnie dwa lata rządów 
ks. Bismarcka. Jak małą jest rola po­
tężnych Niemiec i wszechwładnego 
kanclerza w sprawie wsv miej, je­
żeli ją  porównamy z rolą, • >ra ode­
grały małe P rusy  z Bismarck.cm • n 
czele! Wtedy cnJej akcyi przyśw iecać 
wielka idea przekształcenia Niemiec 
i w ogóle całego składu zachodniej 
Europy, a dziś w wielkiej kwestyi 
wschodniej wszystko się kończy na 
połowicznem rozwiązaniu zagadnień, 
na ratowaniu pokoju w najbliższym o- 
kresie bez wyższej idei, któraby s ta ­
nowiła program przyszłości. Ostatnie 
dzieło ks. Bismarcka, traktat berliński, 
posiada wszelkie znamiona tego do­

rywczego utylitaryzmu. a postępowa­
nie dyplomacji niemieckiej w osta­
tnich czasach może tylko potwierdzić 
opinię, że Niemcom nie chodzi o trw a­
łe i stanowcze uregulowanie stosun­
ków na Wschodzie, lecz tylko o zaże­
gnanie niebezpieczeństwa bezpośrednio 
grożącego. Ztąd pochodzi to kolejne 
przechylanie się na stronę Rossyi i 
Anglii, tolerowanie podstępnych zama­
chów na wykonanie traktatu i usu­
wanie się od wszelkiej inieyatywy w 
rozgraniczeniu tych wpływów różno­
rodnych, które na półwyspie bałkań­
skim nawzajem się paraliżują, a tern 
samem budzą obaw7y nowych zatar­
gów. Byle tylko nie wrzała tam o- 
twarta wojna, byle tylko żaden cień 
nie padał na przyjaźń serdeczną mię­
dzy Niemcami a Rossyą, oraz na przy­
jazne stosunki z innemi mocarstwami, 
zresztą wszystko nie ma dla ks. Bis­
marcka aktualnego znaczenia.

Nie inaczej dzieje się na polu 
spraw wewnętrznych. W kwestyi so- 
eyalizmu nie wskazał ks. Bismarck wyż­
szego jasnego celu, poprzestając na 
chwilowem tamowaniu niebezpieczeń­
stwa zapomocą wyjątkowej ustawy, w 
walce z liberalizmem stanął w poło- 
wie drogi i zniósł nadspodziewanie o- 
bojętnie klęskę poniesioną w parlamen­
cie z powodu t. z. ustawy kagańco­
wej, wreszcie w rokowaniach z Wa­
tykanem nie wytknął nowego kierunku 
stosunkom państwa do kościoła i nie 
spieszy się wcale ani z zerwaniem 
rokowań ani z zrobieniem stanowczego 
kroku naprzód. Wszędzie panuje po- 
łowiczność w środkach, niejasność w 
celach i brak wyższej idei kierującej. 
Tylko w sprawie ekonomicznych sto­
sunków odsłonił ks. Bismarck swoje 
zamiary całkiem jawnie i choć go na­
zwano dyletantem, nie wahał się pod-

L I S T !  P A R Y S K I E
Pierwsza niedziela wiosny. Pola Elizejskie. Ogród Tnil- 
leryów. Maryonetki, karuzele, kramiki i reszta wio­
sennych przylotów. Pierwszy letni kapelusz. Z Wer­
salu do Paryża. Niezadowolenie mniejszości. Amnestya 
dla Paryża. Znowu projekt posagów. Niebezpieczeń­
stwo możliwego pospiechu, flistorya kompozytora anti- 
patryotyeznego. Wyrofd potępiające i — apoteoza. 
Eticnne Marcel. Jeszcze teatr liryczny. Mała opera 
a nie operetka. Fatinitza i p. Suppe. Jak Francuzi 

sobie pochlebiają.

L.
(Dokończenie.)

Raz w ten sposób rozpoczęta kampania, 
gdy zwłaszcza atakowany ani myślał upoko­
rzyć się i przebłagać albo zapłacie swoich 
przeciwników, poszła konsekwentnie i cre­
scendo przy każdeiu. pojawieniu się nowej 
kompozycji potępionego artysty. Na każdym 
kroku imię 'Ryszarda W agnera, które dla 
Francuzów jest Vabommation dc la desofa- 
tion , rzucane było w oczy autorowi la Danse 
Macahre, a kiedy przed dwoma laty ówcze­
sny dyrektor teatru lirycznego, p. Yenantini, 
wystawił wielką czarodziejską operę p. Saint- 
Saens la Timbre d argenl, sprzysiężona prze­
ciw kompozytorowi klika tak dobrze zawcza­
su użyła broni, którą Bazyli w Cyruliku se­
wilskim  tak wymownie zaleca, a po przed­
stawieniu z tak gorącym patryotyzmem nie­
zmordowanie protestowała przeciw wagnerow­
skim naleciałościom, grożącym godności sce- 
ńy francuzkiej, że prawdziwi znawcy nie wie­
dzieli, czy śmiać się czy ziewać za te niedo- 
rz“('zue, niczem nieusprawiedliwione dekla- 
macye, a masy publiczności, kierujące się

zawsze zdaniem dzienników, jakie codziennie 
czytają, nie chciały nawet pójść posłuchać 
tych niby niemieckich herezyj i po czterech 
czy pięciu przedstawieniach partytura Sre­
brnego dzwonka spoczęła na półkach teatral- 
nej biblioteki.

P. Saint - Saens, zniechęcony, wyjechał 
na .jakiś czas za granicę; w Belgii, w Niem­
czech , w Warszawie, kompozycye jego i ta­
jenia egzekueyi jako pianisty i organisty zna- 
azły jednozgodne i nadzwyczaj pochlebne u- 

zname, a je w p ary^u położenie tego znako­
mitego artysty było tego rodzaju. że ani mógł 
pomyśleć, żeby jakie sceniczne jego dzieło 
doczekało się przedstawienia w jakimkolwiek 
teatrze stolicy.

Dziś j to już mniej więcej od miesią­
ca, wszystkie dzienniki o niczem więcej nie 
m ówią, tylko o niesłychanych zaletach wiel­
kiej opery p. Saint-Saens p. t. Eticnne M ar­
cel. , ̂  przedstawionej w Lyonie, której prze­
niesienia na scenę paryzką domagają się wiel­
kim głosem. Od razu wszyscy sprawozdawcy 
(zaproszeni i sprowadzeni osobnym pociągiem, 
najętym przez dyrektora teatru lyońskiego) 
przyznają panu Saint-Saens „nieocenione zdol- ; 
ności wynajdywania szlachetnych melodyi i 
nowych wdzięcznych harm onij, urozmaicone- ; 
go orkiestrowania, naprzemian delikatnego i \ 
potężnego, wzruszającego i porywającego, stru- j 
ktury prawdziwie teatralnej, najdokładniej- > 
s^ych proporcyi scenicznych , zręcznie kom- i 
binowanych kontrastów, gdzie potrzeba po- j 
teżnych efektów a nadewszystko łatwej im- I 
prowizacyi melodyjnych , czysto-francuzkich 
frazesów, tak prostych a pięknych, że s i ę ’■ 
narzucają jak niepozbyte wspomnienia nawet 
najmniej" muzykalnym słuchaczom.“

A to wszystko dlatego, że tytuł nowej 
opery pana Saint-Saens, którą dyrektor tea­
tru w Lyonie, wiedziony republikańskim in­
stynktem , nie wahał się na własne ryzyko

wystawić w stolicy tyłu pamiętnych rozru­
chów, j e s t : Eticnne Marcel.

Trudno bo byłoby jak na dziś wyna­
leźć szczęśliwszą treść do opery. Rzecz dzieje 
się w chw ili, kiedy Prancya poniosła ową 
straszną klęskę pod P o itiers, kiedy król Jan 
został wzięty jako jeniec przez księcia Edwar­
da angielskiego, a dzięki dwuletniemu rozej- 
mo wi , wyjednanemu przez papieża, mło- 
dziuchny delfin, Karol, szczęśliwie uprowa­
dzony z pola bitwy, został przez zgromadzo­
ne w paryżu generalne stany mianowany re­
gentem królestwa. Wkrótce potem lud pod­
niecony przez ambitnych malkontentów, pra­
gnących skorzystać z zainięszania, pod pozo­
rem przeciążenia podatkami i nadużyć fawo­
rytów dw oru, oddał się pod kierunek Stefa,- 
na M arcel, starszego w cechu kupców (pre- 
vot den marchanda), wzywając go, aby zara­
dził złemu w samym zarodzie, „choćby krew 
miała, popłynąć, choćby przyjść miało do woj­
ny domowej.“

Pierwszy akt przedstawia nam obraz uli­
cy w 1858 r. Mieszczaństwo i gmin w burzli­
wym usposobieniu, naturalnie nie bez czę­
stych zaglądali do półgarncówki, czeka przy­
bycia Stefana M arcel, który ma dać spisko­
wym hasło uderzenia na. zamek. Nadchodzi 
córka M arcela, Beafcm, którą żołdactwo na­
pastowało na ulicy, ale ją obronił młody ry­
cerz Robert de Loris , koniuszy Delfina. Bea- 
trix kocha skrycie Roberta, ale ojciec nie 
odda jej nigdy jednemu z popleczników dwo­
ru. Akt kończy się pełnem entuzjazmu we­
zw aniem : „do broni!'1

Pierwszy obraz drugiego aktu wprowa­
dza nas do pałacu Delfina, gdzie już doszły 
odgłosy buntu ulicznego, a za. chwilę odgło­
sy te zmieniają się w gromy. Marcel na cze­
le zbuntowanych rozbija bramy królewskiej 
rezydencji. Tłum wpada rozkiełznany, krwi 
chciwy i na stopniach tronu zabija hrabiego 
Clermont, marszałka Normandyi, którego o­

skarżają o wszystkie uciski i nadużycia. Lud 
nie ma jak się zdaje pretensji do samego mło­
dego Delfina. Marcel ofiaruje mu godność i 
insygnia mieszczanina paryzkiego, to jest ka­
pelusz w kolorach miasta, i młody książę bez 
obrony zezwala na wszystko w milczeniu.

Scena się zmienia. W drugim obrazie 
jesteśmy w .mieszkaniu naczelnika kupieckie­
go cechu. Żona i córka Marcela oczekują z 
niecierpliwością i obawa rezultatu ruchu spi­
skowych. Nadchodzi Robert de L o ris , bo 
trzeba przecie choć jednego duetu, aryi i ro­
mansu w charakterze miłosnym. Kochanko­
wie gruchają w najlepsze, kiedy jak piorun 
z nieba wpada nieubłagany sędzia, ojciec. 
W tym finale autor libreta p. L. Gallet, mo­
że niechcący ale zanadto wyraźnie spotjtał się 
z taką samą jota w .jotę sytuacją w Żydów­
ce Halevego, co nawiasem mówiąc, nie prze­
szkadzało kompozytorowi pozostać w całym 
tym ustępie zupełnie sobą samym , bez ża­
dnego, mimowolnego nawet naśladowania o- 
wego pierwowzoru.

Trzeci akt znowu jest najzupełniejszem 
przeniesieniem na scenę całego wstępu z hu- 
gonowskiej Notre damo. dc Paris. Na placu 
przed katedrą różnorodna hałastra uliczna, 
żebracy, nierządnice, cyganie, żołdacy, obcho­
dzą świętojańską sobótkę śpiewem , tańcami 
i hulanką. To naturalnie stanowi tylko ramę, 
która pozwoliła kompozytorowi wprowadzić 
lulka lekkich śpiewek, malowniczych, chara­
kter jrs tycznych chórów, a nadewszystko ba­
let , bez którego dziś wielka opera obejść się 
nie może.

_ Robert de Loris przebrany za żebraka, 
oddaje Be.atryczy l i s t , w którym podaje jej 
plan wspólnej ucieczki. Doznany przez Eu­
stachego, nikczemnego awanturnika, jakich 
nigdy nie brak przy rozruchach ludowych, 
zginąłby tym razem bez ratunku, gdyby go 
nie ocalił Jehan Maillard, ławnik cyrkułowy, 
usiłujący podkopać wpływ i władzę Stefana
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nieść celów reakcyjnych z energią, 
która zapowiada stałość niewzruszoną.

Rada państwa.
Podajemy pierwsze z przemówień p. dr. 

W e i g l a  w komissyi budżetowej w sprawie 
rekonstrukcji biskupstwa krakowskiego:

Nie zabrałem głosu zaraz na początku 
toczącej się właśnie dyskusji raz dlatego, 
aby panu ministrowi spraw duchownych 
pozostawić sposobność do zaznaczenia swego 
własnego i całego rządu w tej sprawie sta­
nowiska, jak to uczynił też codopiero z na­
ciskiem wcale niezwykłym i z prawdziwem 
przedstawieniem wam opłakanego stanu rze­
czy; powtóre dla tego, że pragnąłem wprzód 
poznać wasze na sprawę tę zapatrywania, 
oraz trudności czynione wnioskowi rządowe­
mu, zanimbym jako poseł krakowski własne 
wypowiedział zdanie.

Nie zwykłem. Panowie, często was 
nużyć przemówieniami i pozbawiać was 
czasu drogiego; śmiem przeto tuszyć, że 
tem chętniejszy dacie mi posłuch dzisiaj 
w sprawie tac wielkiej wagi i doniosłości 
dla dawnej stolicy polskiej. Upraszam przeto 
o chwilę spokoju i owej cierpliwości powa­
żnej, jakiej sam przedmiot wymaga. (Komi­
s ja  się ucisza.)

Nasamprzód zaś proszę was, byście 
należycie zechcieli pojmować stan rzeczy, 
jasno zdać sobie sprawę i ustawicznie mieć 
na pamięci, że nie chodzi tu bynajmniej o 
kreowanie nowego biskupstwa ani też o re­
aktywowanie byłego, któreb.y już istnieć by­
ło przestało, lecz tylko o obsadzenie stolicy 
biskupiej, istniejącej już od dziewięciu wie­
ków, a osieroconej od lat czterdziestu i 
trzech, odkąd ostatniego rzeczywistego bi­
skupa... usunięto. Od tej chwili ważny ten 
urząd arcypasterski sprawowany był li przez 
administratorów, póki nie nastał ostatni, 
przed laty ośmnastu, w stopniu wkaryusza 
apostolskiego. Ten administrator dzisiejszy 
na tej posadzie dłużej już pozostawać nie 
może i nie po winien. 1 o wiedział wam to 
co dopiero pan minister zwięźle i wcale zro­
zumiale, wykazując, do jakiej ostateczności 
rzeczy doszły. To samo powtarzam i ja. 
Zechciejcie zwolnić mię od przykrości doty­
kania się raz jeszcze szczegółowo tej spra­
wy arcyniemiłej, zwłaszcza, że pochlebcy i 
służalcy administratora pragną ściągnąć na 
mnie pozory osłaniania się nietykalnością 
poselską, a przemilczają, że dzienniki krajo­
we ogłaszały listy otwarte do pana ministra 
wyznań, kreślące szczegółowy obraz ciężkich 
przeciw osobie dzisiejszego administratora 
zarzutów z wyraźnem wezwaniem, aby im 
albo kłam zadał, albo pociągnął redakcye do 
odpowiedzialności przed sądem, gdzieby dostar­
czyć mogły dowodu prawdy Administrator 
jednak troskliwie unikał podjęcia tak jawnie 
rzuconej mu rękawicy, a służalcy jego woleli 
natomiast z nieuszanowaniem miejsc świętych,

Marcel. Widać, że przed pięciu wiekami 
wszystko już na bożym świecie działo się 
tak samo jak za naszych czasów i że sławne 
ote-toi de la itd. nie jest wynalazkiem dzie­
więtnastego wieku.

Lud uznaje w pięknym Robercie je ­
dynie niewinnego zakochanego, bierze go 
pod swoją opiekę, a Stefan przekonywa się
0 niestałości ludu, który dziś depce pod no­
gami to, co wczoraj uwielbiał, albo od­
wrotnie.

Nikczemnik Eustachy stara się korzy­
stać z tego położenia i podstępnie namawia 
Stefana, aby w nocy, przy bramie S. Dyoni- 
zyusza, której klucze są w jego rękach, od­
dał Paryż w ręce Karola, króla Nawarry, 
zapewniając, że zostanie za to prawą ręką 
innego władcy. Marcel waha się, ale ambi- 
cya, żądza godności, zaszczytów i władzy 
zwyciężają. Napróźno Beatrix błaga go, aby 
nie gubił ojczyzny, a Robert zapewnia mu 
przebaczenie i łaskę Dellina. Marcel udaje 
się nocą do bramy Dyonizyusza i tu czuwa­
jący Jehan Maillard zabija go i otwiera bra­
mę Deltinowi i jego stronnikom, a lud sy­
pie kwiaty pod nogi młodego księcia, któ­
rego pałac zburzył i splamił krwią przed 
kilku dniami.

Najwidoczniej nie ma nic nowego pod 
słońcem.

Do takiej treści, żeby sam autor Tan- 
hausera i JSibelungów napisał muzykę „naj- 
absolutniejszej przyszłości“, przekonany je ­
stem, że słuchacze w Lyonie i recenzje 
dzienników paryskich znaleźliby w niej naj­
czystszy wyraz i charakter francuskiego pa- 
tryotyzmu, cóż więc dziwnego, że p. Saint- 
Saens odrazu stał się i ogłoszony został wiel­
kim mistrzem, „którego dawno przeczuwano" 
ale dopiero w Stefanie Marcel odgadnięto, a 
ta opera tak niesłychaną „furorę11 wywołuje, 
że gasną przed nią, naturalnie pod względem 
polityczno-patryotycznym i Niema g Portici
1 Wilhelm Tell i rzecz dziwna, krytycy po-

jak gdyby ambona sceną była, a kościół wi­
downią igrzysk skandalicznych, rzucić się na 
mnie i oplwae zarazem jadem w pisemkach 
swoich, obrzucając także błotem niemiłych 
administratorowi kapłanów, znanych i wielce 
zacnych, za co bynajmniej przezeń skarceni 
nie zostali.

Wystarczy przeto, jeśli uroczyście wam 
zaręczę, że po tem, co się działo w roku u- 
biegłym, po nadużyciach, jakich najzacniejsi 
i najpoważniejsi kapłani odeń doznawali, po 
jego obejściu się z kolegą naszym ks. Cheł- 
meckim i po zrażeniu sobie zarówno ducho­
wieństwa, jak ogółu ludności z małemi wy­
jątkami, po tem wszystkiem nakoniec, coście 
przed chwilą usłyszeli w zwrotach tak wy­
mownych z ust J. Eksc. pana ministra, złe 
doszło już ostateczności i stało się sprawą 
iście piekącą. Dodam tylko, że gorszego już 
nic być nie może ; a więc zaradzenie złemu 
jest nieodzowną, nieodpartą koniecznością i 
stać się powinno bez wszelkiej już zwłoki.

Niesłusznie, panowie, zrażacie się ko­
sztami i płonną obawą większych jeszcze w 
przyszłości wydatków. Kapituła bowiem ma 
własne fundusze; pałac biskupi zaś już z ty­
tułu opustoszałośei musi być zrestaurowany; 
koszt tego ostatecznie nie będzie zbyt wielki. 
Dopłata zaś 8500 zł. do dzisiejszych 8500 
zł. jest niczem w porównaniu z złem, jakie 
nią zażegnacie, i do zdobyczy moralnych, 
jakie osiągniemy. Niebezpieczna propaganda 
szerzących się idei nowoczesnych i zgubny 
jej wpływ na obałamucone skrajnemi teorya- 
mi umysły nie mógłby się rozpościerać w spo­
łeczeństwie polskiem, któremu idee te tak 
wstrętne, między czeladzią i ludnością wiej­
ską, jak mówią, a nawet między kandydata­
mi stanu nauczycielskiego, gdyby stojący na 
czele dyeeezyi rządca nie był odsunął się od 
duchowieństwa i od ludności, umiejącej czcić 
swoich kapłanów, byle na to zasługiwali. 
Postawmy na czele dyeeezyi, tak dawnej i 
niegdyś tak świetnej, męża zacnego, kapłana 
światłego, z namaszczeniem i wiarą, z miło­
ścią i cnotą, a przylgnie doń z całem przy­
wiązaniem zacne duchowieństwo i ludność ; 
jednym będzie on wzorowym przewodnikiem, 
drugiej jaśniejącym przykładem.

Stałe obsadzenie stolicy biskupiej ta­
kim kandydatem jest nietylko miejscowem 
żądaniem naszem, lecz i obowiązkiem i za­
daniem samego rządu, a raczej nieodzowną 
potrzebą państwową, jak właśnie ją nazwał 
pan minister wyznań.

Zechciejcie przeto do mieszczących się 
w już budżecie 8500 zł. dodać żądane przez 
rząd 8500 zł., aby złożyć tę skromną płacę
12.000 zł. dla stałego biskupa w stołecznym 
cugi grodzie Królestwa Polskiego, na stolicy 
biskupiej, której świetnej przeszłości nawet 
p. Menger, acz przeciwny dotacyi, nie mógł 
odmówić świadectwa i słuszności. Uwzglę­
dnijcie nadtn. że gród ten jest dziś stołecznem 
miastem Wielkiego Księstwa Krakowskiego, 
nie zaś powdatu, któryby tak łatwo było po­
łączyć z dyeeezyą tarnowską, jak niektórym 
się widzi. Na odwrót także niełatwo połączyć 
dyeeezyę tarnowską z krakowską, liczącą
150.000 dusz, gdy tymczasem tarnowska ma 
ich około 1,200.000 * zł. Jeżeli przezacny i

znali się na niej tak dokładnie, pomimo, że 
jak sami przyznają, w Lyonie z bardzo pro­
stych zresztą powodów, nie ma ani takich 
artystek i artystów, jak Miolan, Carvalho, 
Reszke, Krauss, Faure, Guillard i inni, i tam ­
tejsza obsada ról według własnych słów kry­
tyków przedstawia zbiór talentów albo jeszcze 
nierozwiniętych, albo już zupełnie odkwi- 
tłych, orkiestra słaba, chóry trudne do u- 
trzymania w harmonii i mnóstwo innych 
stron równie albo jeszcze bardziej ujemnych.

Ale libretto!!!
Jeżeli Etienne Marcel zostanie przed­

stawiony w Paryżu, a w takim razie nale­
żałoby mu się miejsce w teatrze Wielkiej 
Opery, to niezawodnie publiczność tego tea­
tru nie dałaby się wyłącznie pociągnąć re­
wolucyjnym charakterem libretta ale zalety 
muzyki znalazłyby należne im uznanie i p. 
Saint-Saens, jeżeli w istocie — czego można 
się spodziewać po jego dotychczasowych dzie­
łach okazujących niepospolity talent i wyso­
ką naukę — w operze tej wzniósł się do 
niezwykłej doskonałości, stanąłby jednym 
krokiem w szczupłym szeregu mistrzów har­
monii, stanowiących sławę swego narodu i 
czasu. Ale jak się zdaje, pewna koterya 
wprawia w ruch wszelkie możliwe sprężyny, 
aby ten nowy obraz powstań ludowych za­
stawić jako ucztę tutejszym niższym war­
stwom społeczeństwa.

W tym celu starają się jeszcze raz 
przeprowadzić próbę owego teatru liryczne­
go, który tyle już razy niemiłosiernie zban­
krutował z powodu braku specyalnych wi­
dzów i słuchaczów, bo doświadczenie przeko­
nało, że dla całej masy amatorów muzyki, 
jakiej stała i przejezdna ludność Paryża do­
starczyć rnoża, Wielka Opera, Opera komicz­
na, Renaissance, V ariet ós, Bouffes, JFolies Dra- 
rnatiąues i Noureautes, bawiące się w opery 
i operetki, stanowią więcej, niż dostateczną 
produkcyę melodyi i harmonii dramatycznej. 
Nowa próba proponowanego teatru iiryczne-

sędziwy kapłan, piastujący dziś pastorał dye- 
cezyi tarnowskiej zgadza się nawet na odłą­
czenie ziemi wadowickiej i części Bocheń­
skiej, świadczy to raczej, że mu już dzisiej­
szy obszar dyeeezyi za wielki. Potrzeba więc 
bardzo zastanowić się nad tem, czy takie po­
łączenie od Wisły aż po San byłoby wogóle 
praktycznem i pożytecznem, i czy ostatecznie 
Rzym mógłby się zgodzić na zwinięcie dye- 
cezyi tarnowskiej dla powiększenia krakow­
skiej. Mojem zdaniem daleka to i długa 
d roga, a nam natychmiast potrzeba dye- 
cezyi.

Dla tego nie ociągajcie się, Panowie, 
uchwalić tę kwotę tak inałoznaczącą; bo gdy­
byście — przepraszam za otwartość — o je ­
den dzień w roku mniej dyskutowali, oszczę­
dność na dyetach poselskich pokryłaby te 
8500 zł. jeszcze z nadwTyżką (Wesołość).

Posłowie Polacy głosują bez dyskusyi 
za wydatkami niezbęduie potrzebnemi w in ­
teresie państwa. Nie mówię tu o wydatkach 
milionowych, jak naprzykład na regulacyę 
Dunaju ; ale nawet na miejscowe potrzeby 
Wasze, drobniejsze, choć niezmiernie jeszcze 
większe od dopłaty na uposażenie biskupa w 
Krakowie, czego n. p. onegdaj przy podnie­
sieniu etatu na policyę wiedeńską po nas do­
świadczyliście. Z naszej strony z całą wyro­
zumiałością głosowano za niem, bo okazała 
się niezbędna tego potrzeba dla bezpieczeń­
stwa publicznego. Zechciejcie i wy, panowie, 
po tem, co wam pan minister tak wymownie 
powiedział, jak równie z przemówienia mo­
jego, jeśli w niem jest coś przekonywające­
go, nabrać przekonania, że ustalenie dotacyi 
biskupiej dla Krakowa jest niezbędne, żejest 
to, jak powiedział JEksc. pan minister, po­
trzeba państwowa. Nie możecie przeto odmó­
wić jej bez lekceważenia żywotnich intere­
sów państwa, kościoła, religii i moralności.

SPRAWY ZAG-RAIICZSE
(G recko-tureckie układy).

Ateński korespondent Polit. Corresp. 
pisze pod dniem 15 marca: „Po podpisaniu 
irady sułtańskiej, w której udzielono Mukta- 
rowi baszy dawno zapowiedzianego pełno­
mocnictwa i potrzebnych instrukeyj, roze­
szła się w Konstantynopolu pogłoska, że Gre- 
cya gotowa jest przyjąć wspaniałomyślue 
koncesje Porty. Innego jednak, jak się zda­
je, byli zdania reprezentanci Francyi i Włoch, 
którzy z góry oświadczyli, że Grecya nie mo­
że się zgodzić na zaw arte  w tej iradżio pro- 
pozycye. W skutek tego udał się w, wezyr 
Chajreddyn basza do sułtana, aby uzyskać 
nowe pełnomocnictwo dla Muktara, przed­
stawiając, że w przeciwnym razie Grecya bę­
dzie prosiła mocarstwa o medyaeyę, przy- 
czem podniósł także, że mcdyacya mocarstw 
równałaby się w obecnej chwili egzekucji. 
Ale te usiłowania w. wezyra nie odniosły 
pożądanego skutku. Muktar basza powtarzał 
aż do znudzenia po kilkakroć swe dawne 
propozycye a przyparty przez komisyę g re­
cką do muru, przyznał w końcu, że i nowe

go może się powieść na niejaki czas, z po­
wodu wskazanej w Stefanie Marcel specjal­
nie pociągającej strony extra-muzycznąj, ale 
takich Marcelów nie można sypać jak z rę­
kawa i jeżeli jakiemu kompozytorowi nie 
przyjdzie na myśl, dla przypodobania się 
specjalnej publiczności, zamówić sobie libre- 
to z textu Assommoir pana Zoli, to można 
na pewno zapowiedzieć, że „popularno-!irycz- 
ny“ teatr, proponowany wr tej chwili, nie do­
czeka się siwych włosów —• zawsze tylko 
dla braku słuchaczów sui generis.

Tymczasem rzeczywiście amatorowie do­
brej muzyki nie czekają, żeby ich żandar­
mami sprowadzono do teatrów, jeżeli tylko 
strawa, jaką im podają, odpowiada delikatne­
mu usposobieniu ich smaku. Świeże tego cło- 
wrody mamy naprzykład w teatrze opery ko­
micznej, gdzie p. Merimee pokazał, że trzy­
aktowa partytura la Courte óchclle nie będąc 
wielką operą, nie jest jednak operetką i że 
muzyka możo być lekką, żywą i wesołą, nie 
potrzebując być trywialną; a teatr Nouvsąu- 
tes zapewnił sobie na długi czas świetne in- 
teresa kasowe wystawieniem znanej zapewne 
większej części moich czytelników F atin itzy  
p. Suppe. Teatr Nouveautes wziął ją wpraw­
dzie pośrednio, z drugiej ręki, bo z Brukselli, 
gdzie była w tłómaczeniu francuskiem z po­
wodzeniem przedstawioną. Krytyka tutejsza 
tym razem tak dalece okazała się bezstronną 
dla cudzoziemskiego kompozytora, że nietylko 
znajduje jego muzykę żywą, dowcipną, zgra­
bną i oryginalną, ale nawet „prawie pa­
ryską11.

Nie wiem, ezy ten ostatni przymiotnik 
trafi do przekonania p. Suppe, ale mogę go 
zapewnić, że w pojęciu Francuzów, wyraże­
nie to jest synonimem nieledwie najwyższej 
doskonałości.

Paryż 15 marca.
J. Bohdan,

instrukeye nie uznają podstawy, na jakiej 
Grecya chciałaby prowadzić rokowania. Dzi­
siaj wyjechała więc komisya grecka z Pre- 
vezy, a już poprzednio wysłał jej minister 
Delijannis rozkaz, aby skłoniła komisarzy tu­
reckich do podpisania generalnego protokołu 
ze wszystkich posiedzeń, w których ma być 
przedewszystkiem skonstatowany fakt, że ko­
misarze tureccy nie chcieli przyjąć za pod­
stawy, rokowań odnośnego artykułu traktatu 
berlińskiego. Akta odbytych posiedzeń będą 
ogłoszone w swoim czasie a wtedy wyjdą na 
jaw bardzo ciekawe rzeczy. PelnomocnicjUu- 
recc-y starali się przy każdej sposobności wy­
wieść w pole swoich greckich kolegów. I tak 
n. p. Abeddin bej, który później został za­
stąpiony przez Oonstanta baszę, usiłował do­
wieść Grekom, że kongres berliński oznaczył 
rzeki Salambrio i Kalamę jako ostateczną 
granicę Grecji. Z powodu ciągłych prowo- 
kacyj jedynego dziennika opozycyjnego Hora, 
inspirowanego przez byłego m inistra Triku - 
pisa, musiała wreszcie prasa porzucić swoją 
dotychczasową przesadną powściągliwość. Tri- 
knpis rodzi już od kilku tygodni odwołać 
natychmiast komisyę grecką z Prevezy i u- 
patruje w jej dłuższym pobycie w tem mie­
ście tylko słabość rządu greckiego, która za­
chęca Portę do coraz dalszych machinacyj. 
Trikupis robi rząd za tę sytuację odpowie­
dzialnym i uderza nań gwałtownie, zarzuca­
jąc mu nieudolność, przedewszystkiem zaś mi­
nistrowi spraw zewnętrznych. Dzienniki u- 
rzędowe utrzymują, natomiast, że cierpliwość 
Grecyi jest jedynym pewnym środkiem do 
ocalenia interesów' swoich, że środka tego do­
radzała także F rancja. Na dzisiejszej nara­
dzie ministeryalnej zastanawiano się nad wy­
gotowanym przez Delijannisa projektem o- 
kólnika do mocarstw z prośbą o interwencję. 
Projekt ten został przyjęty, ale dopiero wten­
czas będzie rozesłany, gdy komisya dla re­
ktyfikacji granic ostatecznie się rozwiąże. 
Większą część osób towarzyszących wspo­
mnianej komisji już powróciła do Aten, tak, 
że obecnie bawią w Prevezie jeszcze tylko 
prezydent komisyi generał Soutzos i major 
Kolokotronis."

(K sięga  b łęk itna  w spraw ie wojny  
/. Zulusam i.)

Ogłoszona dnia 21 marca księga błę­
kitna o wojnie zuluskiej zwraca na siebie 
w wysokim stopniu uwagę kół parlamentar­
nych. Najnowsze depesze ministra kolonij do 
Bartle F rere’a dowodzą dostatecznie, że ga­
binet londyński nie pochw ala jego polityki. 
W depeszy z 1 fig o marca wyraża minister 
kolonij Hieks Beach naganę swoim podwła­
dnym. Naganą tą wytrącił rząd broń z ręki 
opozycji, która gotowała się do nowego 
ataku. W każdym jednak razie znajduje się 
rząd w dość dziwnem położeniu, jeśli mimo 
udzielenia nagany, chce Bartle Frere’a po­
zostawić na dotychczasowym stanowisku i 
oświadcza, że nie stracił do niego zaufania. 
Wątpić jednak można, czy Frere zgodzi się 
na taką propozycję, skoro już publicznie 
został zganiony. Zdaje się, że złoży swój 
urząd a z nim razem lord Ghelmsford. Ten 
ostatni pisał pod dniem 9 lutego do mini­
stra wojny, co następuje: „Uważam sobie za 
obowiązek zakomunikować panu moje zdanie, 
iż ze względu na przyszłe wypadki życzyćby 
sobie należało, aby jeden oficer w randze 
generał-majora przybył natychmiast do po­
łudniowej Afryki. Już w czerwcu oświadczy­
łem poufnie naczelnemu komendantowi wojsk, 
że wskutek ciągłych kłopotów i w skutek 
fizycznej i umysłowej wytężonej pracy, siły 
moje są w wysokim stopniu stargane. Go 
wtenczas czułem, czuje dzisiaj w daleko 
większej jeszcze mierze. Jego Ekseellencya 
sir Bartle Frere przyłącża się do tego mego 
przedstawienia, i zwrócił moją uwagę na to, 
że oficer ów powiuienby posiadać odpowie­
dnie kwalifikacje, aby w charakterze wyso­
kiego komisarza mógł zostać jego następcą. 
Czyniąc panu to przedstawienie nie potrze­
buję zapewniać, że mojem najusiluiejszem 
staraniem będzie według Gł spełniać obo­
wiązki moje w służbie J tj król Mości.11 
Zdaje się więc, że ani Frere ani też Ghelms­
ford nie są bardzo zachwyceni obecnem 
swojem stanowiskiem i nie powinno nikogo 
dziwić, gdyby obadwaj wyraźnie prosili
0 uwolnienie od służby. Nietylko im ale
1 parlamentowi wydaje się nieco dziwnem 
postępowanie rządu, który gani swoich pod­
władnych a mimo to pozostawia ich w urzę­
dzie. Zdaje się, że rząd chciałby tem zrzucić 
z siebie odpowiedzialność, bo w wspomnia­
nej depeszy z 19go marca zarzuciwszy sir 
Bartle Frere’owi, że nie wstrzymał się z 
rozpoczęciem kroków nieprzyjacielskich prze­
ciw Zulusom, dopóki nie zasięgnął instruk­
cji od rządu, tak powiada Hicks Beach da­
lej : „Rząd Jej kroi. Mości jest zupełnie 
świadomy nadzwyczaj daleko sięgającego 
pełnomocnictwa udzielonego panu i odpo­
wiedzialności, jaka jest połączona z urzędem 
pana jako wysokiego komisarza Jej król. 
Mości w południowej Afryce; i z przyjem­
nością daje piękno świadectwo wielkiemu 
doświadczeniu, zdolności i energii, jakio 
pan okazałeś w spełnianiu ważnego i tru ­
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dnego zadania. Tylko z v, ielka przykrością 
widzi się zmuszonym oświadczyć się za wy- 
rażonem przczcnmie żdaniem z powodu, żeś 
pan zaniechał obrać drogę, którą, jak to 
z wy łuszczonych powodów wynika, w obe­
cnym przypadku obrać byłeś powinien. Rząd 
nie wątpi jednak, że dalsza pańska działal­
ność będzie tego rodzaju, iż nie da powodu 
do powtórzenia tej skarg i; rząd nie życzy 
sobie także odbierać panu w obecnem kry- 
tycznem położeniu rzeczy dotychczasowego 
zaufania, które dzisiaj bardziej jest potrze­
bne aniżeli kiedykolwiek, jeśli trudności na­
sze w południowej Afryce mają być skute­
cznie usunięte."

W depeszy z 20 marca zastanawia się 
Hieks Beaeb nad rozstrzygnięciem sporu 
granicznego przez Bartle Frerea i nad w a­
runkami postawionemi królowi Zulusów. 
W pierwszej sprawie powiada minister: 
„Nie mogę. obecnie szeroko się rozwodzie 
nad tero rozstrzygnięciem, chciałbym tylko 
zauważyć, że się skłaniam do zapatrywania, 
iż postawione Oetewayowi żądanie, aby uznał 
prywatne prawa europejskich osadników na 
terytoryum, które zostało ogłoszone zulus- 
kiein, mogło być ograniczone tylko do ta ­
kich przypadków, w których rzeczywiści 
bona fide nabywcy ulepszyli swoje posiadło­
ści przez budowy, plantaeye lub w jakikol­
wiek inny sposób, i że prawa takich osób 
mogły być dostatecznie zabezpieczone przez 
oddanie ich w opiekę brytyjskiego rezydenta, 
oczywiście z zastrzeżeniem płacenia czynszu 
dzieiżawnego w dowód uznawania zwierz­
chniej władzy króla zuluskiego." Minister 
kolonij nie chce jednak w tej sprawie wypo­
wiedzieć ostatecznego sądu. W sprawie wa­
runków', jakie należy postawić królowi Zulu­
sów po ukończeniu wojny, zastrzegając sobie 
zmiany, jakiebv się mogły okazać potrze- 
bnemi’ wskutek dalszego przebiegu wypad­
ków, odwołuje się minister na swoją depe­
sze z 14go grudnia, w której wypowiedział 
zdanie, ze ‘ „byłoby błędem utrzymywać, iż 
naszych stosunków z Zulusami nie można 
polepszyć bez anneksyi tery toiyalnej i dodał, 
że według jego zdania „mo.maby Zulusami 
rządzić bardzo dobrze przez ich naczolni­
ków w ten sposób, iżby się stali pożytecz- 
nvmi i spokojnymi sąsiadami “

K R O N I K A
=  l> o c £ ió d  c a y s t y  z koncertu urzą­

dzonego przez p. Ludwika Marka na korzyść 
mieszkańców Szegedynu wynosi 487 zł., którą 
to sumę złożył p. Marek w prezydyum e. k.
Namiestnictwa.

=  IVy Ic igp  su c sK u e g © . Od czasu 
w p r o w a d z e n ia ^  w życie ustawy z dnia 27 maja
1873 (N- B U' kr-J o wykupie robocizny, 
prawa miewa, mesznego, skopczyzuy, proskurne- 
go i t. P- świadczeń jako też danin uiszczanych 
w naturaliach i pieniądzach klasztorom, ko­
ściołom i plebanom, polegających na osobnych 
od dziesięciny niezawisłych tytułach, zgłoszono 
po koniec grudnia 18 rb r. do wykupu 1840 
spraw. Z ty** załatwiono do końca grudnia 
1878 roku ostatecznie 115 < spraw a 27 spraw 
zostaje w toku rekursu. Oprócz togo wydano 
prowizorycznych wyrcmow 2t>, odesłano strony 
do drogi sądowej w 19 wypadkach, a w 175 
sprawach odstąpiły strony za obopćlnem poro­
zumieniem od zgłoszenia. Z końcem więc mie­
siąca grudnia 1878 roku pozostało do zała­
twienia 4-87 spraw. Jako wynagrodzenie za 
wykup prawa mesznego i innych danin przy­
znanouorawnionym do końca grudnia 1878 r. 
kapitał w ogólnej kwocie 628.938 zł. 881/,
cent. w. &■

 IV  Ita s ju ie  ssiśes*c*ańskieii3
odbędzie się w niedzielę wieczorek muzykalny 
pod dyrekcją pana Ludwika Marka.

 T f o w a r a j s t w o  l e k a r s k i e .  Na
posiedzeniu towarzystwa lekarskiego oddziału 
lwowskiego postanowiło zgromadzenie wysłać 
telegram gratulacyjny Kraszewskiemu z powodu 
50 letniego jubileuszu w zawodzie literackim. 
Lr. Szeparowicz przedstawił chorego ze złama­
niem kości ramieniowej, wyleczonego za pomocą 
nowego opatrunku z gipsu i przędziwa. Oprócz 
tego ^przedstawił dwóch chorych ze zwężeniem 
krtani, oglądanych dawniej na posiedzeniu towa­
rzystwa, a leczonych z pomyślnym skutkiem 
świeczkami cynowemi. Dodatkowo pokazał inne 
świeczki do rozszerzania krtani t. j. kauczukowe, 
wedle Sehióltera. Odbyła się następnie dysku- 
sya nad odczytem dr. Jasińskiego z poprze­
dniego posiedzenia: „Jakie leczenie suchot daje 
najpomyślniejsze rezultaty ?“ Następne posiedze­
nie odbędzie się w sobotę dnia 29 b. m. o go­
dzinie 6 wieczorem w ratuszu, na którem od­
czytaną zostanie rozprawa: „O czynności mię­
śni brodawkowych serca i w jaki sposób zwie­
rają się zastawki żylne?"

— S p r o s t A w a m e .  W wczorajszym 
artykule wstępriym w wierszu 10 od dołu wy­
drukowano mylnie „w całej Sabaudyi" zamiast 
i-w c a ł e j  L o m b a r d y i . "

(P) W  (iye ee z jl przenaysfelej
obrządku grecko-katoiickiego instytuował się ka­

b a ta  Jjwowb&h % dni■.? 27

nonicznie dnia 3 b. m. ks. Mikołaj Rozdzielski, 
pleban w Leżajsku ua probostwo w Sokalu; 
ks. Teodor Karpiak, administrator probostwa w 
Miliku dnia 5 lutego b r. na probostwo w 
Ustrzykach dolnych; ks. Emilian Hruszkiewicz, 
wikary w Horucku dnia, 5 marca h. r. na pro­
bostwo w Nakonecznem; ks. Piotr Łucki, wi- 

i kary w Samborze dnia 6 marca na probostwo 
w Chiszewicaeh. Zmurli: ks. Mikołaj Gutowski, 
pleban w Herrnanowncach dnia 11 lutego b. r., 
ex currendo administrację tego beneficjum objął 
ks. Teofil Daszkiewicz, pleban w Niżankowi- 
caeh ; ks. Michał Nasalski, pleban w Przyłbi­
cach dnia 28 lutego b. r.; administrację tego 
probostwa powierzono ks. Włodzimierzowi Na- 
salskieinu, byłemu administratorowi probostwa 
w Porzyczu Grunt. Ks Micbał Mudrak, admi­
nistrator probostwa w Baszni, przeniósł się ja­
ko taki do Hłumczy; ks. Piotr Jesyp z Hłum- 
czy do Br-szni. Ks Konstanty Kozłowski, były 
wikary w Mostach wielkich, objął administra­
cję probostwa w Ulicku. Ks. Bazylemu Drano- 
wi powierzono administrację probostwa w Ce- 
tuli. Ks. Kornela Ginielewicza, byłego admini­
stratora probostwa w Caryńskiem przeznaczono 
na, koadyutora ks. Antoniemu Bańkowskiemu 
plebanowi w Siedliskach. Konsystorz biskupi 
przeznaczył nowowyświęconych kapłanów jako 
wikarych : ks. Cypryana Jasieniecluego do Sta­
rej soli ; ks. Grzegorza Lwa do Turzego; ks. 
Dyonizego Pełesza do Uścia ruskiego; ks. Pio­
tra Hodowańskiego do Sośnicy; przeniósł zaś 
wikarych : ks. Konstantego Kozłowskiego z IIo- 
rucka do Mostów wielkich; ks. Teudozego Sza- 
wińskiego z Sz7zawnika do Wojkowej. Ks. Ma­
ksymilian Ziatyk, nowcwyświęcony kapłan ob­
jął administracyę probostwa w Barańczycach. 
Do zakładu presbitorówr w Przemyślu przyjęto 
ukończonych alumnów: Emiliana Hryniewiclde- 
go, Antoniego Kmicikiewicza, Aleksandra Mic­
kiewicza i Antoniego Szwedzickiego.

|  'A iu A rli w ostatnich dniach: w Ce- 
tynii jedyna siostra księcia czarnogórskiego, pani 
Plamenac; w Paryżu redaktor od lat 40 dzien­
nika Univers israehle i autor kilku dzieł izra- 
elieko - teologicznych.

— Pow ódź w  Sssegedynf©. Stan 
zalanych okolic znowu w poniedziałek zmienił 
się na gorsze. Rozciecz ogromnych śniegów, 
które w ostatnich dniach spadły w Karpatach 
i w północnych Węgrzech, była powodem no­
wego przyboru wód w rzekach. Już dnia rze­
czonego wody wylewu w okolicach Szegedynu 
podniosły się nawet cokolwiek, wody Cisy zaś 
trzymały się w mierze. Zachodziła obawa, aże­
by i reszta nieszczęśliwego miasta nie została 
zalana. W dolnym biegu Cisy zagrożone były 
miejscowości Beeskerek i Titel. W okolicy De- 
wanii rzeka ta już nawet przerwała była gro­
blę i wysłano tam w największym pospiechu 
200 pionierów. Na rzecz ofiar powodzi ofiaro­
wał baron Albert Rothschild 10.000 zł., pa­
ryski dom Rothschildów 20.000 franków, a 
frankfurcki dom. tych bankierów 10.000 mark. 
W francuskich kołach parlamentarnych zawią­
zał się osobny komitet niesienia pomocy mie­
szkańcom Szegedynu, na czele którego stoją 
hr. Roys i Ferdynand Lesseps. — Według u- 
rzędowego ogłoszenia wpłynęło dotychczas ze 
składek 505.000 zł., a w zagranicznej mone­
cie około 50.000 zł. Poster Lloyd zebrał do­
tychczas 127.000 zł. Z Berlina w tych dniach 
wyprawiono cztery wagony z bielizną i odzie­
żą. — Na konferencji ministrów w Reszcie w 
sprawie Szegedynu d. 23 bm. minister prezy­
dent Tisza przedłożył następujące wnioski: 
„Bezzwłoczne przebicie grobli kolei Państwowej, 
mianowicie grobli Maty, w celu spuszczenia 
wody, a jednocześnie zatamowanie otworów w 
tamie, bakteńskiej; ministerstwo komunikacji 
odda te roboty przedsiębiorcom. Zarządy intere­
sowanych dróg żelaznycli popierać będą ro­
boty według możności. Kwestya prawna i 
kwestya kosztów na razie pozostaje w zawie­
szeniu." Jak się zdaje w skutek tej uchwały 
powołało ministerstwo węgierskie do Pesztu 
pp. Alfonsa Couvreux i Gastona Blaochet, 
przedsiębiorców regulacyi Dunaju pod Wiedniem, 
ażeby rozpocząć z nimi rokowTania o objęcie 
robót w Szegedynie. Rzeczeni panowie, jak się 
dowiaduje wiedeńska D. Ztg., udali się już 
do Pesztu.

—  K a r a z a  w  R o s s y i .  Według 
doniesień z Petersburga z dnia 24 bm., dot­
knięta zarazą dziewczynka w Wetlance, nazwi 
skiem Elżbieta Konarska, już umarła wśród 
wszelkich objawów dżumy. W stolicy panuje 
przekonanie, że Wetlanka będzie na nowo woj­
skiem osaczona, a wszelkie zarządzenia kwaran - 
tanowe będą znowu rozszerzone i zaostrzone. 
Rząd polecił szefowi Kałmuków, Aleksandrowi 
Kandybie, ażeby wszystkie ułasy kałmuekie 
poddał rewizyi lekarskiej, ponieważ od stepu 
nadchodzą niepokojące wiadomości. Dano w tym 
celu Kandybie do d"yspozycyi czterech lekarzy i 
sześciu pomocników. Kałmucy jednak, jak sły­
chać, chcą stawić opór zarządzeniu ■władz. Ge 
uerał Lori*s Melikow osobiście zamierza obje­
chać step cały. — Według dzienników odes 
skieb, zdarzyło się ostatniemi czasy kilba bai- i 
dzo podejrzanych wypadków choroby. Lekarze j 
orzekli, iż jest to tyfus z nader gwałtownym 
biegiem. — Doniesienia wszystkich lekarzy au- i  

strjackich, wysłanych do Astrachanu, zgadzają 1 
się w tem, iż nowy wypadek dżumy w Wetlan- i 
ee nie był gwałtowny. Dotknięta zarazą dziew­

czynka zachorowała d 20 b. m., a w cztery 
Ani później dr. Kiera a u znalazł u chorej w le- 1 
wej pachwinie gruczoł, który już był sztucznie , 
otworzony Po nastaniu potów stan chorej po­
lepszy7! się i była nadzieja utrzymania jej przy 
życiu. Chora umieszczona została w dobrze u- 
rządzonej izolowanej kibitce, w odległości wior­
sty od osady. Kibitkę strzeże oddział wojska.
I dom, w którym się zdarzył wypadek choro­
by, osaczony jest wojskiem, a mieszkańcy jego 
poddani zostali kwarantannie

—  Śnieg padał przez trzy doby bez 
najmniejszej przerwy w całej niemal Galicji i 
w północnych Węgrzech. Już w początkach ze­
szłego tygodnia Górna Austrya i Styrya były 
miejscami na metr wysoko zasypane śniegiem. 
Jednocześnie nad morzem Adryatyckiem srożył 
się południowo-wschodni wicher scirocco i pa­
nowały ulewne deszcze. Wielkie burze z wi­
chrem północno-wschodnim panowały na morzu 
Cza-rnem. W północnej Rossyi mróz dochodził 
do 20°. Od wczoraj południa rozpogodziło się 
niebo.

— Artyści polscy w W£c‘ds;tiui.
W sali Bósendorfera w Wiedniu, według do­
niesień dzienników tamtejszych, odbyć się mają 
w ciągu tygodnia dwa koncerty polskich arty­
stów: dziś, we czwartek, koncert śpiewaka p. 
Miłaszewskiego, a we wtorek trzynastoletniej 
pianistki ze Lwowa, uczennicy p. Ludwika Marka, 
panny Maryi Majewskiej.

— S i o s t r a  a i s i a r l e j  k r ó l o w e j  
hiszpańskiej, młodziutkiej Mercedes, starsza 
córka księcia Montpensier, Marya Krystyna, jak 
donosi depesza z Madrytu, zachorowała w Se­
willi na gwałtowną febrę. Stan chorej jest dość 
niebezpieczny.

— I h n u n l k  3L i .v iu g s to 2iJ*5 sła­
wnego podróżnika, odsłoniono w tych dniach 
w obecności nieprzejrzanych tłumów na placu 
George-Sąuare w Glasgowie, który już zdobi 13 
posągów różnych zasłużonych mężów. Posągi 
Liringstona jest bronzowy, rozmiarów większych 
niż naturalne. Lmngstono przedstawiony w nim 
w postawne stojącej, z biblią w jednej, a czapką 
misyonarzy angielskich w drugiej ręce. Uro­
czystości odsłonięcia obecne były dwie córki Li- 
yingstona.

— F a l s a e r a y  m a k i i  rossyjskich 
przytrzymano w tych dniach w Akwizgranie, 
dokąd przybyli z Paryża. Nazwiska fałszerzy: 
Salamon i Rosen. Znaleziono przy nich zapas 
falsyfikatów 3 rublowych ua 34.000 rubli. Po­
licja rossyjska już ich wyśledziła w Paryżu i na 
jej rekwizycję aresztowano fałszerzy j« Akwis- 
granie.

— G w a ł t o w n e  t r a s ę s ie n i e  ziemi 
nawiedziło w nocy na 22 b. m., około godziny 
wpół do 2, Dmspruk i okolicę tego miasta. 
Trzęsienie postępowało falą i trwało tylko se­
kundę.

— O k r o p n ą  ś m i e r ć  znalazł w 
tych dniach dyrektor marchijsko-westfalskiego 
towarzystwa górniczego, dr. Pauly. Podczas 
spuszczania się do jednego z najgłębszych szy­
bów w kopalniach pod Iserlohn wypadł z ko­
sza, który go następnie strącił w przepaść kil­
kadziesiąt sążni głęboką. Nieszczęśliwy roztrza­
skał się formalnie.

— O  s t r a s z n e j  k a t a s t r o f i e  do­
nosi depesza londyńskiego Timesa z Teheranu. 
W dniach 22 i 23 b m. gwałtowne trzęsienie 
ziemi w północnej Persyi uszkodziło kilka miej­
scowości, a dwie wsi zniszczyło ze szczętem. 
Około 1100 ludzi utraciło przy tem życie.

— BTa k o le jach  rossyjslsicla
w skutek nieszczęśliwych wypadków w roku 
1875 padło ofiarą 1.075 osób, w której to 
liczbie znajdowało się 437 zabitych, a 688 od­
niosło rany lub stłuczenia; w7 roku 1876 było 
zabitych 401, odniosło rany lub uszkodzenia 
738, razem 1 139 osób. Powodem nieszczęść 
było w 8 wypadkach wykolejenie, a w 24 ze 
tknięcie się pociągów. Najwięcej wypadków 
było na drogach żelaznych Odesskiej, Brzosko- 
Kijowskiej, Moskiewsko-Brzeskiej i Mikołajew­
skiej.

— D o cechu tokarsk iego  w
Londynie przyjęty został w tych dniach król 
belgijski Leopold. Przyjęcie to odbyło się bar­
dzo uroczyście w urzędowym pałacu Lorda 
Mayora Londynu, tak zwanym Mansion-House. 
Król wysłuchawszy przepisów cechowych i 
uchwały! mianującej go członkiem cechu, pod­
pisał statut i starym obyczajem złożył ślub 
cechowy podaniem ręki przełożonemu cechu.

Stypendya krajowe.

O stypendya z fundaeyj, w których raz- | 
dawnietwo wykonuje Wydział krajowy, wnie- 
siono w bieżącym roku szkolnym 925 podań. !
W liczbie ich było 182 podań uczniów wy­
działu prawa i administracyi , 58 uczniów '
wydziału filozoficznego, 49 uczniów wydziału 
lekarskiego, 72 uczniów wyższych szkół te­
chnicznych, 4 uczniów szkoły sztuk pięknych,
371 uczniów szkół gimnazyalnych, 122 u 
czniów szkół realnych, 67 uczniów szkół lu ­
dowych.

Na zasadzie postanowień listów funda- dytowego we Lwowie- wykazuje wzrost i 
cyjnych i przepisów w tej mierze obowiązu- lonyeh w r. 1878 pożyczek o 2,362.001

jących nadał Wydział krajowy wakujące sty- 
pendya jak następuje:

1 Z fundacji ś. p. Jana Ż u r  a k o w ­
s k i  e go  otrzymali:

a) stypendya po 262 zł. 50 c t . : Ga­
bryel Kifk-iło, z 5 klasy gimnazjum w Dro­
hobyczu, a to na mocy udowodnionego po­
krewieństwa z śp. fundatorem, tudzież Józef Bo­
gumił 2 im. Słotwiński z 3go roku wydziału 
filozoficznego w Krakowie, który dotąd po­
bierał stypendyum z fundacyi Franciszka Za­
wadzkiego rocznyc-h 210 zł. i wykazał celu­
jące postępy w nauce, niemniej iż stosunki 
jego materyalne od czasu nadania stypendyum 
niższego dotąd się nie polepszyły.

h) stypendyum na 210 zł. Feliks E d­
mund Blauth z 4 roku politechniki we Lwo­
wie, który przedłożył 11 świadectw postępów7 
celujących i jest synem urzędnika-, który bę­
dąc obarczony sześciorgiem dzieci, zeszczu­
plej płacy synowi dopomagać nie jest w 
stanie

ej Stypendya po 157 zł. 50 ct. w. a.
1. Jan Parfiński z 3 roku praw we Lwowie, 
który odbył egzamin rządowy z odznacze­
niem w dwóch przedmiotach i cztery kolokwia 
celująco i dobrze, brał czynny udział w ćwi­
czeniach seminaryjnych i przedłożył wypra­
cowanie piśmienne uwieńczone nagrodą. Mat­
ka jego posiada tylko zagrodę i 2 morgi 
gruntu, a z prasy rąk utrzymać musi 6 
dzieci; 2. Marceli Misiński z 3 roku praw 
we Lwowie, który odbył egzamin rządowy z 
odznaczeniem w dwóch przedmiotach i 4 ko= 
lokwia celująco i bardzo dobrze. Uczeń ten 
ograniczony na własne tylko siły, gdyż m at­
ka jego wdowa posiada tylko mały domek, 
z którego dochód zaledwie na opędzenie najnie­
zbędniejszych potrzeb dla niej i jej córki 
wraz z czworgiem dzieci wystarcza. 3. Józef 
Ziemba z 3 roku _ praw w Krakowie, odbył 
pomyślnie egzamin rządowy i jest synem 
włościanina, który posiada tyJko 6 morgów 
lichego gruntu, a utrzymywać musi żonę i 
5 dzieci, z tych dwóch synów w szkołach.

II. Z fundacyi ś. p. Antoniego D y d y ń -  
s ki ego  przeznaczonej przedewszystkiem dla 
krewnych i imienników ś. p. fundatora, o- 
trzymali stypendya po 300 zł.: 1. Jan  An­
drzej Siedlecki z 3 klasy gimnazjum św. 
Jacka w Krakowie; 2. Franciszek Wincenty 
Siedlecki z 2 klasy tegoż gimnazjum, którzy 
wykazali pokrewieństwo z ś. p. fundatorem, 
tudzież jako imiennik fundatora; 3. Teofil
Konstanty Dydyński, uczeń 4 klasy szkoły 
ludowej im Elżbiety we Lwowie, stypendyum 
o rocznych 240 zł. Inni kandydaci, którzy 
zgłosili się o stypendya powyższej fundacyi, 
nie udowodnili praw7a pierwszeństwa.

Iii. Z fundacyi imienia Szczepana Mo­
giły S t a n k i e w i c z a ,  przeznaczonej dla 
krewnych, męża fundatorki ś. p. Eugenii z 
Lisowskich Stankiewiezowej, otrzymali sty­
pendya po 200 zł. w. a. na mocy prawa 
pierwszeństwa jako najbliżsi krewni ś. p. 
Szczepana Stankiewicza: 1. Maryan Kazimierz 
Stankiewicz z 4 klasy i 2. Franciszek Szcze­
pan Stankiewicz z 2 klasy gimnazjum F ran ­
ciszka Józefa we Lwowie. Ojciec obu tych 
uczniów obarczony ośmiorgiem dzieci jest 
dyetaryuszem przy c. k. Namiestnictwie i 
nie posiada żadnego majątku. 3. Ottilo Emi­
lian Stankiewicz z 2 klasy szkoły pospolitej 
w Dolinie, którego ojciec, kancelista sądowy 
w Dolinie, z płacy 800 zł. utrzymać musi 9 
dzieci. 4. Marya Augustyna Stojałowska, u- 
czennica 5 klasy w zakładzie wjehowaw- 
czym F. Boberskiej we Lwowie, której mat­
ka nie posiada majątku a z pracy rąk utrzy­
mać musi 4 dzieci. 5. Aniela Marya Borze- 
ska uczennica 4 klasy szkoły ludowej w Zba­
rażu. której matka zamężna powtórnie za o- 
ficyalistą prywatnym prócz dwóch córek z 
1-raałżeństwa ma jeszcze 3 dzieci z 2 m ał­
żeństwa a nie posiada żadnego majątku.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

GOSPODARSTWO I HANDEL
Obdłużenie większej własności 

galicyjskiej.

(Dokończenie.)

(M ) Z ostatnich dwńch lat nie ma 
cyfr urzędowych, ale natomiast bilanse 
stytutów kredytowych wykazują, że wiat  
1876 i 1877 powiększyła się ilość udzit 
nych przez te instytuty a niespłaconych 
życzek hipotecznych jak  następuje :
1) Gal. Towarzystwa kredytowego

we Lwowie b y gpg
2) Gal. banku hipotecznego w;e 

Lwowie ’ 2 493
3) Banku narodowego we Wiedniu 167 
■ł) Gal. Tow. kredytowego w Kra­

kowie j 357.
5) Kas oszczędności galicyjskich 2,869.

Razem i 3,281. 
Nadto ostatni bilans Towarzystwa .
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Jak powszechną jest chęć i tendeneya wię­
kszej własności w Galicyi do jak najwię­
kszego obdłużania swych majątków pokazuje 
się przy pożyczkach galicyjskiego Towa 
rzystwa kredytowego. Jak wiadomo podwój­
ny jest sposób wymierzania pożyczek przez 
to Towarzystwo. Niższe pożyczki wymierzają 
się na podstawie iloczynu podatkowego, 
większe zaś pożyczki na podstawie- oszaco­
wania hipotek przez zaprzysięgłych detaksa- 
torów. Otóż właśnie sprawozdanie wykazuje, 
że galicyjskie Towarzystwo kredytowe udzie­
liło na podstawie iloczynu podatkowego ogó­
łem w latach od 1869 po koniec 1877 roku 
484 pożyczek w kwocie 9,319.800 zł. zaś na 
podstawie oszacowania 449 pożyczek wr kwo­
cie 20,218.300 zł. Z udzielonych w latach 
1869— 1877 pożyczek wypada na pożyczki 
wydane na podstawie iloczynu podatkowego 
3T6proc., a na pożyczki wydane na pod­
stawie oszacowania 68'4proe.

W ciągu roku 1878 wydano na pod­
stawie iloczynu podatkowego 29 pożyczek w 
kwocie 750.400 zł. czyli 22*5proc. wszystkich 
pożyczek, na podstawie oszacowania 83 po­
życzek w kwocie 2.588.900 zł., czyli 77-5prc. 
wszystkich pożyczek.

Samo z siebie nasuwa się pytania, w 
jaki sposób i do jakiego celu użyte zostały 
tak znaczne kwoty, przez większą własność 
w ciągu ostatnich siedmiu lat wypożyczone. 
Historya rozwoju stosunków ekonomicznych 
ostatniej epoki może nam pod tym względem 
udzielić niejakich wskazówek. W latach 1873 
i 1874 nadzwyczajnie się powiększył obrót 
w nieruchomościach. Częste sprzedaże i ku­
pna, mające na celu spekulację, pociągnęły 
za sobą obdłużenie hipotek, aby ułatwić ku­
pna nabywcom. Niepomyślny obrót różnych 
przedsiębiorstw i spekulaeyj w papierach war­
tościowych, w które znaczna część większych 
właścicieli dała się wciągnąć, zmusił ją w 
latach 1874 i 1875 do zaciągania pożyczek 
hipotecznych, jako do ostatniego środ a ra­
tunku. Czemu jednak przypisać wzrost obdłu- 
żenia w latach 1876 i 1877. trudno powie­
dzieć. Zdaje się, że ostatnia Iikwidacya nie­
szczęsnego przesilenia ekonomicznego pochło­
nęła jeszcze w tych latach bardzo znaczne 
kwoty. Jednem słowem, rozpatrując się w sto­
sunkach większej własności można prawie z 
pewnością twierdzić, że przeważna część za­
ciągniętych w latach 1871— 1877 pożyczek 
hipotecznych użytą została na cele niepro­
dukcyjne, albo na cele rolnictwu obce, i że 
tylko' bardzo nieznaczne kapitały obrócone 
zostały na korzyść gospodarstwa rolnego.

W zdaniu tern utwierdza nas spostrze­
żenie, że większa własność galicyjska bardzo 
niewielkie kwoty wydała w ostatnich latach 
na wkłady melioracyjne, mogące podnieść 
wartość majątków ziemskich. Inne fakta udo­
wadniają też, że większa własność galicyjska 
znajduje się teraz w gor-zem położeniu ma- 
teryalnem aniżeli przed kilku laty. ^ e d łu g  
kilkakrotnie tu już zacytowanego sprawozda­
nia galicyjskiego towarzystwa kredytowego 
za rok 1878 toż towarzystwo zastosowało 
przymus z powodu zaległości ustawami prze- j 
pisany w sposób następujący : wypowiedzią- : 
nych kapitałów po koniec 1877 r. było 301; j 
t. j. w rocznem przecięciu w epoce 1843 — : 
1877 8 6., zaś w ciągu roku 1878 41., czyli 
blisko pięć razy tyle co dotąd. Wystawień 
na licytacyę po koniec 1877 r. 186., t. j. w 
rocznem przecięciu w epoce 1843 - 1877 o.,
zaś w ciągu roku 1878 17., czyli więcej jak 
trzy razy tyle co poprzednio.

Zaległe raty galicyjskiego Towarzystwa 
kredytowego wynosiły:

ministrowi — lecz należał także do rzeczo­
nej deputacyi.

Koło poselskie, naradziwszy się nad spra­
wą, postanowiło wysłać do ministra spraw 
zewnętrznych deputacyę i wybrało na człon­
ków' jej obu reprezentantów Izb handlowych, 
pp. W e i g l a  i B o d y  ń s k i  e g  o, dalej p. K a­
m i ń s k i  ego,  który poprzednio już czynił w 
tej sprawie starania w ministerstwie, i repre­
zentantów posiadłości ziemskiej pp. H o r o -  
d y s k i e g o  i J a w o r s k i e g o .  Deputacya ta, 
z wyjątkiem p. Horodyskiego, udała się do 
m inistra, i w obecności naczelnika wydziału 
Kubina i referenta do spraw sanitarnych 
Schneidera , miała, z nim długą konferencję. 
Przedstawiono ministrowi niesłuszność prze­
sadnego rygoru na targowisku tutejszem 
względem bydła galicyjskiego i wielkie stra­
ty, które ztąd ponieśli już hodowcy bydła, 
szczególniej c i , którzy je wypasają na wy­
warze, straty wynoszące obecnie już oko­
ło 200.000 zł. a mogące dojść miliona w nie­
długim czasie. Minister składał się skar­
gami hodowreówT z innych krajów na nie­
bezpieczeństwa grożące im od bydła galicyj­
skiego i przytoczył przykład, iż między by 
dłem dowozu galicyjskiego znaleziono trzy 
sztuki z Kamionki Strumiłowej zakażone, 
wskutek czego trzeba było użyć p a łk i, a 
skarb poniósł 19.000 zł. straty. Minister przy­
toczył to na dowód, że nawet świadectwa z 
urzędu wydawane o zdrowiu bydła transpor­
towanego do Wiednia, nie są dostateczną rę­
kojmią. Deputacya przedstawiła, że niepodo­
bną jest rzeczą, żeby bydło wypasane w o- 
borze galicyjskiej a idące do Wiednia za 
świadectwem urzędowem , mogło być zaka­
żone, gdyż bydło to, stojąc ustawicznie w 
sta jn i, przebywa co ipso kontumacyę, a w ra­
zie pojawienia się choroby natychmiast staj­
nia poddana jest ścisłemu nadzorowi urzędo­
wemu. Członek deputacyi p. Kamiński tele­
graficznie nawet stw ierdził, że w całym po­
wiecie kamioneckim niema zarazy. Przykład 
przytoczony przez ministra świadczy atoli 
o czem innem, mianowicie, że żydzi handla­
rze, wioząc zdrowe bydło do Wiednia, po 
drodze pozbywają się kilku sztuk, w których 
miejsce biorą do wagonów bydło przemyca­
ne za znaczną premią przem ytniczą; stawa- 
jąc w Wiedniu legitymują się świadectwem 
urzędowem co do liczby bydła, ale nie mo­
żna naturalnie wiedzieć, czy to jest to samo 
bydło, które jako zdrowe wywieźli z stajni. 
Deputacya radziła ministrowi, aby wydał 
rozporządzenie w tym duchu : O transporcie 
bydła z stajni do stacyi drogi żelaznej nale­
ży poprzednio zawiadomić władzę, która do­
da transportowi żandarma, na stacyi zaś w a­
gony z tem bydłem należy zaplombować, a 
wszystko bydło, które handlarz po drodze 
jeszcze chciałby zabrać do pociągu, stawiać 
do innych wagonów. Minister przyrzekł wy­
naleźć średnią drogę celem uspokojenia ho­
dowców innych krajów a zadośćuczynienia 
interesowi hodowców galicyjskich, Deputa­
cya prosiła o przyspieszenie ze względu na 
to, że kampania gorzelnicza niezadługo się 
skończy, a do tej pory straty mogłyby być 
jeszcze ogromne.

GŁOSY PUBLICZNE

w roku 1861 
w roku 1871 
w roku 1877 
w roku 1878

80.236 zł. 
141.815 zł.
553.034 zł.
689.035 zł.

Podziękowanie.
Pan Gabryel S t a u b e r ,  handlarz zboża 

we Lwowie, ofiarował na rzecz kuchni ludowej 
korzee grochu i 50 kilo krup perłowych.

Za dar ten składa Zarząd Towarzystwa 
kuchni ludowej szanownemu dawcy uprzejme 
podziękowanie.

W epoce 1861 — 1878 udzielone poży­
czki wzrosły wprawdzie o 2 lj2 razy, zaś za­
ległe raty o 33 razy.

Z tych wszystkich faktów trzeba wn o ­
sić, że większa własność galicyjska znajduje 
się w położeniu dłużnika, który nie mogąc 
podołać ciężarom obecnym zaciąga nowe po 
życzki, aby niemi opłacać procenta od poży­
czek dawniejszych, i że jeżeli szczęśliwy 
zwrot nie wstrzyma tego zgubnego kierunku, 
większej własności galicyjskiej grozi ka ta­
strofa, której wszelkiemi siłami zapobiegać 
należy.

— W i e d e ń ,  2ogo marca. (Koresp. 
Gaz. Lwowskiej.) W lwowskim telegramie 
jednego z pism tutejszych czytam dziś , że 
ministerstwo odrzuciło prośbę lwowskiej Izby 
handlowej, w sprawie zniesienia trudności dla 
bydła galicyjskiego na targowisku tutejszem. 
Wiadomość ta nie zgadza się z mojemi in- 
formacyami o rezultacie konferencji, którą 
deputacya naszego Koła poselskiego miała z 
ministrem spraw wewnętrznych w tejże spra­
wie, co tem więcej mię uderza, ile że lwow­
ska Izba handlowa powinna być dobrze po­
wiadomiona , gdyż sekretarz jej p. B o d y ń -  
s k i ,  bawiący właśnie jako poseł w Wiedniu, 
nietylko zajmuję się tą sprawą — napisał o 
n iej osobną broszurkę, którą wręczył także

Sprawa i n a r t y k u ł o w a n i a  t r a k ­
t a t u  b e r l i ń s k i e g o  wczoraj załatwiona 
została w parlamencie węgierskim. Rozprawa 
toczyła się od poniedziałku, aie nie była już 
tak burzliwą jak dawniej w kwestyaeh tego 
rodzaju, chociaż opozycja i tym razem wy­
stąpiła z wnioskiem, pełnym rekryminacyi 
przeciw rządowi i oczywiście odrzucającym 
traktat berliński. Minister-prezydent Tisza 
zajął w rozprawie takie samo stanowisko jak 
minister Unger w Radzie państwa, broniąc 
prawa korony do zawierania traktatów mię­
dzynarodowych.

Dziennik Charków donosi, że liczne 
k o z a c k i e  g m i n y  w południowej Rossyi 
a przedewszystkiem w kraju dońskich koza­
ków n i e  c h c ą  p ł a c i ć  p o d a t k ó w ,  
odwołując Się na usługi wojenne, które mu­
sieli spełniać przez ostatnie dwa lata w woj­
nie przeciw Turcji. W wielu stanicach 
przyszło skutkiem tego do krwawego starcia 
pomiędzy mieszkańcami a wysłanym przeciw 
nim wojskom; z walk tych wychodzili ko­
zacy zawsze zwycięsko. W  stanicy Petrow- 
skaja trwała walka pomiędzy pułkiem pie­
choty a uzbrojonymi kozakami przez całe

dwa dni i jedną noc i skończyła się tem, że 
przeszło połowa piechoty zabita iub ranna 
pozostała na placu boju. Komendant doń­
skich kozaków w Nowoczerkasku chciał w 
wszystkich gminach kozackich swojej p ro ­
wincji ogłosić stan oblężenia, aie rząd nie 
zezwolił na to, aby nie wywoływać takim 
krokiem powstania wszystkich kozaków.

National Ztg. dowiaduje się, że feld­
marszałek M a n t e u f f e l  m a  b y ć  m i a ­
n o w a n y  n a m i e s t n i k i e m  A i z a c y i  
i L o t a r y n g i i .  Zdaje się, że alzaccy au- 
tonomiści nie będą bardzo zbudowani tą no­
winą, gdyż nie ulega wątpliwości, że mia­
nowanie generała Manteuffla byłoby inaugu- 
racyą surowych rządów wojskowych w wspo­
mnianej prowincyi.

Podaną już przez nas wiadomość o od­
nalezieniu zw-lok zamordowanego włoskiego 
pułkownika G o l a  uzupełniamy według Li­
beria następującemi szczegółami. Tiupa z 
powiązanemi rękami i nogami wyłowiono w 
Dunaju pod Maczynem. Pokazuje się, że 
nieszczęśliwy ten oficer wiózł z sobą kilka 
tysięcy franków w złocie i że już podczas 
przeprawy przez Dunaj lub też bezpośrednio 
potem padł ofiarą morderstwa i rabunku. 
Dotychczas uwięziono już kilka indywiduów 
podejrzanych o popełnienie tej zbrodni.

TBLEGEAI7 GAZETY LWOWSKIEJ
W iedeń . 26 marca. Izba de­

putowanych uchwaliła otworzyć roz­
prawę nad odpowiedzią rządu na in- 
terpelacyę w sprawie t r a k t a t u  h a n ­
d l o w e g o  z S e r b i ą .  W szczegółowej 
rozprawie nad ustawą o Izbie obra­
chunkowej przyjęto w brzmieniu przez 
komisyę proponowanem artykuły o fa­
chowych departamentach a uchylono 
postanowienie, że prezydent najwyż­
szej Izby obrachunkowej musi być od­
wołany w skutek uchwały Eady pań­
stwa.

Dep. P f e i f e r  interpelował mini­
stra skarbu w sprawie ulg przy ś c i ą ­
g a n i u  p o d a t k ó w .

W iedeń, 26 marca. Neue freie 
Presse dowiaduje się, że w sprawie 
e m i s y i  a u s t r i a c k i e j  r e n t y  w 
z ł o c i e  na 100 milionów rokowania 
z instytutem Podencreditanstalt i g ru ­
pą banków wiedeńskich dziś a najda­
lej jutro zostaną ukończone.

W iedeń, 26 marca. Pol Cor. 
donosi z Petersburga, że r o k o w a n i a  
m i ę d z y  B o s s y ą a A n g 1 i ą w spra­
wie środków, których użyć należy w 
Bumelii po wymarszu Bossyan celem 
utrzymania porządku i powagi trakta­
tu berlińskiego, postępują jak najpo­
myślniej. Projekt okupacyi zapomocą 
wojsk jednego lub kilku mocarstw ne­
utralnych został zupełnie zaniechany.

Budapeszt, 26 marca. Izba 
deputowanych ukończyła rozprawy o 
i n a r t y k u ł o w a n i u  t r a k t a t u  b e r ­
l i ń s k i e g o .  Tisza wskazując na po­
stępowanie innych parlamentów po­
nownie podniósł prawo korony do za­
wierania traktatów międzynarodowych 
przez konstytucyjnie do tego powoła­
ne organa rządowe.

Tryest, 26 marca. W wybo­
rach z drugiego ciała wyborczego 
z w y c i ę ż y l i  k a n d y d a c i  s t r o n ­
n i c t w a  Progresso.

lii została zupełnie zaniechana — tw ier­
dzi Nowa Presse, że właśnie okupacya 
taka została u c h w a l o n a ,  i nieza- 
długo rozpoczną się rokowania o o- 
znaczenie kontyngensów.

W iedeń , 27 marca. (Tel. pr.) 
Wiadomość podana przez Polit. Gor- 
resp. o zaniechaniu planu m i e s z a -  
nej  o k u p a c y i  Wschodniej Bumelii 
odnosi się tylko do znanego projektu 
obsadzenia tej prowincyi wojskami neu­
tralnych państw jak n. p. B elgii, 
Szwajcaryi i t. p. Okupacya mieszana 
zaś jest właśnie w stadyum najżyw­
szych rokowań.

B e r lin , 27 marca. (Tel. pr.) 
Według National Zeitung C a r  przy­
będzie w* czerwcu do B e r l i n a  na 
z ł o t e  w e s e l e  pary cesarskiej, po- 
czein uda sie do Ems .o

Telegrafowany kurs wiedeński.
W i e d e ń ,  26 marca 1879, godz. 2 

min 50. Losy kredytowe 167-50 Węg. akcye 
kredyt. 234-80. Akcye angio-austr. 102 50, 
Akcye banku Union 75'25, Akcye kolei Ka­
rola Ludwika 229'25, Akcye kolei północnej 
212*50, ^.kcye kolei południowej 68■ 15^Akcye 
kolei Alfóid 122 58, Akcye kolei Elżbiety 
174’—, Akcye kolei Lwow-Czerniow. 129.50, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 119*50, 
Akcye kolei Rudolfa 13D50, Akcye kolei Al­
brechta Węg. oblig. państw, w złocie
67‘50, Galie, oblig. indemn. 87-75, Losy 
z r. 1864 151-25. Akcye kolei siedmiogrodz­
kiej 96-50, Akcye banku obrotowego 112 50, 
Losy tureckie 20*50, Akcye kolei węg.-galic. 
— , Akcye kolei państw-owej 255-75, Ak­
cye banko związkowego 1.18-50, Rubel pnpie- 
rowy 1-14%, Wiedeńskie losy 107'—. Wę­
gierskie losy 94"50, Mark. niemiecki 57-50. 
Węgierska renta 86-05. Usposobienie silne.

W i f c d e ń ,  dnia 26 marca, godzina 
5 minut. 53. Akcye kredytowe 241-60, An- 
glo-Austr. —• —. Unionsbank — -—, Kolej 
Karola Ludwika 223-75, południowa 69'50, 
Renta pap. 64*32, Rubel papierowy — •— , 
Gal. listy zastawne 92-—, Gal. listy inde- 
mnizacyjne — •— , Mark niem. — •— Gań 
bank rustykalny 94‘25, Losy z r. 1860 —- — , 
Napoleonsdor 9‘32—. Usposob. — .

W i e d e ń ,  dnia 27 marca, godz. 10 
minut 25. Akcye kredytowe 242 50, Angio- 
austr. 102-25, Akcye banku Union 75'10, Ko­
lej Kar. Ludw. 228'50, Południowa 60’25 
Napoleonsdor 9*32— , Rubel papierowy P14 65, 
Renta pap. — -— , Galie, bank hip. —•—, 
Gal. oblig. indemn, Gal. listy zastaw,
banku włość. —.—, Losy z r. 1860 — •— 
Usposobienie silne i ciche.

Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński.

1 8 ? 9.
„ K n i ż o n e  c e n y ”

A n g i e l s k i

i powszechnie jako wyborny uznany

GS.ODZIECKI
Portknd - Cement

otrzymuje, w Galicyi wprost z fabryki 
wyłącznie i poleca

August Schelle-nherg
we Lw ow ie . O14̂)

K s ię g a rn ia

F. H. Richtera
w e  L w o w i e .  

Czytelnia polska, francuska, niemiecka.
W ied eń , 27 marca. (Tel pr.)

Bada Państwa rozpocznie prawdopo­
dobnie w sobotę r o z p r a w ę  b u- j Wszystkie w kraju i zagranicą wy- 
d ż e t o w ą .  chodzące żurnale i pisma peryodyczne.

W sprzeczności z A l i t .  Corresp., Wszystkie dzieła krajowej i zagra- 
według której myśl o k u p a c y i  mi ę -  bieżnej literatury. (1636)
d z y n a r o d o w e j  Wschodniej B um e-,



Przyjechali do Lwiwa.
dnia 27 marca 1879 

Hotel George‘a.
Pp. J. Bocheński z Mużyłowa. A. Hor- 

wath z Kijowa. M. Hofheer z Wiednia.
Hotel Angie skl.

Pp. A. Kiernik z Sokołowa. S. Irsay z
Woli Baranieckiej.

Hotel Europejski.
P. W. Wysocki z Rossyi.

Hotel Langa.
Pp. A Krauss z Wiednia B. Kautzki %

Czech 0. Roderwald z Drezna. Gr. Schober z
Stutgart. S. Benedikt z Czerniowiec.

Hotel Lazarusa.
Pp. S. Anhauch ze Storożyńca. M. Adler 

z Jass. I. Mysłowski ze Stanisławowa.
Hotel Kuhna.

Pp. B. Kinel z Hrehorowa. K. Zbroźecki 
z Wierzbicy.

Odjechali z e  L w o w a .
Pp. K. hr. Wodzicki do Olejowa. W. 

Herman do Żukowa. C.z. Kieszkewski do Prze-

! myślą. A. Rakowski do Przemyśla. E. Różycki 
do Krakowa. W. Rclski do Uhryna. D. Szy­
manowski do Brodów.

W y k a z
1 wyciągniętych w c. k. urzędzie loteryjnym 
■ Lwowskim w dniu 26 marca 1879 pięciu liczb. 
| 1 2  4 1  5 5  8  7 $
! Następne ciągnienia przypadają w dniu 

9 marca i 23 kwietnia 1879.
£  f. k. urzędu loteryjnego.
Spostrzeżenia m eteorologiczne.

z dnia 27 marca 1879 o godz 7 rano. 
Barometr 736.91 mm Psychrometr suchy 5.(PC. 

Psychrometr wilgotny — ó.2°0. Prężność pary 3.Om. 
Wilgoć 95'7o Zachmurzenie lo  Wiatr 8B1. Ozon 9. 

Temperatura powietrza ■ 4.0"0
Barometr idzie w g ó r^z  chyżością 0.0012mm 

na minutę.

S * » c ią g l k o l e j o w e .  
P r z y c l i o d z ą  d o  L w o w a .

Wa K r a k o w a : o godzinie 5 minut 22 rano
1pociąg pospieszni!: o godzinie 9 m 27,

wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 min 
8 przed południem pociąg mięszany. )

£  iP o d w o lo c z y s i c : (na dworzec w Podzam­
czu) : o godzinie 3 minut 2 rano (pociąg 
osobowy) ; o godzicie 5 " min. y po połud­
niu (pociąg mięszany);

Z e  S t a n i s ł a w o w a  : (ua Stryj) do Lwowa 
(nr. 2) o godz. 8 min. 15 wieczór.

Z  P o d w o l o e z y a i c ; (na dworzec lwowski 
główny): o godz. JO min. 43 wieczór (po­
ciąg pospieszny); o godz. 3 min. 33 rano 
(pociąg osobowy) : o godz. 3 min. 39 po­
południu (pociąg mieszany) .

Z  C z e r n f o w i e e : u godzinie 9 minut 55 
wieczór (pociąg pospieszny) , o godzinie 5 
minut 45 rano (pociąg mieszany); o go­
dzinie 2 minut 50 po południu (pociąg 
mięszany).

O d c h u d z ą  sbc L w o w a .
51© K r a k o w a :  o godzinie IIstej min. 5 

przed północą (pociąg pospieszny) ; o godz. 
4 min. S3 rano ąiw ias osobowy); o go­

dzinie 4 minut 39 po południu (pociąg 
mięszany).

: D o  P o d w © i© « 3 g y s ! t: (z głównego dwor­
ca) : o godzinie 5 min. 37 rano (pospiesz­
ny) ; o godzinie 10 min. 44 wieczór (po­
ciąg osobowy); o godz. 12 minut 5 w po­
łudnie (pcfciąg mięszany).

81© C s e r n l o w l e c : o godz. 6 min. 45 ra­
no (pociąg pospieszny) ; o godzinie 11 min. 
25 wieczór (pociąg mięszany); o godzinie 
12 min. 30 z południa (pociąg mięszany).

W o  S t a n i s ł a w o w a  : (na Stryj): (poc. nr. 
1) o godzinie 6 minut 40 rano.

Sj»© .P o d w o lo c s e y s k  : z Podzamcza): o 
godz. U minut 10 wim-ztdr (pociąg osobo­

wy) a godzinie 12 minut 17 w południe 
(pociąg mieszany.)

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do
południka peszteńskiego, godz. 12 V  Peszcie 

odpowiada godz. m. 20 we Lwowie.

Cennik lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej,
Lwów, dnia 26 marca 1879.

płacą żądają
waluta austr.

1. A k c y e  za sztukę. c3J=i złr. ct. złr. ct.

t i s  Is J e j

płacą żądają

Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k.g-228 — 23C 50
Kol. lwow. czer.-jas „200 zł.m. k.-** 128 25 131 —
Banku kip. galie. 200 zł: w. a. g 254 — 258 —
Banku kredyt, gal. po 200 zł. w. a/® 218

8 .  L i s t y  z a s L  za 100 zi
To w. kredyt, galie. 5 °/0 w a.

n „ „ *  Pt ■ » q
„ „ „ 5 pr. okresowe w>

Banku hi p. galie. fi pr. w. a. g  
Listy dłuŻBe g. Z .k rw ł. 6 p r. w. arg

JE
3 - L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł. g
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal- g.

i Buków. 6pr. los. w 15 lat 
Tow. kr. m. 6 pr. w. a. w 15 lat n

„ „ fi y-r. w. a w 30 Jat J'.

i. U M igi za 100 zł.
fndemriiz galie. 5 proc. ca. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. Kred.

włościańskiego 6 proe. w. a,
Po: ■ * k i  kr. z- r. 1873 po 6 pre. w. a.

5. L o sy  Miasta Krakowa
„ Stanisławowa

6 . M o n e ty ,
Duk&t holenderski 
Dukat cesarski , .
Napoleondor . . 
Rółimperyał . .
Bubel rossyjski srebrny

. Papierowy 
run marek niemieckich 
srebro .
■■ -  r-r-rtv arehr?.r. "

218 — 222 -

86 80 87 80
81 - - 82 -
86 80 87 80
91 80 92 80
92 50 94 —

90 25 91 30

„  ...

87 50 83 50

90 — 91 -
PI 93 -

16 75 18 75
22 25 24 25

S u p s  p: i e  I d y  w  i  e d  e
dnia ;:2 marca- 1879.

j
1. £>ług p a ń stw a ,

. Jednolity dług Pafistwa w banknot, 
lnąj-iistopau . .
iu ty - s ie r p ie ń ...............................

j  Jednolity dług- państwa w srebrze 
styczeń-lipiee . . . .  - •
kwiecień-październik . . . .

; Losy i roku 1854 po 250 zł. . .
m „ n00 złr. 5 pr.

i „ I* 60 po 100 złr 5 pr.
j 864 fz premią) po 100 zł.
i „ 1864 „ po -50 :,
1 Renty Como po 42 lir. lu str. . .
j  Listy zastaw domen B óstw , po 120 

zł. 5 proe. . . . . . .
; Anstr. asyg. skarb, zwrotne 1881 5 pr. 
j Anstr. renta zł. wolna od podatku 4 pr.

| 3. Obligaeya iudemn. 5 pr. za

Ozeeh . . . . . .
Bukowiny 83.— 83.75
Galieyi . • 88.— 83.50

! Niższej Austrii • 104.50 105.—
Siedmiogród'! 76 75 77.50
Wegier 82 25 82.75

Lwow. Czerń, kolei po 200 zł. wa. w sr. 
Tow. kol. żel, państ. po 200 zł. m. k. 

, Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 
I. Kol. węg. gal. a- 200 zł. w srebrze

64.65
64.-'5

64.80
64.80 

114.25
117.50 
127 50 
151 -5
149.50 
25 —

64.80
84.80

64.95
64.95

114.75 
U8.— 
128.—
151.75 
150 50

26. -

płacą żądają 
128 50 129.— 
254.75 255.25 

67,— 67.50 
85. -  88.50

5 .  L i s t y  z a s t a w n e  losowane. 
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla

Galieyi i Bukowiny w 1.5 1. 6 pr. 90.—
Po wsz. anstr. zakł. kr. z Lem. 5 pr. w sr. i 13.2 5
Gai. zak. kr. ziem. Krak. los, w 181.6 p r 92.—

„ w 201.7 pr. 9 5 ._
w 361. 51/, pr 94.—

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proet. . 80 25,
po 5 proet. . S7.25

„ po 5 proet w 
37 latach zwrotne .

Gal. banku hipot. po 6 proet-

71.—

9 :h -  
9 7 . -  j

143.50 144.50 
99 — 100. -  
77.15 77.30

Gal. zakł. kred. wJośe. po 6 proet. . 
Tow kr. miejs. Iw. w 15 1. wyl. po 6 pr.

„ w 30 !. wy i. po 6 pr. 
Banku narodowego po 5 proet. . 
Węg. Tow. ziem. po S*/» proet 

,, ,, po 5 proet. .

87 25 
*3.50 
90*—

87.75

37 75 
9 3 .-

płacą
Kegleyicha po 10 zł. m. k........ 17.—
Losy miasta K r a k o w a ..........  7.25
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. ą. 34.—
Paliiego po 40 zł. m. k....................... 32.
Puudaeya szpitala Areyks. Rudolfa . 18.
Salrna po 40 zł. m. k. . 46.50
St. Genew po 40 zł. m. k. , 36.—
Pożyełkam. Stanisławowa po2Dzi wa. 23.—
Po*. Tryestu po PM zi'. m. k. 318 —

,, „ 5() /.I, in. k. gy. -
Wałdsteina po 20 zł. m. k. . 26.50
Windisehgratz* po 20 zł. ui. k. . 30 50

W e k s l e  (na 3 miesiące)-

żą d a ją
17.50 
17.75 
35—
32.50 
18 50 
47—
36.50 
23.5.1

119—
63.-
2 7 . -
31—

Augsburg za 100 zł. w. p. 
Berlin są 100 mark w. u. 

j Frankfurt za 100 rnark p. 
Hamburg za 100 mark w. 
Loudyn za 10 it. szt. . . 
Parvż za 100 fr. . . .

n,
u.

117.25
46.30

117.40
46.85

96 -
88 25

i M ura z ło ta .

S, A httye.

5 42 
5 46 
3 28 
9 54 
1 50 
1 18*/,

57 25 58 -■
99 50 100 50 

9.K ton

1

5 52 
5 56 
? 38 
9 04 
1 60 

15*/,

i Bank Anglo aust. 200 zł ernit zł. 120 
I t ust kred. dla handlu po 160 zł. . 
j Niższo-austr. tow. eskemt po 500 zł 
j Gal. banku hip, po 200 zł.
! Gal. bank d. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. — 
' Gali. zakł. kred. ziemski a 200 zł 
j Banku narodowego a 600 zł. . .

Kol. Albrechta a"200 zł, w srebrze 
i Anstr. Tow. żeglugi par. po 500 zł. mk. 
i Kol. Cesarzot. Elżbiety po 200 zł. mk.
! Kol. Preszów-Tarn. (w.c )a 200 zł. w sr.
1 Północna kole; po 1000 zł.
Kol Ka- 1iudwika. on UOO zt. m V- 

. i r m r a m  ra ■ how ■

103—  1.03.8-5 
243.75 244.—
745 — 755. —

I w . —
105. —

101 —  
100.50

102.-- 103—  | 6 .  O b i i g a c y e  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 proe. w a. 72.75 73. 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w cz.)

a 300 zł. 5 proe w srebrze .
Kol. pół. po 100 zł. ifi. k. .

„ 0 0  100 zł. w. a ...............
Kol. gal. Kar. Lud. po 300 zł. 5 pr

,. II einisyi. .
n HI „ . .
„ «  „ ■ ■

Kol. Lwow-Ozer.-Tag. III. emis. a 300
zł. 5 proc. w srebrze z r. 1865 

z r. 1867 
z r. 1868 
z r. 1372

Węg. g a l kol. a 200 zł; i*  proe. w sr 

7 .  L o ąy j?
Inst. kr. dla han. i prz. po 100 zł. w. a. 167—  168.50
Clarogo pe 40 zł. 111. k. . . 34 25 34.75
Tow tr.yl |.ą n .m jil  r»fł i Cr' 7,1 M' s, 102 102 50

66.25
1.04.50
98.50

100.75 
luO. -
97.75

7.1.75 
81 —  
75—  
6r,.50 
66.7-5

Dukat cesarski men.
„ pełnej wagi 

Korona . . 
20-fraukówka 
Rossyjsld imperyał 
Talar związkowy 
Srebro . . . .

5.53.
5.53. —

9.31 50 
9.59.50

5.54—
5.55—

9.34—
9 60.50

531— 5 3 3 .-  
172.50 1 7 3 -

2 125— 2135—- 
228 2-5 228 75

79—  ! 
81.50 ! 
75.30 : 
70.-- ! 
■ 7.25

zł. et.

Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński 

z dnia 26 marca 1879.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ „ ,. w srebrze
Renta w z ł o e i a .....................................
Losy pożyczki z roku 860 . . .
Akeye banku austro-węgierskiego .

kredytowego . .
Londyn .
Srebro . . .  . . .
Napoleondor . . . .  .
Dukat cesarski, men......................
J OO to arak iłi(vv.i0fiViok 

tmsmste&ss

64 25
64 60
76 35

117 25
803 —
242 70
117 10

9 32*/
5 54-

F-7 45

a a  i . ] f e  ' 5 1 7 w
L. 2949. C. k. ,ad  J  i . . 

że ko misy a hiooteczaa^ u k o ń . , ^ ^ .  
dzenia m.eiscowo dla założenia k s i^ j  * ^ 1  
towej w g m i p  Podjarkowier r f o ż M r k  - 
sze posiadania i mue fata ff(J 7  7  
dzeń się odnoszące w tymże sądzie do not°“ 
szechnego przejrzenia. *■

Zarzuty przeciw prawdziwości ,irkn 
szów posiadania można wnieść ustnie lub 
pisemnie do c. k. sądu powiatowego lub tez 
dnia 81 marca b r. u kierującego docho­
dzeniem, na którym to terminie w razie Zgj,,_ 
szenia zarzutów także dalsze dochodzenia 
przeprowadzone zostaną.

0 . k. sąd powiatowy.
Bobrka dnia 24 marca 1879.

(2144) 4>k*ba)ii<eHjUs
L. 17276. 0. k. sąd powiatowy delego­

wany miejski w Rzeszowie zawiadamia, ż<* 
arkusze posiadania i inne akta służące do 
założenia księgi gruntowej dla gminy Nosów­
ki zostały w sądzie tutejszym do p rze jrzen ia  
wyłożone.

Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 
szów posiadania wnosić należy do dnia 80 
marca 1879 w którym tę dniu w razie wnie- 
siouia zarzutów dalsze dochodzenia prowa­
dzone będą.

Ptzeszów 25 marca 1879.
(1854) Obwieszczenie.

L. 1262. 0. k. sąd obwodowy Tarnow­
ski jako sąd handlowy, zawiadamia niniej- 
szem , że dnia dzisiejszego wpisaną została 
do rejestru handlowego dla firm pojedyn­
czych, firma „S. Muszyński", właścicielem 
tej firmy jest Stanisław Muszyński kupiec 
towarów korzennych w Mielcu 

Tarnów d. 13 lutego 1879.
(1824 2—3) JE (1 y  l t  L

L. 843. 0. k. Sąd powiatowy delego­
wany miejski w Tarnowie zawiadamia, ze 
pod dniem 15go stycznia 1879 do 1. 843 
wniósł Stanisław Szeligiewiez przeciwko 
Konstantemu ILnduohowskiemu z życia i 
miejsca pobytu niewiadomemu pozew o za­
płacenie sumy 31 złr. 50 ct. a. w. a z po­
wodu niewiadomego miejsca pobytu tegoż 
fozwaaego dla niego na jego koszt i nie-

! r

bezpier z-ńsiwo ustanowiono Kuratora w o. 
sobie p. ad w. Dra. Forysta z subslytueyą 
ad w. Dra. Braun", któremu też odnośny de­
kret kuratebrny doręczono.

Wzywa się zatem Koastanb-go Bindu- 
chow skięfo, by ustanowionego kur&tora na­
leżycie poinformował lub innego zastępcę 
mianował, gdyż inaczej wyniknąć mogące 
złe skutki sam solili przypisze.

barnów dnia 16 styczn a 1879. 
j2012) ' O b w i e s z c z e n i e .

L. 179U. Ok. Sąd obwodowy jako sąd 
handlowy w Tarnowie podaje niirejszem do 
wiadomości, że dnia dzisiejszego wpisana zo­
stała do rejestru handlowego dla firm poje- 
dyńozyeh firm i : „M. H olknder11 pro w niżą­
cy handel surowcami zagraoiczneim w Tar­
nowie.

Tarnów dnia 20 luDeo 1879.

, K. 13043. O. k. Sąd obwodowy jako 
a nulow y w Przem yśli ogłasza, iż dnia 26 

wra-soia 1878 wpisano do rejestru handlo- 
fl ^ nu spółkowych , że spółka hau-

°J  a ' »Ludaa<>rpr et Allerhand, Agentur.-; 
un Oomiss-ou-ageschap i Jaroslau się roz­
wiązała.

Przemyśl 9 prźdrisruika 1878.
(2150 i-—B) _ fr; ą  j  te tr

. ; ®ó74. C. h. Sąd kr-ijowy wiad-.unem
czym, że na prośbę gal. Towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego dozwolił tut. sądową 
uchwałą z dnia 3.1 sierpnia 1878 do 1. 43026 
celem zaspokojenia rusztującego kapitału po­
życzkowego w kwocie 21855 złr. 27 ct. na 
przymusową sprzediż w drodze licytacji 
dóbr Będziemyśl i Klęczany w powiecie Rop- 
czyckim położonych dłużnika Juliana hr. 
Michałowskiego własnych, a po .-ieważ miej­
sce pob»tn Juliana b abiego Mi.hałowskie- 
go nie jo-t znanein i powyższa uchwala ni- 
mogła w u być doręczoną, ustanawia sąd ce­
lem doręczenia rzeezon-j uchwały kuratora 
adw. Dra Majewskiego z snb-tytuęyą a-l w. 
Dra Sch-iffa.

Zarazem wzywa sąd obecnym edyktera 
J u l ia n a  hr. Michałowskiego, ażeby ustano­
wionemu kuratorowi miejsce pobytu wska­
zał, lub sobie innego zastępcę obrał, inaczej

-lobio (1938) (Irtcn tttu tjjc .
Snt Ułctmen ®r. SBajeftdt bf§ ®aij'er§l 

©a§ !. f. fianbegs alg jprejjgeridjt in 
©traffadjeu ju  SjBien ^at auf Slntrag ber 
!. !. ©taatsanmaltjdjaft erfannt, ba^ ber 
‘yn^alt beg in ber Swo. 8

gkutKi z z»niedb.-i«i& pochodzące sam 
przypisać będzie musiał.

Z c. k. S du krajowego 
Lwów dnia 8 mori-a 1879.

(2026 1—3) E d y  b  t .

i «iL t; <5n 'a ih 1 rnuTod* ‘ Sn^alt beg in ber 9iro. 8 ber periobifc^en
hL  ,-3 hpca ™  0 §odz'u e  r7; a n od' • ©rucfjdirift „Mctcrr“ (2Rfirg 1879) nnter ber 
będ.H się w tute,"zym eąnz,r■ nrz, musowa | '„Florian Z iiia lk h w sk y "  auf ber
;P rea UuSCl P0^. • T>ni)1C i 2 ©eite.in ber 1 ten ©palte, ferner beg unter
ku oowouz.e sam bom im  S^rostw  e Diobo- j b ^ uf^ rift „Sajoa do Golenia” auf ber 3 
byck-m J waua B a tu r a  własne) ł* ła tabu- e d te  ^  eutl)uIter(c,  auffafel,§ \ n m  
larm g° n i e ^ o f i ą c e j  na zaspokoyme wie- b auf ^  2 £  fte 3 eî a ( t 'ne h
rzytelnosjł Mej dla &i.«sujaca w kwocie 200 In-... L.. , 1 r  - - - '
zł. w. a. z on.

Cena wywołania 1225 zł.
Wadyutn 122 zł. 50 ct.
Bliżspb warunki tudzież protokół za­

stawniczego opisania i ocenienia przejrzeć 
można w sądzie.

Kuratorem > iewiadomych wierzycieli 
jest pan Aleksander Jurkiewicz w Medeni- 
cach.

Medeuice 30 grudnia 1878.
(1805) grłcUtttttife*

©ag k. k. £anbe&= alg ©trafgeridjt in 
jprag i)at auf $lutrag ber f. 1. i&taatgantt>alt= 
fd)aft mit ben ©rEenutrtijjfn uom 4te.n 3Jiarg 
1879, )). 5634 unb 5635 bie SJctteruerbrci* 
tmtg ber 3 edfd)rift „ Pravda“ 9łr. 23 bont 
1 Tla r,( 1879 tnegen beg 2Irt. „(1 r>'v ktpi- 
n“t “ nad) §. 300 @t. © , banu ber $eit* 
fcfirift „XX Yek1' megen beS SIrt. „Soc.a- 
iismus“ naĄ §. 305 @t. ®. berboteu.

• gorm  eineg ©ialogeg abgefajjtcn 2lrt. mit ber 
Vlufjd)rift „Kanty i Kalasanty“ unb beg l)ie= 
rauf bejuglidjen Soilbeg auf ber Icfcten ©eitc 
baS SBergeWęn nad) §. 300 @t. ®. begriinbe, 
unb eg mirb nad) §. 493®t. fjj. O. bag 18er-- 
bot ber SSeiterberhreitung bteier ©rucffć^nft 
anggefprodjen.

SBicn, ant 12 SOłdrj 1879. 
jjSittinger m. p.

SBeittenfjifier m. p.

(1937)
®a§ k. k. Panbeg= alg jprefjgcridjt in 

Saibad) l)at auf Slnfrag ber f. f. @taatgau= 
wattfd)aft mit bem Srłenntniffe bont 4ten 
Sfiłarj 1879 3- 2005, bie SEBeiterbcrorcitung 
ber 3eitfd)rift „Slovenee:‘ 91r. 24 bom 1 
SRar.) 1879 megen beg Slrt. „ D a jg  nam de- 
ID beginnenb mit „Moderna drŻMVi“ unb 
enbenb mit „ko b; !o hstli t-ndi dnvke za 
nas płacati“ nad) § 65 a ©t. ® . unb nad) 
Slrt. I I  beg ©efejjeg bont 17 ©e^tnbrr 1862 
berboteit.

©ag lej k. tanbeg" alg jprefigerje&t in 
©atjburg bjat auf Slntrag ber k. k. ©taatgan» 
maltfd)aft mit bem Srfenntniffe. bom JOten 
'JRSij 1879, 3b  1846, bie meitere Slerbrei- 
tung ber J^eitfdjrtft „©aljburger ®£>rontf“ 
Rr. 28 bom 6 9Rat^ 1879 unb 97r. 27 bom 
4 SRarj 1879 megen beg Slrt. „©et Slberiap 
unb feiite ©egiter. (3 ur £age in BBleufjntt-) 
(©c^lujj)“, beginnenb mit „2Bic ganj anberg 

. bie Ś?ird)e'' unb enbenb mtt „®ie ©ntmicfe* 
i lung ber fojialcn f5rage" nad) § 302 ©t. ®. 
* berboteit.

321 drfemmtijs*
©ag k.^k £anbe§=u alg © trafgeridt in 

p i ag l)at auf SIntrag ber f. f. ©taatganmalD 
)a)aft nut^bem Srleitntniffe nom Sten SUłarj 

-6 - 5801 bie ilBeiterberbreituttg ber OetD 
fd)rtft „Svoroost- 9h. 18 bom 1 3Rarj 1.879 
megen beg £eitart. „Skodlirost byrokratisrau 
v ces: em skoBty, “ nad) § 300 ©t. @. ber* 
óoten.
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(2038 1— 8) E  d  y  fe t .  L. 5234.

0. k. wyższy Sąd krajowy we Lwo­
wie podaje do wiadomości, że projekt no­
wy cii ksiąg gruntowy cli według ustawy z 
20 marca 1874 i. 29 Dz. ust. kraj. wygoto­
wany dla następujących posiadłości tabular­
nych i gminnych od d. 1 maja 1879 za no­
wą księgą gruntową uważanym być ma:

I. Dla majętności tabularnych.
1. Jaryczów nowy i
2. Zawadyw, w okręgu,' lwowskiego c. 

k. sądu powiatowego miej. cfel. sek. II.
* 3. Łowcza, w okręgu Cieszanowskiego 

c. k. sądu pow.
4. Diewięcierz, w okręgu Rawskiego c. 

k. sądu powiatowego.
5. Rudołowice i
6. Rudołowice część, w okręgu Jaro­

sławskiego c. k. sądu powiatowego.
7. Jurowce I.
8. Jurowce II.
9. Jurowce III.
10. Popiele I. i
11. Popiele II., w okręgu Sanockiego 

c. k. sądu pow.
12. Uherce z Kostrzyniem, w okręgu 

Liskiego c. k. sądu powiat.
13. Tatary, w okręgu Łąckiego c. k. 

sądu powiatów.
14. Jozefsberg i
15. Ronigsau, w okręgu Medenickiego 

c. k. sądu pow.
16. Lisiatycze, w okręgu Stryjskiego c. 

k. sądu pow.
" 17. Kasperowce,

18. Ciechalewszczyzna,
19. Siekierzyńszczyzna i
20. Część Lesieczniki w Kasperowcach,

dalej
21. Dzwinacz, w okręgu Zaleszczyekie- 

go c. k. sądu pow.
22. Dobrowodyi,
23. Netreba, w okręgu Zbarazkiego c. 

k. sądu pow.
* 24. Skorodyńce,

25. Byczkowce,
26. Rydoduby i
27. Kąt słobudzki, w okręgu Czortko- 

wskiego c. k. sądu powiatowego.
28. Ranowkąt w okręgu Kopyczynie- 

ckiego c. k. sądu pow.
29. W odniki, w okręgu Bobrecki go 

c. k. sądu pow.
30. Zalipie, w okręgu Rohatyńskiego e. 

k. sądu powiat.
31. Ilemeszkowee, w okręgu Bursztyń- 

skiego c. k. sądu pow.
32. Deniiów i
33. Sireptów, w okręgu Kamioneckiego 

c. k. sądu pow.
34. Krasna, w okręgu Kozowskiego e. 

k. sądu pow.
35. Chwałów i
36. Zaborcę, w okręgu Oleskiego e. k. 

sądu pow.
37. Krasne, w okręgu Złoczowskiego c. 

k. sądu pow. m. d.
II. Dla posiadłości mniejszych w gminach 

katastralnych.
1. Jaryczów nowy z Cepuchami i
2. Zawadów podlegających Lwowskiemu 

c. k. sądowi pow. m. d. sek. II.
3. Żółkiew II. część podlegających Żół­

kiewskiemu e. k. sądowi pow.
4. Łow cza, podlegających Cieszano- 

wskiemu c. k. sądowi pow.
5. Dziewięcierz z kolonią Einsingea, 

podlegających Rawskiemu c. k. sądowi pow.
6. Eudałowice, podlegających Jarosław­

skiemu c. k. sądowi pow.
7. Jurowce z Popielem, podlegających 

Sanockiemu c. k. sądowi pow.
8. Uherce z przyległością Kostryn, pod­

legających Llskiemu c. k. sądowi pow.
9. Tatary, podlegających Łąckiemu c. 

k. sądowi pow.
10. Jozefsberg i
11. Koaigsau, podlegających Medenic- 

kiemu e. k. sądowi pow.
12. Lisiatycze, podlegających Stryj • 

skiemu c. k. sądowi pow.
18. Kasperowce i
14. Dzwiniacz, podlegających Zalesz- 

czyekiemu c. k. sądowi pow.
15. Dobrowody i
16. Netreba, podlegających Zbarazkie- 

mu c. k. sądowi pow.
17. Skorodyńce,
18. Byczkowce i
19. Rydoduby, podlegających Czorkow- 

skiemu c. k. sądowi pow.
20. Rakowkąt. podlegających Kopyczy- 

nieekiemu c. k. sądowi pow.
21. Wodniki, podlegających Bobreckie- 

mu c. k. sądowi pow.
22. Zalipie, podlegających Rohatyń- 

skiernu c. k. sądowi pow.
23. Demeszkowce, podlegających Bur- 

sztyńskiomu c. k. sądowi pow.
24. Dsrniów z Sapieżanką i
25. Streptów, podlegających Kamio- 

neckiemu c. k. sądowi pow.
26. Krasna, podlegających Kozowskie- 

mu c. k. sądowi pow.
27. Chwałów i

28. Zahorce, podlegających Oleskiemu 
c. k. sądowi pow.

29. Krasne, podlegających Złoezowskie- 
mu c. k. sądowi powiatowemu m. d. jako 
instaneyi realnej.

Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 
przejrzanym być może a to: dla posiadłości 
tabularnych pod 1 .1  do 4 wymienionych 
w tabuli krajowej ces. król. sądu krajów, 
dla spraw cyw. we Lwowie; pod I. 5 do 12 
w urzędzie hipotecznym e. k. sądu obwodo­
wego w Przemyślu, pod I. 13 do 16 w urz. 
hipotecznym e. k sądu obwodowego w Sam­
borze, pod I  17 do 28 w urzędzie hipote­
cznym e. k. sądu obwodowego w Tarnopolu ; 
a pod I 29-37 w urzędzie hipotecznym c. k 
sądu obwod. w Złoczowie, zaś dla posiadło­
ści pod II  poszczególnionych w biórze do­
tyczącego e. k. sędziego powiatowego.

Od dnia wyżej wspomnianego wszelkie 
nowe prawa czy to własności, czy zastawu, 
czy jakiebadź inne prawa hipoteczne odno­
szące się do nieruchomości księgą gruntową 
objętej, jedynie przez wpisanie do tej księgi 
nabyte, ograniczone, na innych przeniesione 
lub uchylone być mogą.

Zarazem wzywa c. k. wyższy sąd kra­
jowy wszystkich, którzyby

a. na podstawie jakiego prawa przed dniem 
otwarcia tych nowych ksiąg nabytego 
domagali się jakiej zmiany wpisów h i­
potecznych, odnoszących się do stosun­
ków własności lub posiadania, a to bez 
różnicy, czyby ta zmiana przez dopisa­
nie, odpisanie lub przepisanie, przez 
sprostov7anie oznaczenia nieruchomości 
lub połączenie ciał hipotecznych lub w 
jakibądź inny sposób nastąpić miała. j

b. już przed dniem otwarcia tych nowych 
ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej nie­
ruchomości wpisanej w te księgi, lub do 
jej części jakie prawo zastawa, służeb­
ności lub w ogóle jakie inne prawa do 
wpisu hipotecznego przydatne, o ile te 
prawa jako do dawnego stanu biernego 
należące wpisane być mają a już przy 
założeniu nowej księgi gruntowej tamże 
wpisane nie zostały, ażeby z temi pra­
wami zgłosili się, a to co do majętności ta­
bularnych wyżej wymienionych pod I. 1 
do 4 do e.k. sądu krajowego dla spraw 
cywiluych we Lwowie, pod I 5 do 12 
do e. k. sądu obwodowego w Przemyślu: 
pod I. 13 do 16 do e. k. sądu obwodo­
wego w Samborze; pod I 27-28 do c. k. 
sądu obwodowego w Tarnopolu, pod I 
29-37 do c.k. sądujjobwodowego w Złoczo­
wie ; zaś co do posiadłości wyżej 
pod II poszczególnionych do dotyczą­
cy jk  ces. król. sądów powiatowych 
najdalej do dnia .1 maja 1880, gdyż w 
przeciwnym razie utracą prawo do 
poszukiwania zgłosić się mającej preten- 
syi przeciw osobom, które na mocy n ie­
zaprzeczonych wpisów w nowej księdze 
zawartych, prawa hipoteczne w dobrej 
wierze nabędą.
Od obowiązku zgłoszenia się w tym ter­

minie z pomienionemi prawami lub roszcze­
niami nie uwalnia okoliczność, iż zgłosić się 
mające prawo było ju t zapisane w dawniej­
szej księdze hipotecznej, w miejsce_ której 
nowa księga wstępuje, lub że było wiadome 
z jakiej rezolucyi sądowej lub jest przedmio­
tem dochodzenia wskutek podania przed sąd 
wniesionego.

Termin powyższy nie może być ani 
przedłużonym, ani też w razie zaniedbania 
go, do pierwotnego stanu przywróconym. 

Lwów daia 4 marca 1879.
(2146) © g f J o s s a a ie .

L. 14. Komisya hipoteczna zawiadamia 
iż arkusze posiadania dla gminy katastralnej 
Bagienica złożone zostały w c. k. sądzie po­
wiatowym w Dąbrowie do powszechnego 
przejrzenia.

Zarzuty przeciwko prawdziwości tychże 
wnoszone być mogą w sądzie a na dniu 5 
kwietnia 1879 i przed kom isją hipoteczną. 

Dąbrowa dnia 23 marca 1879.
(2050) w ifiBaBSiz-esaSe.

L. 240. 0. k. Prezydent wyższego sądu 
krajowego we Lwowie, mianował dla drugiej 
zwyczajnej kadencyi posiedzeń sądu przysię­
głych przy c. k. sądzie obwodowym w Ko­
łomyi, dnia 5 maja 1879 o godzinie 9 rano 
rozpoczynających się, przewodniczącym sądu 
przysięgłych prezydenta tegoż sądu Władys­
ława Przysieekiego, a zastępcami przewodni­
czącego radców Władysława Kaweckiego J u ­
liana Bochyńskiego i Franciszka Barańskiego.

Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego. 
Kołomyja dnia 15 marca 1879.

(2148) O g l 0'SEem Ie.
L. 308. Komisya hipoteczna c. k. sądu 

powiatowego w Mielcu zawiadamia, że do­
chodzenia miejscowe mające na celu założe­
nie księgi grantowej w gminie katastralnej 
Przykop w dniu 31 marca 1879 rozpoczyna.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych.

Mielec 23 marca 1879.

(2134 1— 3) O g ł o s z e n i e  L, 115 R. s. o.
konkursu na następujące stale obsadzić się 

mające posady nauczycielskie:
1. Przy szkole dwuklasowej w Jar sławi u 

na przedmieściu, posada nauczyciela 
kierującego z płacą 600 zł. 100 zł. do­
datkiem za kierownictwo i wolnem po­
mieszkaniem i ogrodem.

2. Przy szkole dwuklasowej w Jarosławiu 
posada nauczyciela młodszego z płacą 
360 zł.

3. Przy szkole dwuklasowej w Narolu po­
sada drugiego nauczyciela z płacą 300 zł.

4. Przy szkołach etatowych w Ułazowie, 
Lublińcu nowym, Chi.lylobiu, Płazowie, 
Kramarzówcs, Korzeaicy i Nowem siole 
posady nauczycieli starszych o 800 zł. 
płacy i wolnem mieszkaniu.
Kandydaci lub kandydatki ubiegający,

się o którą koi wiek z posad powyższych win­
ni wnieść podania zaopatrzone w potrzebne 
dokumenty, tudzież w wykaz służbowy, we­
dług przepisanego formularza sporządźmy, 
najdalej do 15 maja br. za pośrednictwem 
swej władzy przełożonej do c. k. Rady szkol­
nej okręgowej w Jarosławiu.

0. k. Rada szkolna okręgowa 
w Jarosławiu 18 marca 1579.

(2149 1—3) E  d  y  Sł t .
L. 1-3594. 0. k. sąd powiatowy sprze­

daje na pokrycie pretensyi Elkany Krinitz 
w kwocie 28 zł. z pn. nie intabulowanej 
realność Pałaehnoj Werbiuk pod N. 0. 172 w 
Kluczowie wielkim, a to dnia 26 marca, 25 
kwietnia, 23 maja 1879 zawsze 9 godz. rano.

Akt opisania i oszacowania, tudzież 
warunki licytacyjne mogą być przejrzane.

P 0czenizy.1i 1 lutego 1879.
(2117 1— 3) JE d  y  K  t .

L. 9168. C. k. sąd powiatowy miejsko 
delegowany w Krakowie wiadomam czyni, 
iż Ja a Proeh&l z Olszanicy uznanym został 

: za marnotrawcę a kuratorem jego Antoni 
Baranek ustanowiony.

Kraków 21 marca 1879.
(2027 1— 3) 11 d  j  t .  L. 6859.

W dniach 1 maja 1879 4 czerwca i S
lipca 1879 o godzinie 10 rano, odbędzie się 
w tutejszym sądzie przymusowa sprzedaż re­
alności pod L. 136 w Letni Uka Łitpezuka 
własnej, na zaspokojenie wierzytelności Moj­
żesza Lorberbauma w kwocie 40 zł. i 11 
zł. 98 et. w. a.

Cena wywołania 875 zł. w. a. wadyum 
87 zł. 50 et. w. a.

Bliższe warunki pizejrzeć można w są­
dzie. _  „

MedUfiice 12  p a ź d z ie r n ik a  1878.
(2064 1—8) *£ d  J  $r £„

L. 6198. 0. k. s:;d powiatowy w Sie­
niawie ogłasza, że na zaspokojenie należytoś- 
ci Leiby Eagelberga w kwocie 150 zł. z pn. 
odbęd ie się przymusowa licytacja gospodar­
stwa pod N. 19 w Piskorowicach, Dmytrs. 
Gruszkiewicza własnego, na daia 19 czerw­
ca i 17 lipca 1879 o '10 godz. rano tylko 
za cenę szacunkową 26J5 zł. lub wyżej, zaś 
na dniu 21 sierpnia 1879 i niżej ceny sza­
cunkowej.

Wadyum wynosi 27 zł.
Bliższe warunki i protokół opisania i 

oszacowania można w registraturze przejrzeć.
Sieniawa 31 grudnia 1878.

(2030 1— 3) i  d  y  k  to L. 8699.
0. k. sąd powiatowy w Sieniawie ogła­

sza, że na zaspokojenie należytości Leisora 
Rubinstein w kwocie 126 zł. z pn. odbędzie 
sig przymusowa licytacją gruntu p d Nr. 58 
w Dybkowie. Szymona Walona własnego, na 
daiu 8 maja i 5 czerwca 1879 o 10 godz. 
rano tylko za cenę szacunkewą 200 zł. lub 
wyżej, zaś na dniu 3 lipca 1879 i niżej ce­
ny szacunkowej.

Wadyum wynosi 20 zł.
Bliższe warunki i protokół opisania i 

oszacowania można w registraturze przej­
rzeć.

Sieniawa 28 listopada 1878.
(2125 1— 3) m  «1 y  fe f .

L. 4234. Na terminach 28 kwietnia i 
4 czerwca 1879 o 10 godzinie rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa sprze­
daż realności Pawła Stanka pod i. 347 w 
Jaworowie na Grobli położonej ciała tabular­
nego niestanowiąeej celem zaspokojenia pre­
tensyi Natana Reitzesa w kwocie 100 zł. z 
przynateżytościami.

Ceną wywołania jest wartość szacun­
kowa 240 zł. niżej której la realność na
powyższych terminach niobędzie sprzedaną 
zatem ca wypadek niesprzedania odbędzie 
się na terminie 4 czerwca 1879 o 8 godzi­
nie popołudniu rozprawa w7zględem ułożenia 
łatwiejszych warunków sprzedaży.

Wadyum wynosi 24 zł.
Dalsze warunki licytacyjne, akt zasta­

wniczego opisania i oszacowania można w 
tntejszosądowej registraturze przejrzeć lub 
odpisać.

Z c. k. Sądu powiatowego 
Jaworów 6 l pea  1878.

(2126 1— 3) E  (1 y  k  t .
L. 9214. Na terminach 30 kwietnia, 5 

czerwca i 8 lipca 1879 o 10 godzinie rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymusowa

sprzedaż licytacyjna realności Joala Fuchs w 
Załuzu pod 1. 137 położonej ciała tabularne­
go niestanowiąeej celem zaspokojenia wie­
rzytelności Israela Rispiera w kwocie 110 
zł. z przynależytośeiami.

Ceną wywołania jest wartość szacun­
kowa 50 zł. niżej któr j  realność ta dopiero 
na trzecim terminie sprzedawana będzie.

Wadyum wynosi 5 zł.
Szczegółowe warunki licytacyjne i akt 

opisania i oszacowania można w tutejszosą- 
dowej registraturze przejrzeć.

Z c. k. Sądu powiatowego
Jaworów 81 grudnia 1878.

(20 :4 1—3) E  d  y  b  t .
L. 8950. W  dniach 7 maja 11 czerw­

ca i 10 lipca 1879 o godzinie 10 rano od­
będzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
sprzedaż realności pod 1. 148 w Horucku 
obwodzie Samborskim Starostwie Drohobyc- 
kim Haata Wirta własnej ciała tabularnego 
niestanowiąeej na zaspokojenie wierzytelno­
ści Mendla Susmana w kwocie 100 zł. w. a.

Cena wywołania 5S5 zł.
Wadyum 58 zł. 50 ct.
Bliższe warunki tudzież protokół za­

stawniczego opisania i przejrzeć można w 
sądzie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli p. 
Aleksander Jurkiewicz w Medenicach.

Medenice 30 grudnia 1873.
(2066 1—3) E  d  y  k  t .

L. 6477. 0. k. sąd powiatowy w Tarce 
zawiadamia niniejszem, iż na zaspokojenie 
pretensyi Dyrekeyi zakładu kredyt, włościań­
skiego we Lwowie przeciw Antoniemu Sup 
pto. 150 zł. w. a. z pn., odbędzie się w są­
dzie tutejszym w dniach 16 kwietnia, 27go 
maja i 26 czerwca 1879, każdym razem o 
godzinie 9 tej przed południem, egzekucyjna 
sprzedaż realności pod nr. 222‘217 w Woł- 
czem położonej z tern, iż na pierwszych 
dwóch term inach realność ta tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej, zaś na trzecim tak­
że poniżej takowej sprzedaną zostanie.

Cena wywołania 300 złr.
Wadyum 30 złr.
Reszta warunków licytacyjnych można 

w registraturze tutejszego sądu przejrzeć.
Turka 81 grudnia 1878."

(2118 1— 3) E d y  b  t .
L. 8859. W dniach 24 kwietnia, 21 m a­

ja i 19 czerwca 1879 o 9 godzinie z rana 
sprzedaną będzie drogą publicznego przetar­
gu realność pod 1. 17 w Staninie Jana Zwa- 
tocki własna na rzecz Józefa i Lamia Lewi­
nów o 1600 złr. w. a.

O-uu. .M!»fliiakowv-wniofli 3300 Ził,
Zakład 330 złr. w. a.
Akta zastawniczego opisania i de taksa­

cji, jakoteż resztę warunków licytacyjnych 
wolno każdemu w tusądowej registraturze 
przejrzeć.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie c. k. uotaryusza p. 
Jankowskiego.

0. k. Sąd powiatowy.
Radziechów 20 grudnia 1878,

(1963 1—3) 13 «S y  ** *«
L. 7566. 0. k. Sąd krajowy we Lwo­

wie oznajmia, ż j celem zaspokojenia sum 
161 zł. 161 zł. i 3285 zł. 49 ct. w. a. z 
pa. na rzecz c. k. uprzyw. galic. akcyjnego 
banku hipoteezn go we Lwowie odbędzie się 
w tymże sądzie przymusowa sprzedaż pu­
bliczna realności pod 1. 404 dwie czwartych 
we Lwowie położonej, wedle Dom. 79 p. 
313 314 n. 21 i 22 br. Teodora i Xawery 
WaszPóiyk własnej, a to w jednym term i­
nie tj. dnia 27 maja 1879 o godzinie lOtej 
rano na którym to terminie realność wspom­
niana i niżej ceny szacunkowej za jakąkol- 
wiekbądź cenę sprzedaną będzie, że jako 
wadyum suma 526 zł. ma być złożoną.

Bliższe warunki licytacyjne jakoteż wy­
ciąg tabularny mogą być przejrzane w re -  
giuraturze tegoż sądu.

Dla tych wierzycieli którzyby po dniu 
22 lipca 1878 do hipoteki realności sprze­
dać się mającej weszli tudzież dla tych, 
którym by uchwała licytacyjna z jakiegokol- 
wiekbądź powodu doręczoną być nie mogła 
ustanowiono kuratora w osobie adw. Dra 
Roberta Czajkowskiego z zastępstwem adw. 
Dra Dziubińskiego, i o tern się tyeh wie- 
rzyci li niniejszem edyktem zawiadamia.

Lwów dnia 1 marca 1879.
(2018 1—3) E  d y b  t .

L. 1573. Ck. sąd powiatowy w Leżaj­
sku podaje do wiadomości, iż na zaspokoje­
nie wierzytelności Salamona Sajgera. w ilości 
lO zł.spn . odbędzie się w gmachu sądowym na 
dniu 6 maja, 6 czerwca i 8 sierpnia 1879, każ­
dym razem o godzinie 10 rano przymusowa 
publiczna licytacja realności pod Nr. 58 w 
Grodzisku dobiera położonej, ciała tabularnego1 
niestanowiąeej, do Andrzeja Pytla należącej, 
która to realność na pierwszych dwóch te r­
minach. za, lub wyżej ceny szacunkowej, zaś 
na trzecim terminie i poniżej ceny sprzedaną 
będzie.

W adyum wynosi 12 zł.
Akt opisania, oszacowania i warunki 

licytacyjne przejrzeć można w registraturze 
sądo wej.

Leżajsk dnia 15 lutego 1879.



(1846 2—8) B d j k Ł
L. 62096. 0. k. Sad krajowy we Lwo­

wie podaje niniejszym edyktem do powsze­
chnej wiadomości, iż celem zaspokojenia su­
my 1166 złr. w. a. z 6 proc. odsetkami od 
dnia 1 moja 1877 począwszy, od dnia rze­
czywistej wypłaty obrae.aowaó się mającemi 
— kosztomi ezzekucyjnemi w kwocie 6 złr. 
57 ct, w a., uchwałą z dnia 11 sierpnia 
1877 1. 37511 przyzuauemi, dalej kosztów 
egzekucyjnych 22 złr. 17 ct. i 20 złr. w. a. 
uchwałą z duia 9 lutego 1878 1. 5594 przy- 
znanemi, nakoniee kosztami obecnego poda­
nia w ilości 18 złr. 21 ct. w. a. przyznane- 
mi, egzekucyjna sprzedaż przez publiczną, li- 
cytacyę części realności pod i. 83 3/i we 
Lwowie położonej jak Dom. 50. p. 465 i 
467 n. 16 & 18., haer. i Dom- 124. p. 425 
n. 16 & 18. dłużnika Jakóba Pops wła­
snej, na rzecz Benjamina Brecher, Adolfa 
Herz, Antoniego Baumgaitnera, firmy Urich 
& Mahl, Schulima Neuwelt i Hermana Nau- 
welt pod następującemi warunkami Iicytacyj- 
nami dozwoloną została.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tej połowy realności pod 1. 83 s/4 
przy egzekuoyjaem oszacowaniu takowej dnia 
5 styezuia 1878 w kwocie 3232 złr. 421/2 ct. 
w. a. wydobyta.

Każdy, chęć kupienia mający winien 
będzie przed rozpoczęciem licytacji złoży* 
do rąk kom isji licytacyjnej jako wadyum 
10 proc. od ceny wywołania tj. 324 złr. w. 
a- bądź w gotowiźaie, bądź w książeczkach 
gahc. kasy oszczędności, bądź w obligacjach 
ifidemnizacyjnych lub toż w obligacjach 
długu państwa, albo też w listach zastaw­
nych galic. Towarzystwa kredytowego ziem­
skiego, ck. uprz. galic. akcyj. banku hspote 
cznego lub c. k. uprzyw. austr. banku na­
rodowego.

Obligacje i listy zastawne lub hipote­
czne obliczone będą podług kursu w osta­
tnim p r z e d  licytacją numerze urzędowej „Ga­
zety Lwowskiej “ notowanego.

Wadyum nabywcy po skończonej licy- 
tacyi w depozycie sądowym zatrzymaaem, i 
0 de takowe w gotowiźaie było złożone, w 
ęcnę kupna wiiczonem zostanie, wady a zaś 
innych licytantów po ukończeniu licytacyi 
tymże zwrócone zostaną.

Licytacja ta odbędzie się na trzech ter­
minach a mianowicie: dnia 5 czerwca, dnia 
3 lipca i dnia 6 sierpnia 1879 każdym ra­
zem o godzinie 10 przed południem z tern 
iż pumieniona pełowa realasści i gruntu 
pod 1. 833/4 na pierwszym i drugim term i­
nie za lub 'wyżej ceny szacunkowej, zaś na 
trzecim terminie i niżej c n j  szacunkowe) 
sprz> daną będzie.

t a b u w 1 ę I r T kÓW lic? taeyW Fb. *7fi*g tabularny i akt oszacowania wolno chęć ku­
pienia mającym, w registraturze sądu tutej­
szego przejrzeć. ‘ J

O tem zawiadamiamy strony spór pro-

S S t ó " *  “ " " W *  w L j S i . i i
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2. Dawida Penziasa,
3. Alte Łaje Pops,
4. Majera Dubs,
5. Itte  z Jiittów Lu!f,
6. Menaehima Popsa,
7. 0 . k. Urząd podatkowy we Lwowie
8. Michała Leinwacda z życia i m ie; ’ 

sca pobytu niewiadomego do rak 
kuratora p. adw. Dra. Jekelesa,

9. Wszystkich tych wierzycieli, którym- 
by niniejsza uchwała licytacyjna i później­
sze z jakiegokolwiekbądź powodu doręczone 
być nie mogły, albo którzyby po dniu 17 li­
stopada 1878. jako dniu wydania wyciągu 
tabularnego na hipotece realności pod 1. 83 
5/4 we Lwowie położonej prawo zastawu u- 
zyskali, przez ustanowionego niniejszem ku­
ratora adw. Dra. Jekelesa z substytucją ad. 
dr. Raresa również i niniejszym edyktem z tym 
dodatkiem iż stosownie do dekretu nadwor­
nego z dnia 16 czerwca 1847 1- 20313 i 
cyrk. gub. z dnia 3 lipca 1847 1. 41978 dal­
sze zawiadomienie wierzycieli w tej sprawie 
nie nastąpi, i że ich jest rzeczą obrać sobie 
zastępcę do strzeżenia ich praw i tegoż są­
dowi oznajmić.

Lwów dnia 22 lutego 1879.
(2059 2—g) K  <| j  b  U

L. 822. C. k. Sąd powiatowy w Kętach 
zawiadamia, iż celem zaspokojenia pretensji 
wekslowej w kwocie 60Ó złr. z pn. F ran ­
ciszkowi Zajączkowi od Magdaleny Dwo­
rzan? ki ej przyznanej odbędzie się dnia 21 
kwietnia, 12 maja i 9 czerwea 1879 o go­
dzinie 10 rano w tutejszym sądzie przymu­
sowa publiczna sprzedaż realności pod 1, k. 
511 w Kętach położonej ciała tabularnego 
nie stanowiącej i do Magdaleny Dworzań- 
skiej należącej.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
855 złr. a. w.

Wadyum 85 złr. 50 ct.
Na pierwszych dwóch terminaeh real­

ność ta tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
^a trzecim nawet poniżej takowej sprzedaną 
będzie.

ta warunków licytacyjnych mogą być przej­
rzane w tutejszosadowej registraturze.

Kęty 27 lutego 1879.
(2090 2—3) © g ł o s z e n i e .

L. 10731. Dnia 21 kwietnia ewentual­
nie 26 maja i 23 czerwca 1879 o 10 go­
dzinie rano, odbędzie się w Sekulskim c. k. 
sądzie powiatowym przymusowa publiczna 
sprzedaż realności gruntowej Panasa i Kaś­
ki Bolibruchów 1. 169 w Steniatynie, przed­
miotu ksiąg gruntowych nie stanowiącej, na 
zaspokojenie pretensji Mojżesza Josla Zig- 
mana w kwocie 100 złr. a. w. z pn.

Cena wywołania 510 złr. a. w.
Akty opisania i oszacowania i resztę 

warunków można tutaj przejrzeć.
0. k. Sąd powiatowy.

Sokal dnia 30 września 1877.
(2084 2— 3) O b w ie s z c z e n ie .

L. 3210. C. k. Sąd pow. miej. de!, w 
Tarnopolu podaje do wiadomości, że w dro­
dze egzekucji licytacyjna sprzedaż realności 
pod 1. 142 w Płotyczy, wedle wykazu hipo­
tecznego 1. 197 Piotra Tomaszewskiego wła­
snej, na rzecz Aby Stolzenberga, celem za­
spokojenia sumy 79 złr. w. a., w dniu 23 
kwietnia, 28 marca i 2 lipca 1879, zawsze o 
godz. 10 rano z a gotówkę się odbędzie — a 
to na trzecim terminie nawet niżej eony 
szacunkowej — kwotę 783 złr. wynoszącej; 
wadyum złożyć należy w kwocie 78 złr. 80 
ct. w. a.

Tarnopol dnia 19 lutego 1879.
(2065 2— 3) m  d  w *  *•

L. 6808. Ok. Sąd powiatowy w Turce 
zawiadamia niniejszem, iż na zaspokojenie 
pretensji Dyrekcji zakł. kred. włościański! - 
go we Lwowie przeciw Iwanowi Buriak o 
200 złr. a w. z pn. — odbędzie się w tu­
tejszym sądzie w dniach 16 kwietnia, 27 ma­
ja  i 26 czerwca 1879, każdym razem o go­
dzinie 9 przed południem ponowna egzeku­
cyjna sprzedaż realności pod 1. 53/54 w 
Dźwiniaczu górnym położonej, z tem, iż na 
pierwszych dwóch terminach realność ta tyl­
ko za lub wyżej eeny szacunkowej, zaś na 
trzecim także poniżej tej sprzedaną zostanie.

Cena wy wołania 400 złr.
Wadyum 40 złr.
Resztę warunków licytacyjnych można 

w registraturze tutejszego sądu przejrzeć.
"Tarka dnia 31 grudnia 1878.

( i 855 2 --3 )  33 d  f  k  &,
L. 12878. Dnia 15 maja 19 czerwca 

i 17 lipca 1879 o godzinie 10 rano odbę­
dzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
publiczna sprzedaż realności pod 1. k. 1 w 
Kalinowie położonej ciała tabularnego sta­
nowiącej w sprawie Eizyka Finsterbaseha 
przeciw Jakubowi i Maryi Hobler pto 150 
s. w. z pn.

Cena szacunkowa wywołania wynosi 
920 złr. a. w.

Wadyum 92 złr.
Przy pierwszych dwóch terminach re­

alność tylko za lub wyżej ceny wywołania 
przy trzecim nawet poniżej takowej sprzeda­
ną będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć.

C. k. m. d. Sąd powiatowy
Sambor 80 stycznia 1879.

(2068 2—8) l i  d  w k  t*
L. 6475. C. k. sąd powiatowy w Tur­

ce zawiadamia niniejszem, iż na zaspokojenie 
pretensyi dyrekcji zakładu kred. włość, we 
Lwowie przeciw masie nieobjętej po ś. p. 
Pawle B i bycz zastępowanej przez kuratora 
A ud ryj a Babyez pto 200 zł. w. a. z pn. od­
będzie *ie w sądzie tutejszym w dniach 17 

Wietnis, 27 maj a j 27 czerwca 1879 każdym 
razem o godzinie 9 przed południem egze- 

w Y  8brze^aż realności pod Nr. 284/274 
W u'0 j  Gm położonej, z tom iż aa pierw­
szych dwóch terminach takowa tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej, zaś na trzecim tak­
że poniżej takowej sprzedaną zostanie.

oena wywołania 400 zł. wadyum 40 
zł. w. a. J

Resztę warunków licytacyjnych można 
w registraturze tutejszego sadu przejrzeć.

u a dnia 31 grudnia 1878.
(2112 2— 3) ®  d  j  k  «.

L. 562, O. k. sąd powiatowy delegowa­
ny dla okolicy miasta Lwowa S. I I  ogłasza 
niniejszem, na żądanie uprzyw. zakładu kred. 
włościańskiego w celu zaspokojenia resztują- 
cej dłużnej kwoty 343 zł. w. ». z większej 
350 zł. w. ». pochodzącej z odsetkami po 
I2/ieo 0(̂  ^ lutego 1877 aż do duia rzeczy­
wistej zapłaty, tudzież dalszemi !/100 odset­
kami od kwoty w należyteoi czasie nie uisz­
czonej, na koniec na zaspokojenie kosztów 
niniejszego podania w kwocie 10 zł. 26 ct. 
w. a. przymusową sprzedaż realności włas­
nością Icka Jurem będącej w Hołosku wiel­
kim pod Nr. 69 położonej, w drodze publi­
cznej licytacyi w dniu 25 kwietnia 1879, na 
dniu 13 czerwca 1879 i na dniu 18 lipca 
1879, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem w tutejszym sądzie przedsięwziętą 
zostanie.

Cenę wywołania stanowi 600 zł. w. a.

w gotówc v- obligacjach

Protokół zastawniczego opisania i resz

%mm Itwrakft H?t U  i  M *  27 m m  1I7&

a chęć kupienia mają 
a. jako wadyum
państwa, w listach zastawnych towarzystw 
kredytowego, albo w listach zastawnych za­
kładu kredytowego włościańskiego we Lwo­
wie wraz z kuponami niezapadłemi według 
ostatniego kursu w „Gazecie Lwowskiej u- 
widocznioaego.

Bliższe warunki przejrzeć można w tu­
tejszo sądowej registraturze.

Lwów dnia 27 stycznia 1.879.
(2097 2— 8) L. 705.

K o n k u r s
Celem obsadzenia posady e. k. zastępcy 

nsdprokuratora państwa w Krakowie, ewen­
tualnie posady c. k. zastępcy prokuratora 
pm stwa w okręgu c. k. sądu krajowego wyż­
szego w Krakowie, z VIII rangą i płacą sy- 
stemizowaaą.

Ubiegający się o te posady mają wnieść 
swe podania w drodze przepisanej do k. 
Nadorokuratoryi państwa w Krakowie w prze­
ciągu dni 14 od daia trzeciego zamieszcze­
nia niniejszego ogłoszenia w Gazecie lwow­
skiej.

Kraków 23 marca 1879.
(1873 2— 3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 755. C. k. sąd powiatowy w Luba­
czowie podaje niniejszem do powszechnej 
wiadomości, że na dniu 25 kwietnia, 30 ma­
ja i 27 czerwca 1879, odbędzie się tu w 
sądzie każdym razem o godzinie 10 rano 
przymusowa sprzedaż w chodzę publicznej 
licytacyi realności gruntowej pod 1. 231 w 
Dzikowie nowym położonej, ciała tabularn go 
niestanowiąeej, nieobjętej masy spadkowej 
Tymka Kupczyk własnej, w sprawie i na 
rzecz banku włościańskiego pto 150 zł. w. 
a. pod w arunkam i:

1. Cenę wywołania r-tanowi kwota 300 zł. 
w. a. jako wartość tej realności.

2. Wadyum wynosi 30 zł. w. a.
3. Na pierwszych dwóch terminach real­

ność ta tylko za lub wyżyj eeny wywo­
łania, zaś na trzecim terminie także i 
niżej ceny wywołania sprzedaną zostanie.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tutejszej regntratrirze w go­
dzinach urzędowych.

O czem chęć kupienia mającyoh za­
wiadamia sic.

O. k. Sąd powiatowy.
Lubaczów duia 19 lutego 1879.

(2101 2--B) K  d  y  te t .
L. 8716. Dnia 3 kwietnia, { maja i 

30 maja 1879 o 10 z rasa, sprzedany zosta- 
" nie kawałek pcla pod Nr. 28 w Witkowie, 

za wierzytelność Fiszla Wolfa w kwocie 85 
zł.

Cena szacunkowa 100 zł. zakład 10 zł.
Resztę warunków w registraturze sadu.
DL niewiadomych wierzycieli zamiano­

wano kuratorem p. not. Jankowskiego.
C. k. Sąd powiatowy.

Radzieehów 19 grudnia 1878.
(2102 2 — 3)

L. 770-3. Dnia 3 kwietnia, 1 na da i 
30 maja 1879 o 10 s rana sprzedane zosta­
ną cztery kawałki grantu pod Nr. 64 w Pa­
włowie, Aadrueha Pencaka własne, za wie­
rzytelność Wolfa Moisele-a w kwocie 50 zł.

Cena szacunkowa 130 zł. zakł d 13 zł.
Resztę warunków w registratuzze sądu.
Dla niewiadomych wierzycieli zamiano­

wano kuratorem p. Władysława Rubezyń skie- 
go w Badziechowie.

O. k. Sad powiatowy.
Radziechów 10 grudnia 187.8.

(1889 2—3) © g ł o s z e n i e .
L. 7602. C. k. sąd powiatowy w Jano­

wie odbędzie celem zaspokojenia suta 368 
zł. 55 ct., 868 zł. 55 ct. i 4126 zł. 2 ct. z 
pn. galic. b»afca hipotecznego, przymusową 
licytację realności pod 1. 102 w Janowie po­
łożonej, wedle Dom. Tom II png. 26 a. 6 
haer. Józef* Smutnego własnej, na terminach 
dnia 23 kwietnia i 23 maja 1879 o 10 go­
dzinie przed południem w lokalu swoim

Cena wywołania 13171 zł wadyum 
1318 zł. resztę warunków w aLŁcl).

Gdyby na powyższych terminach nawet 
ceny wywołania uzyskać nie można, celem 
ułożenia warunków ułatwiających wyznaczo­
no termin na dzień 30 maja i879 o 9 godz. 
rano na którym ci wierzyciele hipoteczni, 
którzy nie staną, za przystępujących do wię ­
kszości głosów stających uważani będą.

Dla wierzycieli, którzyby po rozpoczę­
ciu postępowania licytacyi prawo hipoteki na 
rzeczonej realności uzyskali, lub którymby 
uchwała licytację dozwalająca doręczoną być 
nie mogła, p. Julian Duralski w Jasowie 
kuratorem ustano wiony.

Janów dnia 10 stycznia 1879.
(1869 2— 3) K t l y b  t.

Ł. 9557. Ces. kroi. sąd krajowy we 
Lwowie niniejszym edyktem wiadomo czyni, 
ża Franciszek Marek przeciw Piotrowi Tra­
cew skiem u pod duiem 14 lutego 1878 po­
zew wniósł i o pomoc sądową prosił, w sku­
tek czego przeciw temuż nakaz zapłaty 643 
zł. 21 ct. z pn. wydany został.

Ponieważ miejsce pobytu Piotra Tra- 
czewskiego jest niewiadome, a zatem c. k.

złożyć ma 60 zł. w. , sąd krajowy do zastępowania i na jego koszt 
1 tutejszego adwokata Dia. Tilla ze substytucją 

Dra. Stroraengera kuratorem mianował, ż
którym niniejsza sprawa wedle ustawy sądo­
wej dla Galicy! przepisanej, przeprowadzoną 
będzie.

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwanego, aby w należytym cza ie oso­
biście stanął, lub potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu zastępcy udzielił, iub innego 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem
stosownych do obrony środków 
wynikające z zaniedbania skutki 
przypisać będzie musiał.

Lwów dnia 1 marca 1879.

użył, gdyż 
sam tobie

L. 3479.(1813 2 - 3 )  €%I«»s»*esał«».
O. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że, w celu ściągnięcia 
sum 14006 zł. 70'/* en t, 809 zł. 13 ent, i 
127658 zł. 50 ct. w. a. z pn. na rzecz gai. 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego, odbę­
dzie się duia 30 maja i 4 lipca 1879, o go­
dzinie 10 przed południem w zabudowaniu 
sądu egzekucyjna sprzedaż w drodze licyta­
c ji dóbr Hnilice z przyległośeiami Hailiczki 
i Koszlaczki Julii z Czyżów hr. Ostrorogo- 
w<?j własnych, wierzytelności tej za hipotekę 
służących.

Cena wywołania, po niżej której dobra 
te na powyższych terminaeh nie będą sprze­
dane 291241 zł. w. a., wadyum 29124 złr. 
10 ent. w. a.

Bliższe warunki można przejrzeć w re- 
gisiraturze sądu.

Dla wierzycieli hipotecznych Sabina 
Samueli i K. Lande z miejsca pobytu nie­
znanych, tudzież dla innych wierzycieli, 
którzyby po dniu wystawienia wyciągu ta ­
bularnego t. j. po 25 listopada 1878 prawo 
hipoteki uzyskali, lub którymby uchwała li- 

I cytację ogłaszająca lub jakakolwiek inna u- 
I chwała w tej sprawie z jakiegokolwiek po- 
1 wodu doręczoną być nie mogła, ustanawia 

się kuratorem p adw. dr. Żywickiego, a z-a- 
; stę 'cą tegoż p. adw. dr. Schmidta.

Tarnopol 3 marca 1879.
' (1852 2—3) W, tl  y  fc t .

L. 17277. C. k. sąd obwodowy wP<ze- 
myślu ogłasza niniejszem, że w dniach 28 
kwietnia i 29 ma jo .1879, każdym razem o 
godzinie lOlej rano odbędzie się w gmachu 
sądowym licytaeya realności pod 1. 261 w 
Przemyślu położonej, do Antoniego Midur- 
skiego należącej, na zaspokojenie pretensyi 
Berischa Lindeubauma i Markusa Horszow- 

w kwocie 1200 zł. w. a.
Wartość szacunkowa tej realności wy­

nosi 6991 zł., którą jako cenę wywołania 
się ustanawia.

Licytujący złoży przed licytację jako 
wadyum kwotę 700 złr. Dla ułożenia ułat­
wiających warunków licytacyjnych wyzna­
cza się termin na dzień SOgo maja 1879 o 
godzinie 10 rano.

Resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w tusądowej registraturze.

Przemyśl d. 15 stycznia 1879.
' (1931 2— 3) I I  «R y  Ł  S. L. 14306.

O. k. sąd powiatowy misjsko-dekgowa- 
ny dla okolicy miasta Lwowa Bek. II. czyni 
wiadomo, że ustanowił celem doręczenia u- 
chwały tabularnej równocześnie zapadłej, 
mocą której na podstawie kwitu Jenty Lud- 
merer i Chaay Dressel Weitssbarih z dnia 31 
stycznia 1855 wykreślenie so stanu b-ernsgo 
realności w Zamarstynowie pod 1. k. 2-3 po­
łożonej, zahipotekowaaej na takowej dia Jen ­
ty Ludmarer i Ghany Drescl Weissnarth pra­
wa zastawu dia sumy 32 zł. m. k. z przy- 
należytościami dozwolone zostało, dla nie­
wiadomych z życia i miejsca pobytu Jenty 
Luunerer i Ghany Drcssel Weisbarth kurato­
ra w osobie adw. krajowego dr. Skowroń­
skiego z substytucją adwok. krajowego dr. 
Raresa z wezwaniem prawnego zastąpienia 
powyżej nazwanych interesowanych V  ni­
niejszej sprawie, którzy przeto w przepisanym 
czasie możliwie potrzebną informację rze­
czonemu panu kuratorowi udzielić, iub do 
osobistego zastępstwa pod rygorem na­
stępstw prawnych zgłosić się mają.

Lwów d. 8 stycznia 1879.
(1930 2— 3) B  d  y  k  t ,

L. 1059. C. k. sąd powiatowy m. d.
S. II. we Lwowie zawiadamia, iż na żądanie* 
Towarzystwa zaliczkowego we Lwowie"w ce­
lu zaspokojenia urny 183 zł. w. a. z pn.
po potrącenia uiszczonej kwoty 85 zł. w. a.'

„ay  jiiaKarysów 
wiasrift.j, na dniu 12 maja^ 1,0 czerwca i 14 
lipca 1879, każdym razem o godzinie lOtej 
rano w tut. sądzie przedsięwziętą zostanie.

Geeę wywołania stanowi 300 zł. w .'a.
Chęć kupienia mający, złożyć muLa- 

ko wadyum 30 zł. w. a., a to bądź w go-

Besztę warunków przejrzeć można w 
t. s. registraturze.

Lwów d. 5 lutego 1879.



(2021 3—3) E  d  y  t  f»
L. 13863. Ok. sąd powiatowy w Leżaj­

sku podaje do wiadomości, iż na zaspokoje­
nie wierzytelności Salamona Sajgera w ilości 
20 zł. odbędzie się w gmachu sądowym na 
dniu 2 maja, 8 czerwca i 1 lipea 1879, każ­
dym razem o godzinie 10 rano przymusowa 
publiczna licytacja realności pod Nr. 308 w 
Giediarowej położonej, ciała tabularnego nie 
stanowiącej, do Wawrzyńca Eupa należącej, 
która to realność na pierwszych dwóch te r­
minach za, lub wyżej ceny szacunkowej, zaś 
na trzecim terminie i poniżej ceny sprzedaną 
będzie.

Wadyum wynosi 18 zł. 50 et.
Akt opisania, oszacowania i warunki 

licytacyjne przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Leżajsk dnia 7 grudnia 1878.
(2055 3 —8) ftl d y k t .

L. 10540. O. k. sąd powiatowy w Bia­
łej ogłasza, że na żądania gminy i gminy 
katolickiej miasta Biały de praes 26 sierpnia 
1878 1. 7068 dla Francizzka Strzygowskiego 
miejsca pobytu niewiadomego dr. Jana Bhrlwa 
adw. w Białej kuratorem a.d actum ustanowio­
no i temu rezolucję z dnia 25 grudnia 1878 
Nr. 10540 wyznaczającą audyencyę na 28 
marca 1879 o godzinie 9 rano w celu usta­
nowienia, iż prenotacya prawa nadzastawu dla 
wierzytelności 2000 zł. w. a. na sumie 4900 
zł. w* a. ńlUj ct. w stanie biernym realnoś­
ci Nr. 28 w B iałej, dla Józefa Pratobeizery 
ciążącej, na rzecz Jędrzeja Strzygowskiego 
uskuteczniona usprawiedliwioną została dorę­
czono.

Biała 25 grudnia 1878.
(2062 3— 8) E  d  y  k  t .

L. 8566. W skutek wezwania ck. sądu 
obwodowego Przemyskiego z dala 13 marca 
1878 1. 17472 w sprawie Leiby Grossmana 
przeciw nieobjętej masie spadkowej Józefa 
Gliwy zastępywanej przez adw. Dra. Łużyc­
kiego w Przemyślu o zapłacenie sumy w eks­
lowej 200 zł-, z pn.

Sąd tutejszy przeprowadzi w dniach 
24 marca, 29 kwietnia i 30 maja 1879 zaw­
sze o godz. 10 rano egzekueyjEą l icy tac je  
połowy realności pod lk. 32 w Radymnie 
położonej, własnej Józefa Giiwy a względnie 
jego nieobjętej maay ut Dom. I  pag. 99 n. 
1 liaeł.

Cena szacunkowa 900 zł. stanowi cenę 
wywołania.

Wadyum 90 zł.
Resztę warunków wolno przejrzeć w 

sądzie.
O tej licytacji powiadamiamy b*zpośred­

nio interesowanych i wiadomych wierzycieli 
do rąk własnych, zaś wierzycieli którzyby w 
drdu 17 listopada 1878 do tabuli weszli, lub 
którymby uchwała dla jakiejkolwiek przesz­
kody nie mogła być należycie doręczoną, 
przez niniejszy sdykt i prz*z k*rator& p. 
Alojzego Schniidra c. k. not. w Radymnie.

C. k. sąd powiatowy.
Radymno 18 stycznia 1879.

(2054 3 —3) K  «  y  fe ł ,
L. 37416 O. k. sąd miejsko-delego- 

wany w Krakowie podaje do publicznej wia­
domości, że w dniach 2 kwietnia, 5 maja i 
10 czerwca 1879 każdym razem o godzinie 
10 rano, odbędzie się na zaspokojenie preten­
s j i  Maryanuy Olszewskiej w kwocie 220 zł. 
publiczna licytacja realności pod 1. 81 w 
Kobylanach położonej, Michała i Wojciecha 
Strycharskieb własnej.,

Cenę wywołania stanowi kwota 1425 zł. 
Resztę warunków licytacyjnych w tut. 

sąd. registraturze przejrzeć można.
Kraków 27 stycznia 1879.

(2072 3—3) K ‘ «  y  fe. t .  L. 5765.
O. k. sąd powiatowy w Turce zawia­

damia niniejszem, iż na zaspokojenie pre­
tensji Dyrekcji zakładu kredytowego włoś­
ciańskiego we Lwowie przeciw Hryniowi i 
Zchi Szewczyk pto. 100 zł. w. a. względnie 
84 zł. .24 ct. w. a. z przyn. odbędzie się wr 
sądzie tutejszym w dniach 2 kwietnia, 6go 
maja i 5 czerwca 1879 każdym razem o go­
dzinie 9 przed południem ponowna egzeku­
cyjna sprzedaż realności pod 1. 1/86 w Szu­
mi" czu położonej, z tem, iż na pierwszych 
dwóch terminaeh takowa tylko za lub wyżej 
ceny szacunkowej, zaś na trzecim także po­
niżej tej sprzedaną zostanie.

Cena wywołania 200 złr., wadyum 20 
złr. wt. a.

Resztę warunków licytacyjnych można 
w registraturze tutejszego sądu przejrzeć.

Turka d. 24 grudnia 1878.
(2071 3—3) E d y k ł ,  L. 6469.

O. k. sąd powiatowy w Turce zawia­
damia niniejszem, iż na zaspokojenie pre­
tensji zakładu kredytowego włościańskie­
go we Lwowie przeciw masie nieobjętej po 
ś. p. Romanie Sobolu przez kuratora Mojse- 
ra Wołezańskiego pto. 98 zł. w. a. z przn. 
odbędzie się w sądzie tutejszym w dniach 
22 kwietnia, 28 maja i 80 czerwca 1879 r., 
każdym, razem o godzinie 9tej przed połu­
dniem egzekucyjna sprzedaż realności pod 1. 
40 w Wołczem, z tem iż na pierwszych 
dwóch terminach takowa tylko za lub wy­
żej ceny szacuukowej, zaś na trzecim także 
poniżej tej sprzedaną zostanie.

Oeua wywołania 200 złr., wadyum 20 
zł. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych można 
w registraturze tutejszego sądu przejrzeć.

Turka d, 31 grudnia 1878.
(2069 3 - -3) JE <1 y  fc t .  L. 6471

O. ' sąd powiatowy w Turce zawia­
damia nimejszem, iż na zaspokojenie preten­
s ji dyrekcji zakładu kredytowego włościan 
skiego we Lwowie przeciw masie nieobjętej 
po św. pam. Semionie Kluka przez kuratora 
Charytana Andryjko wieża z W  .Tez ego za­
stępowanej pto. 95 złr. 92 ent. w. a. z pn. 
odbędzie się w sądzie tutejszym w dubach 
22 kwietn a, 22 maja. i. 27 czerwca 1879 r., 
każdym razem o godzinie 9 przedpołudniem 
egzekucyjną sprzedaż realności pod 1. 265/255 
w Wołcz-m z tem, iż na pierwszych dwóch 
terminach lakowa tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej, zaś na trzecim także poniżej 
tej sprzedaną zostanie.

Cena wywołania 200 złr., wadyum 
20 i ł .  W,

Resztę warunków licytacyjnych można 
w registraturze tutejszego sądu przejrzeć.

Tarka d. 31 grudnia 1878.
(2070 3—3) W  d  J  Ic ft.

L. 6470. O. k. sąd powiatowy w T ar­
ce zawiadamia niniąjszem, iż aa zaspokoje­
nie pretensji zakładu kredytowego włościań­
skiego we Lwowie, przeciw Hryoiowi Macur 
o 143 zł. 88 ct. w. a. z pu. odbędzie się w 
tutejszym sądzie w dniach 22 kwietnia, 28 
maja i 27go czerwca 1879, każdym razem o 
godzinie 9 tej przedpołudniem egzekucyjna 
sprzedaż połowy realności pod 1. 315)802 w 
Wołczem z tem iż takowa tylko na pierw­
szych dwóch terminach tylko za lub wyżej 
ceny szacunkowej, zaś na trzecim także po­
niżej tej sprzedaną zostanie.

Cera wywojania 300 złr., wadyum 30 
zł. w a.

R s :ę warunków licytacyjnych można' 
w registraturze tutejszego sądu przejrzeć.

Turka dnia 31 grudnia 1878.
(2067 3— 8) K d  y k

L. 6476. 0. k. Sąd powiatowy w T ar­
ce zawiadamia niniejszym, iż na zaspokoje­
nie pretensji Dyrekcji zakładu kred. włość, 
we Lwowie przeciw Ironowi Dabil o 1.50 zł. 
z pn. — odbędzie się w sądzie tutejszym w 
dniach 16 kwietnia, 27 maja i 26 czerwca 
1879 każdym razem o godzinie 9t j  przed 
poładuit-m egzekucyjna sprzedaż realności 
pod 1 157'153, w Wołczem położonej z tom 
iż na pierwszych dwóch terminach realność 
ta tyli.!) za Tub wyżej ceny szacunkowej, zaś 
m. trzffc/nlPłśKże poniżej takowej sprzedaną 
zostaniu,

Cena wywołania 300 złr.
Wadyum 30 złr.
E??ztę warunków licytacyjnych można 

w registraturze tutejszego *ądu przejrzeć.
Turka dnia 8 ! grudnia 1878.

(1983 3 —3) K  d  y  fe L
L. 6778, Ck. Sąd powiatowy w W iśni­

czu podaje do publicznej wiadomości, że w 
drodze dalszej egzekucji celem zaspokojenia 
sumy 200 złr. a. w. z pn. na rzecz zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie od­
będzie się w tutejszym sądzie egzekucyjna 
publiczna sprzedaż gospodarstwa gruntowego 
pod 1. 37/14 w Leszczynie położonego dłu­
żników Józefa, Bttżeja, Franciszka, J  ma i 
Marcina Balickich własnego ciała fabularne­
go nie mającego, a na 966 złr. 17 ct. a. w. 
oszacowanego, w trzech terminach, a m a- 
nowicie dnia 2 3 'k w :etaie, 28 maja 1 2 lip­
ca 1879, każdym razem o godzinie 10 rano.

Ceaę wywołania stanowić będzie kwo­
ta 500 złr.

Wadyum 50 złr.
Resztę warunków licytacyjnych wolno 

w tutejszosądowej registraturze przejrzeć lub 
w odpis;e podnieść.

W iśumz, 15 stycznia 1879.
(1984 3— 3) O g ł o s z e n i e .

L. 78. Niniojszem ogłasza sic konkurs 
na następując* posady nauczycielskie:

W powiecie ropezyekisn :
1. Przy szkole czteroklasowej w Rop­

czycach dwie posady z płacą toczną po 
450 złr.

2 . Przy szkole czteroklasowej w Dębicy
(a posada nauczyciela kieru jącego z płacą

roczną 450 złr., 50 złr. za kierownictwo i z 
w o lnem pomieszkaniem.

b) posada nauczyciel* starszego z pła­
cą 450 złr.

c) posada młodszego nauczyciela z pła­
cą 270 złr.

3. Przy szkole 3 klasowej w Sędziszo­
wie posada młodszego nauczyciela z płaca 
270 złr.

4. Przy .szkołach jednoklasowyeh w 
Chochlach, Małej i Zawadzie a płacą po 300 
złr.

5. Przy szkole jednoklasowoj w Oeie- 
ee z płacą 296 złr. i 4 morgi pola.

6 . Przy szkole jednoblasowej w Pasz- 
czynie z płacą 270 złr. 6 korey żyta i 2 
korce jęczmienia.

7. Przy szkołach filialnych w Brzeźni­
ce i Latoszynie z płacą roczną po 250 złr.

W powiecie Kolbuszowskim:
1. Przy szkole 2 klasowej w Raniżo­

wie posada młodszego nauczyciela z płacą 
roczną 200 złr.

2. Przy szkołach jednoklasowych w 
Nisnadówce z płacą 400 złr.

3. W Omolasie, Niwiskach i Widełce 
z płacą po 800 złr.

4. W Kolbuszowie górnej z płacą 285 
złr. i 10%  morga pola.

5. Przy szkole fi lialnej w Ostrowie tu- 
szawskim z płacą 250 złr.

wnioski co do oznaczen:a pierwszeństwa 
swych pretensyj poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensje swoje 
zgłoszą, a owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te sp ra­
wiał:, powołać ostatecznie osoby, w których 
zaufanie pokładają.

Wierzyciele, którzy w Krakowie lub w 
jego pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Kra-

Kandydaci ubiegający się o którąkolwiek kowie zamieszkałego, w celu doręczenia u- 
z tych posad mają wnieść podania należycie chwał sądowych, w przeciwnym bowiem ra-
ostemplowane i zaopatrzone w potrzebne d«- 
kumeuta za pośrednictwem swych przełożo­
nych władz do ck. rady szkolnej- okręgowej 
w Ropczycach najdalej do 1 maja br.

Podania później wniesione uwzględnio­
ne nie będą.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
Ropczyce dnia 17 marca 1879.

(1991 3—3) '-i*) w M«4*c2;©aie.
L. 8960. Dnia 2 kwietnia, 2 maja i 4 

czerwca 1879 każdym razem o godzinie 10 
rano odbędzie s:ę w sądzie tutejszym pu­
bliczna egzekueyjiit. hcyt*<y.; realności 1.160 
w Mielcu ciuła tubuh-rnego stanowiącej, dłu 
znika Andrzeja Bidata własnej, na- pokrycie 
pretensji Józefa Grauer w kwocie 250 złr. 
i 2C0 tir. z pn.

zie na wniosek komisarza konkursowego, 
wierzycielom, rzeczonym na ich niebezpie­
czeństwo i koszt kurator ustancwionymby 
został.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczane będą w urzędo­
wej „Gazecie Lwowskiej".

Termin do likwidacji oznaczony, jest 
zarazem terminem eo do układów z wierzy­
cielami.

Kraków 15 marca 1879.
(2044 1—3) ś& few ieiiTOzeHłe.

L. 4721. O. k. sąd powiatowy rozpisu­
je w celu wydobycia należytośei Josla Wiil- 
n-ra w kwocie 50 zł w. a. publiczną sprze­
daż realności Wojciecha Hajduka Nr. 95 w 
Kuźminio, ciała tabularnego niestauowiąeej

Cena wy W! łania wynosi 1800 złr. na 125 złr. oszacowanej, którą na dniu 23 
Reszt? warunków przejrzeć można w ] kwietnia, 14 maja i 25 czerwca 1879 o go- 

tutej&zosądowej registraturze. \ dżinie 10 rano na pierwszych dwóch termi-
O. k. sąd powiatowy. ; za lub wyżej ceny szacunkowej, na trzecim

Mielec dnia 20 maja 1878. ; i poniżej takowej przedsięweźmie.
(1928 3—3) i i  ai y  k t  i Gam, wywołania, wartość szacunkowa,

L. 11978. C. k. sąd powiatowy del. * wadyum 10 proc. 
dla okolicy miasta Lwowa S. II. czyni wia- 1 Warunki licytacji, akt opisu i oszaco-
domo iż na żądanie uprzyw. zakładu kred. |  wania przejrzeć można w tusądowej regi- 
włośeiańskiego w celu zaspokojenia re sz ta -« straturze. .

dłużnej kwoty 222 złr. 92 ct. w, a. f Bircza d. 20 stycznia 1879. 
z większej 250 złr. w. a. pochodzącej z od- 1 (207,5 3—3) O b w i e s z c z e n i e .

az '■ L, 71. O k. Sąd powiatowy w Źvwcn
z wię
setkami po 12/I00 od 20 czerwca 1871
do dnia rzeczywistej zapłaty, tudzież dalsze- \ uwiadamia, iż w dniach 26 marca, 23 kwie- 
mi 3/ln0 odsetkami _ od kwoty w należy tem |  mia i 21 maja 1879 o 9 godzinie rano w 
czasie nie uiszczonej, nakoniec na zaspo ko- ę tutejszym sądzie publiczna sprzedaż realnoś- 
jeme kosztów w kwocie 7 złr. 57 ct. w. a . | ci pod 1. 123 w Radzichowcach położonej, 
i kosztów egzekucyjnych 3 złr. 76 ct. w. a. * Józefa-1 Anny Kubiinów własnej na zaspo- 
praj musowa sprzedaż połowy ciała tabuiar- kojenie pretońsyi Ernesta Thurmana w kwo- 
nego nie stanowiącej realności dłużnika T c - , ejd złr. a. w. przeprowadzona zostanie, 
m an a  Peruala własnej w Basiówce pod 1. Cena wywołania wynosi 600* złr. a. w.
34/49 położonej ze wszystkiemu do tejże re- Zakład wynosi 60 złr. w. a.
ah.-osci n&leżąeemi w protokole zastawnicze- Protokół zastawniczego opisania i o-
go opisania z dnia 2 lutego .1869  ̂ wymię- i szacowania oraz warunki licytacyjne wolno 
uionemi gruntami i przynaleiytoś ianii z I tutejszosądowej registraturze przejrzeć, 
wyjggwmjma, łLui dcjigisj—poło-wy. jje&luośc! Ś k. Bad powiatowy,
tejże 1. 34/49 w granicach _ od wse.bćUirjb-' £yw:.e- dnia T4"stycznia 1879.

(2073 3—3) m c® y  t r  t.p<i«twitko gminne, od zscSbdtf granica fcb 
ros®yń*ka, od południa miedza Tomasza 
Peruala , od północy miedza Tomasza Mo­
rawskiego w objętości morgów 6 . sążni 
1438 w drodze publicznej licytacji na dniu 
21 kwietnia 1876, na doiu 26 maja 1879 i 
na dniu 23 czerwca J879 każdym razem o 
godzinie 10 przód południem w tut. sądzie 
przedsięwziętą zostanie.

Cena wywołania stanowi 450 złr. w. 
*. a chęć kupienia mający złożyć ma 45 zł. 
w. a. jako iidyum w gotówce, w obliga­
cjach paułtw a, w listach zastawnych tów»- .„ Mł(1
rsystwa, kredytowego, albo w listach zasta- ] sprzedana zostanie, 
wuycli zalłidfi kr,d,  włość. w< Lwowie ‘ Oena wywołania

L. 5763. Ok. Sąd powiatowy w Tur­
ce zawiadamia niniejszem, iż na zaspokoje­
n i  pretensji Dyrekcji zakładu kred. włość, 
we Lwowie przeciw Stefanowi Siczale o 100 
‘łr. a. w. 7, pn. —  odbędzie się w sądzie 
tutejszym w dniach. 2 kwietuia 6 maja i 5 
czerwca 1879 każdym razem o godzinie 9 
przed, południem egzekucyjna sprzedaż real­
ności pod 1. 131/178 w Jabłonce wyżnej 
położonej z tem iż aa pierwszych dwóch ter­
minach takowa tylko za lub wyżej ceny sza­
cunkowej zaś na trzecim także poniżej tej

wraz z kuponami aiezapndł-mi w«dług ostat­
niego 'kursu w „Gazecie Lwowskiej“ uwi­
docznionego.

Bliższe warunki przejrzeć można w tut. 
sądowej registraturze

Lwów dnia 9 listopada 1878.
(2046 1—8) SU d  y  k  t .

L. 8147. O. k. sąd krajowy jako han­
dlowy w Krakowie na zasadzie § 194i 198 
ordynacji konkursowej zezwolił na otwarcie 
konkursu na msjątrk Eliasza Lumbergera 
protokęłowauego kupca w Krakowie na

500 złr.
W adyum 50 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych można 

w registraturze tutejszego sądu przejrzeć. 
Turka dnia 23 grudnia 1878.

(2109 2—3) E  d  j  k  Ł
L. 7580. G. b. Sąd powiatowy w Ja ­

nowie odbędzie celem zaspokojenia kwot 27 
złr. 60 ct. 27 zł. 60 ct. i 488 złr. 92. z pn. 
gali?. Bonkowi hipotecznemu przymusową 
sprzedaż realności pod 1. k. 30 w Porzyezu, 

Ka- i Krystyny Seitz w terminach dnia 24 kwie-
zimierni a mianowicie na majątek ruchomy f ^ . !a ^  ,mif| a }  ^  ezerw<:a. 1879 o godzinie 
gdziekolw-iekly s;ę takowy znajdował, a na 5 pn  < dpołudmem w swoim loaalu. 
majątek nieruchomy o tyle, o ile takowy po- ? V wywołania 2o99 zł., a wadyum 
łożonym jest w tych krajach, w których or-1 n , -^ 'sz-a warunków w aktach.
dvn;.eya konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 J w powyższych terminach na-
obowiąznje. Komisarzem konkursowym usta- ‘ w< ceny wywołania meofiarowano ułożone 
uawia się p. Hóflicha Wilhelma c. k. radcę ? ułatwiające warunki dnia 26 czerw-
sądu krajowego w Krakowie a tymczasowym ca »^ .°  ^tej godzinie popołudniu, 
zarządca masy p. adw. dr. H rowitza w Kra- , ,  Wierzymelom, którzy by po dniu 2ogo 
ko wie z 'substy tucją  p. adwokata dr. E.iben- i października 1878 prawo zastawu dla ;w o- 
schutza ich praw lub wierzytelności na sprzedać się

Wierzycieli wzywa sie niniejszem, aby ' mającej realności uzyskali ustanowiono ku­
na terminie dnia 26 marca 1879 o godzinie j ra ôr.a w os°bie Juliana Duraiskiego w Ja-
10 przedpołuduiem przed komisarzem k o n -; nowie- , . ,
kursowym wyznaczonym za przedłożeniem Jaoow dnia o stycznia 18 9.
dokumentów, któreby ich pretensje wykazy- (2099) E  d  y  k  t .
wsły, oświadczyli się co do potw ierdzenia 
tymczasowego zarządcy masy, lub co do u- 
sran .'W.icsia iauego , tudzież, aby wybrali w y­
dział wierzycieli.

C. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy­
cieli, którzy swych pretensyj przeciwko ma­
sie konkursowej chcą dochodzić, aby takowe 
nawet w tym przypadku, gdyby się proces 
w toku znajdowił do duiż 29 kwietniu 1879 
w c. k. sądzie krajowym w Krakowie po­
dług przepisu ordynacji konkursowej unika­
jąc szkodliwych skutków prawa zgłosili, a 
na terminie na dzień 13 m ija 1879 o godzi* 
nie 10 z raca, w biórze komisarza konkur­
sowego oznaczonym wywierzytilnili, i swoje

L. 1411. O. k. sąd powiatowy w Luba­
czowie ogłasza, iż zostały złożone u niego 
do przyjrzenia arkusze posiadania w farmie 
wykazów hipotecznych sporządzone i inne: 
akta służyć mające do założenia księgi hipo­
tecznej dla gminy katastralnej Sucha Wola 
II  część.

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania wnnszoue być mogą ustnie lub 
pisemnie w tutejszym sądzie aż do dnia 4 
kwietnia 1879 na którym to dniu w razie 
wniesionych zarzutów dochodzenia sprosto- 
w,owcze przeprowadzone będą.

C. k. Sąd powiatowy.
Lubaczów dnia 22 marca 1879.



0
(2076 1—3) O b w i e s z c z e n i e .

Celem obsadzenia hurtownej sprzedaży 
tytoniu w Rudkach, z którą jest połączona 
drobna sprzedaż znaczków stera płowych od 
5 zł. na dół rozpisuje się. kenkurencyę za 
pomocą pieniężnych ofert.

Obrót wynosił w roku 1878 w gotów­
ce : od sprzedaży tytoniu 22685 zł. 721/* et. 
od znaczków stemplowych 3585 „ 80 „

razem . . 26271 „ 521/* „
Pisemne marką stemplową na 50 cnt. 

opatrzone, opieczętowane oferty, do których 
potrzebne dokumenta i wadyum 100 zł. do­
łączone być mają, muszą bvć wniesione naj­
później do 23 kwietnia 1879 do c. k. po­
wiatowej dyrekeyi Skarbu w Samborze.

Bliższe warunki przejrzane być mogą 
w ces. król. powiatowej Dyrekeyi skarbu w 
Samborze.

O. k. powiatowa Dyrekcja Skarbu.
Sambor d. 18 marca 1879.

Slitttititadjttttfl.
31 3914. SBegett Śefegung ber Sabat*

grofjtraftf in Rudki, mit meldjer audj ber 
filcimierfdjleil bon ©tempelmarfen bon 5 fi. 
abtnarts ocrbunben ift, intrb bie fioncurrenj* 
S3erf)anblmtg mittelft fd)riftlidjf.n Dffcrten 
au§ge[Ąrieben.

®er IBerteljr betrug im Sa^re 1878 att 
Sabat . . . 22685 fl. 72 V, tr.
att S tem piln . . 3585 » 80

3ufammen... ,............ • 26271 „ 52 '/3 „
®ie fdjriftlirfjeii mit 50 tr. (Stempel- 

marfen berjeijenen mit ben erforberlidien ®o* 
cumenten unb bem SSabium omt 100 fi. be* 
legten Dfferten muffen bt§ fpateftenS 23ten 
Slpril 1879 bei ber !. f. gtttaitj*iBejir!3*2)i* 
rection in Sambor uberm ajt tocrben.

®te ndljeren SSebingmtgen fbntten bei 
ber f. f. ginanj*S8eju7§*®ireItiou in Sambor 
cingefeljen toerbett.

fi. f. f5i«anj*S8ejirfS=®irection. 
Sambor am 18 UJtarj 1879.

ności pod 1. 23/30 w Koniowie ciała tabu* 
larnego nie stanowiącej Mikołaja Senczyszy- 
na własnej w sprawie egzekucyjnej zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie.

Cena wywołania wynosi 500 złr. w. a
Wadyum 50 złr.
Reszta warunków służą do przeglądu 

w tutejszym sądzie.
Starasól 14 marca 1879.

(2116 1—3) O b w ie s a i e s e u i e .
L. 5058. Rozporządzeniem z dnia 11 

marca b. r. 1. 6627 dozwoliło wYSokia e .  k. 
M inisterstwo handlu od 20 m arca b. r. u- 
żywanie ces. kr. poczty polowej w Bośnii i 
Hercegowinie także osobom cywilnym.

W skutek tego podaje się do powsze­
chnej wiadomości co następuje:

1. Listy pieniężne mogą być nadawane 
tyiko do wagi 250 gramów, zaś pakie­
ty z pieaiądzmi papierowemi lub mo­
netą brzęczącą do wagi 5 kilogramów. 
Oprócz tego przyjmowane będą także do 
i od osób należących do e. k. armii na 
terytoryum okupowaaem posyłki z efek­
tami do wagi 5 kilogramów

2. Posyłki te podlegają przy-musowi ofran- 
kowania do granicy, i saieży się za nie 
następujące należytości uiśńć :

a) Za przestrzeń do Brood względnie 
do Im osehi portoryum  od wagi i wartoś i 
w edług taryfy dla A ustro-W ęgier.

b) Za przestrzeń od Brood względnie 
Im osehi do polnej poczty oddawczej według 
taryfy dla przesyłek do miejsc w Oryencie, 
gdzie się c. k. poczty znajdują, przy prze­
syłkach do i od osób należących do c. k. 
arm ii ,  jednak tylko w trzeciej części ustano­
wionej taksy.

3. Posyłek za zaliczką nie przyjmuje się 
tymczasowo.

4 Za zgubę lub ubytek treści przesyłek 
wartościowych odpowiada poczta połowa 
w tym  tylko wypadku, jeżeli zguba lub 
ubyiek nastąpił z winy osoby zostającej 
w służbie poczty polowej.

2 c. k. krajowej Dyrekeyi poczt.
We Lwowie d. 20 marca 1879.

(2129 1— 3) © b w ie s a s e a ie n le .
L. 13174. Ok. Sąd powiatowy w Stry­

ju podaje do publicznej wiadomości, że na 
prośbę ck. uprz. zakładu kredyt, włościańs. 
we Lwowie w celu zaspokojenia pretensji 
86 złr. 76 ci. a w., odbędzie się w dniach 
17 kwietnia, 1 maja i 5 czerwca 1879, ka­
żdym razem o 10 godzinie przed południem 
w sądzie tutejszym publiczna sprzedaż real­
ności w Grabowcu położonej _ pod 1. k. 87 
sub. rep. 74 a do spadkobierców Jana Olej­
nika należącej.

Jako cenę wywołania stanowi się kwo­
tę 1000 złr. w. a. jako wartość z sądowego 
oszacowania wynikłą.

Każdy, chcący wziąć udział w licyta­
cji winien złożyć 10 proc. od ceny wywo­
łania t .  kwotę 100 złr. a. w. jako wadyum 
do rąk kom isji licytacyjnej, co do reszty 
warunków można się poinformować w tu- 
tejszosądowej regisDaturze, lub w terminie 
licytacyjnym przy komisyi.

Stryj dnia 28 października 1878.
(2141 1— 3) E  «1 y  k  L

L. 10617. Ck, Sąd povriatowy w Ty- 
śmienicy podaje do publicznej wiadomości, 
że na dniu 30 kwietnia, dnia 30 maja i na 
dniu 30 czerwca 1879, każdym razem o go­
dzinie 10 rano sprzedawać będzie przez pu­
bliczny przymusowy przetarg realność pod 
lk. 260 w Tyśmienicy położoną do leżącej 
masy po Jędrzeju Grabo wskiem i do Zofii 
Grabowskiej należącą i ciała tabularnego nie 
stanowiącą w protokole do 1. 1754/877 zasta­
wniczo opisaną celem wydobycia pretensyi 
Tauby Krauer Israel Schumlauer i Markusa 
Herman w kwocie 80 złr. z pn. z tjm  że 
przy trzecim terminie tę realność też niżej 
ceny szacunkowej kupiś można.

Cena wywołania wynosi 200 złr. a. w.
Wadyum 20 złr.
Reszta warunków licytacyjnych i z któ­

rych punkt 3 w ten sposób ten zmienia że 
egzekucyę prowadzących jako nabywców da 
złożenia reszty ceny kupna się nie uwalnia 
bewiera ci jedynie te prawa mieć mogą, któ­
re każdemu innemu do kupna zgłaszającemu 
się przysługują można w tut. registraturze

fittn&madjmtg
SRit ber SSerorbnung am ll te n  SBdrg 

1879 3 . 6627 fjat baó 1) ?• I- £anbel§*SJti*« 
nifterium bie SSetiitfcung ber f. f. gelbpoftan* 
ftalten in Ho-mień nnb ber Hercegowina andj 
ben ŚimD^erfonen bom 20ten Sftarj 1. 3 . j 
an geftattet.

Sn golge beffen wirb Stadjftcljenbeg ber* 
tau tb a rt: j

1. ©elbbricfe werben nur bis junt ©etoidjte5 
bon 250 filgr. unb ^Sacfete mit papier* I 
(M b ober SÓłetaUgelb 6i§ jum ©emidjte i 
bon 5 fiigr. angenommen. ©enbungenf 
mit ©ffecten bi§ jum ©etmdjte bon 5 j 
filgr. ftnb jeborf) nur bon unb an Slnge* \ 
fjorige be§ f. f- £eere§ im Dccupattonś*! 
©ebicie julaffig. *

2. ®iefe ©enbungen unterliegen bem gran* j 
fojwange bis ju  ©rattje unb ftnb fur j 
btefelben bie folgenben ©ebutjren ju  ent* 1 
ridjten :
a) fiir bie 33eforberung§ftrecfe btó Brood j 

bejiefjungSWeife Imosehi bal ©emicfitS* unb I 
2Bertf|*f|jorto nad) bem internen ®arife unb j

b) fiir bie 33eforberung§ftrecfc b on Brood i 
fiejteljungSweife Imo -chi bi§ ju  gelbpoft-21b* i 
gaben-Slńftalt tut Dccupation§*©ebiete nad )) 
bem gabrpoft*®arife fur ©enbmtgen nad) | 
Drten im Driente, roo t  t  ^5oft=SLnftattcn | 
beftc^en, bet ©enbungen bon unb an Slnge* I 
Ijorige bc» I. f. §eere§ jebod) nur in ber § 0* j 
f)e eine» ®rtftf)eile§ ber betreffenben jf5or= j 
tofa^e- i

3. jjładjnalpnefenbungen werben borlaufig 
ju r  Seforberung nidjt angenommen.

4. fiir bie im Ukreidje ber gelbpoft fidj er* 
gebenben SSertufte nnb 2Ibgattge an ga^r* j 
poftfenbungen ubernimmt bie gelópoft; 
etne jpattung nur in bem gafie, menu i 
ber 23erluff ober Slbgang burd) ®erfd)nl* | 
ben eiitcS gelopoft*Ś8 ebienftcten berbei*; 
gefu^rt mirb. j

fi- t. if5oft*®irection 
Lemberg am 20 SKarj 1879.

przejrzeć zaś o zaległościach podatkowych w j

ck. urzędzie podatkowym w Tłumaczu do- i 
wiedzieć się.

_ C. k. Sąd powiatowy.
Tyśmienica dnia 12 marca 1879.

(2148 1— 3) E  t l  y  h  t .
.i*. 1771. Ok. Sąd obwodowy Tarnów- j 

ski Podaje niniąjszem do wiadomości pubii- j 

eznc) • że na zaspokojenie pretensji fundn-1
8 złr. 75

*oo^oa.ujeuis pretor 
szu indemniz&cyinego w kwotach ,
ct., 6 Złr. 30V» c C  147 złr., 77 złr. 1& , 
ct. i 58 złr. 6 5  ct. z przym d o z w o lo n ą  -o 
stała sprzedaż egzekucyjna realności po • 
254 l. top. 273 ’ st./277 n. i i- ‘ ■
przedmieściu Kantorya w Tarnowie _połozo-, 
r.ej — ciała tabularnego nie stanowiącej -  .
do masy l. żącej śp. Antoniny lo. łapko c- 
skiej 2o Kulczyckiej należącej.

Sprzedaż odbędzie się p« ez  publiczną 
licytację w sadzie ' tutejszym w trzem  ter­
minach a mianowicie d tm  30 kwietnia, 30 
maja i 30 czerwca 1879, każdym razem o 
godzinie 10 przed południem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa w sumie 290 złr. w. a. w protoko­
le oszacowania z dnia 24 listopada 1877 n- 
chwala z 13 grudnia 1877 1. 19639 do są- 
du przyjętym wykazana z dodatkiem, ■ 
że realność w mowie będąca na pierwszym 
i drugim tarminia tylko wyżej lub za cenę 
szacunkową, zaś ns trzecim term inie taaze 
niżej ceny szacunkowej sprzedaną zostanie-

Każdy, chęć kupienia mający obowią­
zany będzie złożyć przed licytacyt&eyą o 
rąk komisyi sądowej kwotę wynoszącą 1 . 
proc. ceny wywołania jako wadyum a to ;gotówce.

Resztę warunków i protokół osztl®° ga. 
nia przejrzeć można w registraturze ck- - 
du obwodowego.

Tarnów dnia 13 lutego 1879. .
(2119 1—8) B  fil r  & \ h>wv w Starej-

L. 8258. Ok. Sad i4 dnia '
soli podaje do puidicznej w ■ fjQ:a jq  Up. ;
24 kwietnia, dnia 5 częr ^ god,.iaie lOtej
ca 1879. każdym r^-- tutejszym

rea -

(2011 1—3) E  d  y  h  f .
L. 20471. 0. k. Sąd obwodowy w Tar­

nowie podaje do publicznej wiadomości, że 
na zadanie T. Ku mm cr, Estery Weiser i Tar­
nowskiej kasy oszczędności celem zaspoko­
jenia  ̂ resztującej ceny kupna 58265 złr. 20 
ct. dóbr Łęki dolne z przyiegłościami Uaia- 
towszczyzna i Paszkowszczyzna tudzież Wol- 
niki przez Loebla Tannenbauma w sprawie 
egzekucyjnej galicyjskiego towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego przeciw masie kreda)- 
nej Franciszka Kawerego Wykowskiego o 
zapłacenie 23110 złr. w. a. na publicznej li­
cytacji nabytych rozpisuje, licytację dóbr 
Łęki dolne z przyiegłościami Uni«tówszc?,y- 
zna i Paszkowszczyzna obecnie Dom. 243 
pag. 297 a. 23 hier. (poz. no w. 15 haer.) 
p. Jana Władysława Bajera tudzież przyle- 
głości Woluiki czyli wygoda ut. Dom. 243 
pag. 326 n. 19 haer. (n. 12 haer. now.) p. 
Władysława Dembińskiego własnych w po­
wiecie Pilzaeńskim położonych w tutejszym 
c. k. sądzie dnia i 2 maja 1879 o godzinę 
10 rano w jednym tylko terminie odbyć się 
mającą pod następującemi warunkami.

Genę wywołania ustanawia się w kwo­
cie 88101 złr. w. a. z tym dodatkiem że 
że dobra te także za niższą cenę jeduakże 
za taką sprzedane będą, która na całkowite 
zaspokojenie wierzytelności galicyjskiego to­
warzystwa kredytowego i poprzednich.0 wie­
rzycieli wystarcz?.

Wadyum wynosi kwotę 8101 złr. w 
gotówce lub w papierach zdolnych do za­
kupem z majątku papilarnego lub w ksią­
żeczkach galicyjskiej kasy oszczędności.

. Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w registraturze sądowej i w 
księgach gruntowych dóbr sprzedać się ma­
jących a przez sąd obwodowy w Tarnowie 
prowadzonych.

O tem zawiadamiamy gai my jakie towa­
rzystwo kredytowe ziemskie, dalej dłużnika 
hranciszka Kawerego Wykowskiego aa któ­
rego majątek konkurs otwarty został do rak 
zarządcy masy krydaluej p. adw. Dra Grab- 
czyńskiego a następnie wszystkich wierzycie­
li hipotecznych z miejsca pobytu wiadomych 
do rąk własnych, nakoniec wierzyciel: hipo­
tecznych z miejsca pobytu niewiadomych 
jakoto Annę Berkowicz, Ryftę Meth, Salo­
mona Kapite Schsmdlę Biu. tudzież wszyst­
kich wierzycieli którym by uchwała rozpisu- 
jąea^ relicytacyę albo nie albo w należytym 
czasie doręczoną została i tych wierzycieli 
hipotecznych którzyby po dniu 20go lutego 
1879 do tabułi weszli do rąk kuratora ad­
wokata Dra Tokarza z substytucją p. adw. 
Dra Forysta ustanowionego i przez edyfcta 
wreszcie nabywcę licytacyjnego p. Loebla 
lannenbaum a, i prawonabyweów jego praw 
licytacymyeh a mianowicie p. Kazimierza i 
Aleksandrę Szczanieekich p. Bohdana Ratyń- 
skiego, p. Jana Władysława Bajera i obec­
nego właściciela ciała “tabularnego Wolaiki 
czyii Wygoda p Władysława D lubińskiego.

Tarnów dnia 20 lutego 1879.
(1968 1— 3; e  ,3 y  k  t

L. 894. 0. k. Sąd obwodowy w Tar­
nowie podaje do publicznej wiadomości, że 
celem zaspokoję,tia wierzytelności kasy o* 
szczędności Tarnowskiej w rumie 385 złr. w. 
a. z przyn. dozwoloną została egzekucyjna 
aprzedcz połowy z części realności pod 1. i04  
w Tarnowie na Grrabówce położonej ciała 
tabularnego nie mającej do Józefa K ic iń ­
skiego należącej.

_ Sprzedaż odbędzie s’ę przez licytację 
publiczną trzech terminach na dzień 9 
maja 13 czerwca i 14 lipca 1879 każdym ra­
zem o godzinie 10 przedpołudniem wyzaa- 
czonyeh.

Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa 437 złr. 337* c-f- *• po­
niżej której sprzedaż dopiero w trzecim ter­
minie nastąpi.

Chęć kupienia mający składa wadyum 
w ilości 100 zł. w. a.

W przeciągu 30 dni po prawomocno­
ści aktu sprzedaży obowiązany będzie na­
bywca cała ofiarowaną cenę kupna do są­
dowego depozytu złożyć poczem dekret 
własności i posiadanie fizyczne nabYtyeh 
części realności otrzyma.

W  razie niedopełnienia tego warunku 
nastąpi relicytacya na koszt i niebeznieczeii 
stwo nabywcy.

Basztę warunków, akt zastawniczego 
opisania i oszacowania przejrzeć można w 
registraturze sądowej.

Tarnów dnia 27 lutego 1879 
(2092 3 - 3 )  • l . 2780

S p r o s t o w a n i e ,

1R7M abooiie3ZCZeniU Z dnia 19 grud« ^t o t o  1, 0^31 nmieszczonem w numerach 
59 60 i 61 „Gazety Lwowskiej" a dot cz?- 
cem sprzedaży realności pod lk. 618 w K-Ó-

maroie położonej ogłoszono zamiast Piotra 
i Heleny Panków mylnie Puniuków; co się 
niuiejszem prostuje.

Z c. k. sądu powiatowego
Komarno duia 21 marca 1879.

(2124 1—3) G-; <i j  l i  t ,
L. 7349. Na terminach 29 kwietnia 4 

czerwca i 7 lipca 1879 o 10 godzinie rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymuso­
wa sprzedaż licytacyjna realności Hryńka 
Korayły pod i. 89 w Jaworowi© na wielkim 
przedmieściu położonej ciała tabularnego nie 
stanowiącej na rzecz Herscha Mojżesza Pa- 
sariny pto 28 zł. a. w. z p>zyna!eżytośeiatni.

Genę wywołania jest, wartość szacun­
kowa 40 złr. niżej której ła realność dopie­
ro na trzecim terminie sprzedana być może.

Wadyum wynosi 4 zł.
Szczegółowe warunki licytacyjne i akta 

opisania i oszacowania tej m ińcie* można 
w tutejszo; ądowej registraturze przejrzeć.

Z c. k. Sądu powiatowego
Jaworów 7 grudnia i 878.

(2136) E  A  k  f .
L. 2259. Ok. Sąd powiatowy w M iko­

łajowie r-głasza, iż dochodzenia miejscowe w 
celu założenia nowej księgi gruntowej w 
gminie katastralnej „Trośeianiec" z przysiół­
kiem „Krnhłe" i miejscowością „Wola wiel­
ka" rozpoczną się duia 29 marca 1879.

Każdy, kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnie­
nia lub ochrony swych praw za stosowne 
uzna.

C. k. Sąd powiatowy. 
Mikołajów dnia 22 marca 1879.

(3154) ® «S- y  k
j L. 3887. Ck. Sąd powiatowy ogłasza, 
| iż dochodzenia miejscowe celem założenia 
! księgi gruntowej dD. gminy katastralnej Bie- 
\ hw ince dnia 3 kwietnia 1879 rozpocznie, i 
| wzywa każdego, kto ma prawny interes w 
j zbadaniu stosunków posiadania by się zgło- 
! sił i wszystko naprowadził, co do wyjaśnie­

nia i ochrony swych praw za stosowne uzna.
Buczaez 25 marca 1879.

(2147)

L. 15. K m isja hipoteczna c. k. sądu 
powiatowego w Dąbrowie zawiadamia, że do­
chodzenia miejscowe celem założenia księgi 
gruntowej dis. gminy katastralnej Nieczajna 
z dniem 5 kwietnia 1879 rozpoczyna.

Bliżsie szczegóły zawierają ogłoszenia 
{ w urzędach gminnych.

Dąbrowa dni- 23 marca 1879.

D o n i p x i o & i a  p r y w a t n e .

W

3f?Św okręgach sądowych i poiityez- p  
nych I  •>

z a r z ą d ie o y e h

nabyć można po cenie !5 ct. w. a. 0  
a 55 przesyłką pocztową 13 ct. w. a. ^

w  M ii& pe& yeyi
G-azeiy L w ow sk ie j.

L. i 331. (1838 2— 3)

Obwieszczenie.
D yrekcja galicyjskiego Towarzy- 

\ stwa kredytowego ziemskiego obwie- 
'■ szcza niniejszem, że na podstawie §. 
(6 3  ustaw, kaoitał 1 .2 5 8  zł. 5 1  ct. 
i w. a. listami zastawnemi, z większej sumy 
i 1 .3 0 0  zł. w. a. na hipotekę folwarku 
i Mincina z dóbrB aczów i Podusilna wy- 
| dzielonego, w powiecie przernyślanskim 
i położonego, do spadkobierców ś. p. Pio- 
j tra  Miillera należącego, z tegoTowarzy- 
\ stwa wypożyczonej z dniem 1 stycz- 
| nia 1 8 7 8  jeszcze pozostały, wraz z 
| odsetkami i należytościami podrzędne- 
I mi, właścicielom tych dóbr wypowie- 
r; dziany zostaje, z tym  dodatkiem, ażeby 
w przeciągu sześciu miesięcy takowy 

] pod rygorem  egzekucyi, mianowicie 
: licytacyi dóbr hipotece podległych, do 
! kasy Towarzystwa kredytowego ziem- 
' skiego był złożony.
) We Lwowie 3 m arca i 879,



(2152 1 - 3 )

« Ł  o
wydzierżawienia
od 1 lis topada  1879
X .  post. restant. Ź ó ik  e w .

R n C O “  najszlachetniejsze z wcześniej- 
„ C a L  i j  n U o G  szych gatunków co do smaku 

sypkości i plenności, tudzież drugi gatunek

„Amerykany późne‘% 5S J S :
te, nać na nich aż do zimy zielona, nieulegające 
larazie, łatwe w przechowaniu aż do nowych i 
nadzwyczajnej plenności bo 30 —40 sztuk pod 
krzakiem.

Te obydwa gatunki można dostać w folwarku 
„ E a n i a r s t y i i ó w  d w ó r “  pod L w o w e m .

Cena za korzec 100 kilogr wagi 4  z ł .  w. a. 
zaś przy wzięciu naraz 50 korcy po 3  z ł . ,  loco sta- 
cya kolei Lwów Podzamcze.

Uprasza się o zgłoszenie wczesne do Zarządu 
folwarku Z a m a r s t y n d w  d w ó r  poczta w miej­
scu, by sie można, p o r o z u m i e ć  przed zaczęciem wiosny.

(1980 3—5)
--------------   ai«SE5

O l e j  d o  u s z
m adlekarza sztabowego I>r. Schmidta
wyleczą każdą głuchotę, jeżeli, nie pochodzi z urodze­
nia, (usuwa bezzwłocznie tępy słuch i szum w uszach). 
Cena flaszki z przepisem  używ ania 3 
złr. N a  prowineyę przesyła się franco za. 
uiszczeniem należytości 2 zł 40 et przekazem pocz­
towym.

Pub liczne uznania tych osób, które 
zapomogą o le ju  <!o nsz D r. Schmidta, (te­
go nieocenionego środka leczniczego) dawniejszy  
swó; dobry  słuch po d ługich latach  
częstokroć zupełnej głuchoty zi»ów u- 
zyskały, m nożą się od dn ia  do dn ia !!

I P o S w i a d c z e n i e .  Tysiączne i znów tysiączne 
dzięki za przesłany mi olbj do usz, przez który po 
kilfeorafiwymlj użytku uzyskałem napo wrót zapomocą 
Boska już zupełnie utracony słuch. Byłem tak głuchy, 

*zem nie słyszał, gdy dzwoniły dzwony kościelne, oko­
cili,ż mieszkam tuż obok kościoła; teraz jednak słyszę 
nW et bicie zegarka kieszonkowego i to tak wyraźnie, 
jak gdybym nigdy nie był głuchym Tysiąc najser­
deczniejszych wozdrowień zasyła Wielmożnemu Panu 

D a w i d  S t e i n e r  dypl. naucz, szkół głównych. 
B a b o s c a  dnia 22 grudnia 1878.

G e n e r a i - D & p o t  b e i  J u l i u s  G r a s t z ,  W i e n  
V I ,  M a r i a h i l f e r s t r a s s e  7 9 .

W e Lw ow ie  nabyć można D ra  Schmidta 
ołej do us.ż w aptece Piotra  M ikolaseha.

Th. Jaeobiego
L i k i e r  z i o ł o w y  

przeciw hemoroidom.
Uniwersais e Ie!f^rstwo dla ciorpiących r.a 
hemoroidy, kolki hemoroidalne, uciążliwości żołądka, 
;,atfegmieme i wysypki wszelkiego rodzaju, brak ape­
tytu, zatkania, kojki, śledzionę, wątrobę i hipochon­
dryk Cena flaszki 1 asł. 30 ct.: na prowineyę fran­
co za przesłaniem 1 zł. 50 et. pi-żekazem poczto­
wym. Nabyć można w głównym składzie u

« T n l i u s x a .  G R A I S T Z
w W iedn iu  VI, M ai-iaM Iterstrasse 70.

" a o o z ł T
zap łacę  tem u, feto przy użyciu

Dra M i g a  lo f ty  do ust i # i
dostanie znowu holu zębów lu b  nie­
przyjem ny odór z ust. F lak on  w raz z 
przepisem  używania kosztuje 60 ct. 
N a  prowineyę w ysełam y franco za  
przesłaniem  należy toSci 1 zł. 50 ct. za 

przekazem pocztowym dw a flakony.
Mniej niż 2 flakony nie przesyłamy.

Główny skład u JULIUSZA GRAETZ
W ien  YS, M ariah ilferstrasse  Nr. 79.

(2151 1 20)

ps a b m b b  IBBHI

Z B I A T T Z
Królestwa Gralioyi i Lo- 

domeryi z wielkiem 
księstw. Krakowskiem

n a  r o k

1879
nabyć można po cenie 2  z ł. O ©  c t .  

w Ekspedyeyi „ G azety  L w ow sk ie j."
Zamiejscowi zechcą przestać 2  zł. 

7 0  c t .  z których przypada 10 ct. 
na opakowanie i list frachtowy.
i T  Szematyzm przesyłam y tylko za  

uiszczeniem należytofici z góry. 
Za pobran iem  należytości nie  
przesyłam y Szematyzrrm.

Jedyne czyste i bez dotatku krochmali!
sławne wiedeńskie

m m *
z f a b r y k i  S t. I f f iary. .

a ® ,  t o .  f f i i O T i m i  i

Konkurcnoysi usiłują#! osiągnąć t»Ł doskonały wyiób suchych dróż-.. 
dźjŁ bez k*'pcJimalu, okazała się do dziś niemożliwą. — Wyrób ten jest 
wyłączną tajepW eą sławnej fabryki. Dia tego też mimo że o kusa  cen­
tów wyrób droższy, pieczywo wyrabiano z drożdży sławnych pp. Mautne- 
rów. jest ni. -ocenione i nieprześćignioue w porównaniu z fabrykatami na 
innych ■flrożdAfch fu wstałemi.

Na święta.wielkanocne wysyłam 400—500 takich posyłek pocztą, 
a to ażeby świeżość zachowały, w jednym  dniu. Upraszam przeto wielce 
Szanowną moją klientelę o wczesne zamówienia, By można wygotować pi­
semna ckspedyeye. a tem samem znacznie ułatwić wysyłkę. (1804 4 —?)

KAROI* BAŁŁBAM we Lwowie

T ad eu sz 8 o k u lsk i9
ul. Kurkowa 1. 2, w zabudowaniu ujeżdżalni.

Medal zasługi z wystawy krajowej we Lwowie 1877. 
Bzeźby i ornamentu z drzewa, konzole, ramy i roz­
maite rzoźbione sprzęty salonowe i kościelne, ołtarze, 
cymborya, feretrony ivraz ze złoceniem, różne modele 

do odlewów, wykonuje z największa akuratnośeia.
(2037 2 - 6 )

Dla wzmocnienia dzieci słabych i de­
likatnych piersi, żołądka, cierpiących 
na niedokrwistość, najlepszym pokar­
mom jest B A C i H Ó U T  A I I A 15- 
S S 5 S E , produkt poży wny i wzmacnia­
jący, przygotowany przez P. Delangre- 
nier w Paryżu.

SKŁAD we Lwowie: w aptece p JCrzy- 
żauowskiego, Bbok B rygidek; w Czerniow- 
cacli w aptece p. Golichowskiego.

(7387 8—10)

A ®

^  Kp >

8° .

■o j -J . 4 ,
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i  V/<$

ł  V%ee0 (
4 y  € , #  4/  s

-A•s O

(1837 2— 3) L. 1330

Obwieszczenie.

jara.

D yrekcja galicyjskiego Towarzy­
stwa kredytowego ziemskiego obwiesz­
cza niniejszem. że na podstawie §. GB 
ustaw, kapitał 1.728 złr. 37 cnt. w. a. 
listami zastawnemi, z większej sumy 
1900 złr. w. a. na hypotekę folwarku 
Lissetinka. z dóbr Bnezów i Podnsilna 
wydzielonego, w powiecie przemyślań- 
skim położonego, do spadkobierców ś. p. 
Piotra Miiliera należącego, z tego Towa­
rzystwa wypożyczonej, z dniem Igo 
stycznia 1878 roku jeszcze pozostały 
wraz z odsetkami i należytościami 
podrzędnemi, właścicielom tych dóbr 
wypowiedziany zostaje, z tym dodat­
kiem, ażeby w przeciągu sześciu 
miesięcy takowy, pod rygorem egze- 
kucyi, mianowicie hcytacyi dóbr hi­
potece podległych, do kasygalic. Towa 
rzystwa kredytowego ziemskiego był 
złożony.

We Lwowie 3go marca 1879.

(biała)
Zarząd dóbr Hermann wice, posiada psze­

nicę jarą, przygotowaną do siewu, odznaczającą, 
się jasnym kolorem, grubością ziarna i wagą. 
Pszenica ta sprowadzona z Królestwa, była u 
prawiana w Hermanowicaeh. z pomyślnym re­
zultatem. Oena korca 12 ii. aj) ct z workiem 
loco dworzec w Przemyślu Pragnący zamówić 
na nasienie tej pszenwy, mogą wprzód otrzy­
mać próbkę takowej, przesilając swój adres 
«lo 25a:r2sątlia w H erm anow icae li 
poczta  I*rs£Mrfyi$Ui (!79(j 6—o)

Gdy Pan A Ł I B S J ^ C I I T  S C I I U T -  
T 3AT x Siossylowlcc, poczta TIua>jflp9
uproszony do uporządkowania ogrodu w K o ć *  
D iakach u., wyzyskawszy miejscowe poło­
żenie odkryciem widęków, a wewnętrznem u- 
rządzeniem najzupełniej wyczerpał ogrodu n- 
kryte korzyści, które tylko przy dokładnom, 
specjału om wykształceniu, wrodzonym zamiłowa­
niu i zmyśle piękna — ■ s ągnąć się dają, gdy 
nadto własną pilnością i trafnym zastosowSi-i 
nk-m użytych do porno..y ludzi w nadspodzie­
wanie krótkim czasie gałą tą czynn ść wyko­
nał, czuja się przeto w obow iązku w rłusznem 
o&cńiAiu wyi n&nyck około ogrodu robót, i
szozereg przejęcia czyuiiosćaą, mą 

wiadomości.wdzięczność do p ub l iczne j  podaC 

Kończnki 16 mfhca 1879.
(2142) T .  M o r a w s k i .

! Podziękowanie-.
Ponieważ żona moja przeszło rok cierpiała 

| na oczy, tak iż już wcale nic nie widziała i 
żadnej nadziei już nie miałem, by kiedy wzrok 
jeszcze uzyskać mogła, gdyż wszelkie leczenia 
różnych lekarzy nic nie pomogły, udałem się 
w końcu do Wgo P. Dr. JT. ( f r lp ffk sk ie g ©  
doktora wszech nauk lekarskich w Trembowli, 
który przecież zdołał przez s Troją umiejętność 
i nadzwyeza;ną staranność, tejże żonie mojej 
w krótkim czasie znowu wzrok przywrócić — 
Przyjm więc zacny mężu nasze publiczne dzię­
ki i oraz dozgonną wdzięczność i szacunek! Oby 
cię Bóg zachował nam w czerstwem zdrowiu 
w jak najdłuższe lata dla niesienia ulgi cier­
piącej ludzkoś-iM
(2091 3— 3) A .  T* K o j r c ^ y f a s c y .

najpiflcisiojszy, głowami po 48 ct. kilo 
średni, ładny „ po 46 ct. kilo

Kawss. i  M erbaf a
po starych cenach

^  najtaniej w handlu

Si Markiewicza
w ij  L w o w U i ,  v ;  R y n k u  l i c z b a  4 2 .

(1384 7 - ?

O g ł o s z e n i e *
® ^ i © w l i ą t e  w a l n e

Z g r o m a d i e n i e  A k c y o n a r y u s z ó w
galic. Towarzystwa wyrobu cegieł maszynowych 

i przedsiębicTćtwa budowli
odbędzie się w środę dnia 30 kwietnia 1879 o godzinie 10 przed. poł. 

w lokalnościach Towarzystwa w gmachu Banku hipotecznego Nr. 15.
(17(05 3 -3 )

Przedmioty rózpraws
1 .
2.
B.
4.
r’
9 .

Sprsiwoy.danie Budy zawiadoyfłzej z czynności roku ubiegłego 1878. 
Przedłożeni^ o zamknięciu rachunków za rok 1878.
Wybór komisji rewizyjnej na rok 1879 według §. 46 statutu.
Wybór komisji do sprawdzeni'- protokołu.
Wjgbór dwóch członków do Rady zawiadowezej.
PT. Akeyonaryusze, którzy mają zamiar wziąć udział w tem  Wa!- 

nern Zgromadzeniu, zechcą złożyć swoje akcye (kwity tymczasowe) najdalej 
do dnia 13 kwietnia 1879 r. w kasie Towarzystwa we Lw ow ie, na które 
oprócz pokwitowania otrzymają także karty legitymacyjne, upoważniające do 
wstępu na Walne Zgromadzenie.

Na ośm dni przed walnem Zgromadzeniem zamknięcie rachunków 
i bilansu złożone beda w biurze Towarzystwa gdzie za okazaniem karty le-t  c * O  i/

gitymacyjnej PT. akcyonaryuszom po jednym egzemplarzu wydane będą.
We Lwowie dnm 12 marca 1879. R&dćl ićźiWićldOWCZći.

Art. 38. Do gl'o-?owunia n>. Walnem ZaromadzDniu f-ą nprw nlerd  ci skeyona- 
rvusxe, ktćr/y us, 14 dni p rifd  daiera wy? uicz-nym do zebrani; się Walnego Zgroma­
dzeni złożą 10 alwyj (tw>tó* tymczasowych) wraz z niezapadłemi je-zcz« kuponami w 
ka-ue Towarzystwa lob mi js -u przczoa<-zouem przez Radę zawiadowęzą. Na to otrzim aja 
noświadczeBie, któro służyp,ma do wykaza -ia się. przy wstępie na posiedzenie Walnego 
Zgromadzenia.

Posiadanie 10 akcyj nadaje prawo jednego głosu, żaden wszakże akeyonaryusz 
nie może w sobie łączy nńd 50 głosów.

Podczas Walnego Zgromadzenia przedłożony będzie wykaz uprawnionych do 
glosowania akcyobaryuszów, którzy akcye swe złożyli, z wyszczególnieniem ilości złożo­
nych alcyj i  nabytych piv.ez to gł.-sów sażcd-go akcyonaryusza.

Art. 39. Akcyonaryosze nieobecni zastąpieni być mogą przez pisemnie umoco­
wanych i do glosowania uprawnionych akey lltryaL ów , kiórzy się wykazać mają plłno • 
rnocu'&tvVerf,i wyst<,widńem podług; wzorn przez Radę zawiadowczą przepisanego. A kcyJ« 
saryns..owi ;• ie wolno przyjmować więcej nad pełnomocnictwo jednego tylko akcyonJffyu- 
gza. — Praw .J «astę,pęy mułaio riieh lub nj* własnowolnych, równi* ż juk i y r / j łożeni 
gmin,  ciał zbiorowych, iow r/.y.'!.•? lob zakładów publi znyeh, mogą ucz: r?n!i zyć i g |
Wfić n a  Wa!v. -m Z g ro m e .d ^ d u .  n ie  b d a -  ’.s •b:ści«  ak cy o o :.rv n  .'M in ,

■K-YSUoa 
T A -o i;up>f'v


